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Sesja Rady Miejskiej:

Opinie, sprawozdania, oceny
Podczas ostatniej sesji Rady Miejskiej w Ozimku (27 maja) rajcowie 

między innymi zajęli się zmianą miejscowego planu zagospodarowa­
nia przestrzennego dla m. Ozimek - Schodnia Nowa, zmianą budżetu 
gminy na 2013r. oraz wieloletniej prognozy finansowej.

Bardzo pozytywnie ocenili funk­
cjonowanie oświaty w gminie (w tym 
potrzeby inwestycyjne i remontowe 
oraz stan bezpieczeństwa w szko­
łach) jak również przygotowanie do 
sezonu turystycznego i promocję

Poznają i pływają
O projekty edukacyjne realizowane z funduszy zewnętrznych py 

tamy burmistrza Ozimka Marka Korniaka:

- Od 1 grudnia zeszłego roku 
do 31 lipca przyszłego roku Gmina 
Ozimek realizuje projekt pn. Szkoła 
pełna pomysłów, współfinanso­
wany z Europejskiego Funduszu 
Społecznego w ramach Programu 
Operacyjnego Kapitał Ludzki 
Priorytet IX Rozwój wykształcenia i 
kompetencji w regionach, Działanie 
9.1 Wyrównywanie szans edukacyj­
nych i zapewnienie wysokiej jakości 
usług edukacyjnych świadczonych w 
systemie oświaty, Poddziałanie 9.1.2 
Wyrównywanie szans edukacyjnych 
uczniów z grup o utrudnionym do­
stępie do edukacji oraz zmniejszani 
różnic w jakości usług edukacyj­
nych. l/IZ ramach projektu ucznio­
wie z pięciu szkół podstawowych 
Gminy Ozimek, tj. Antoniowa, Dylak, 
Grodżca, Krasiejowa i Szczedrzyka 
wezmą udział w pozaszkolnych for­
mach edukacyjnych.

Przedstawię jeszcze miejsca 
wycieczek dla poszczególnych 
szkół - Antoniów: ZOO Opole, Góra 
św. Anny, Ogród Botaniczny we 
Wrocławiu, Basen w Dobrodzieniu
- Dylaki: Centrum Nauki Kopernik w 
Warszawie, Góra św. Anny, Opole 
Teatr im. Jana Kochanowskiego - 
Grodziec: Centrum Nauki Kopernik, 
Gród Zamkowy w Byczynie, Izba 
leśna w Kup, Biblioteka austriac­
ka w Opolu, Lodowisko Toropol w 
Opolu, Muzeum Wsi Opolskiej w 
Bierkowicach, Basen w Dobrodzieniu
- Krasiejów: Biblioteka dwujęzyczna 
w Opolu, Muzeum Wsi Opolskiej w 
Bierkowicach, Gospodarstwo agro­
turystyczne w Szczedrzyku, Teatr 
Lalki i Aktora w Opolu, Biblioteka 
językowa w Opolu, Biblioteka 
Wojewódzka w Opolu, Teatr im. 
Jana Kochanowskiego w Opolu, 
Kino Helios w Opolu, Muzeum 
Śląska Opolskiego w Opolu, 
Zamek w Brzegu, Moszna-Rogów 
Opolski-Kamień Śląski, Basen 
w Dobrodzieniu - Szczedrzyk: 
Gliwicki Teatr Muzyczny, Muzeum 

gminy. Ponadto burmistrz Marek 
Korniak na sesji przedstawił spra­
wozdanie ze swojej działalności w 
ostatnim kwartale.

wit

l/l/s/ Opolskiej w Bierkowicach, Teatr 
Lalki i Aktora w Opolu, Basen w 
Dobrodzieniu.

Ale to nie wszystko, co zdołaliśmy 
zaproponować naszym milusiński 
za środki zewnętrzne. W maju roz­
poczęły się zajęcia nauki pływania 
dla dzieci szkół podstawowych gmi­
ny Ozimek w ramach projektu pn. 
„Nauka pływania dla dzieci szkół 
podstawowych gminy Ozimek”, 
współfinansowanego ze środków 
Ministerstwa Sportu i Turystyki w 
ramach Funduszu Zajęć Sportowych 
dla Uczniów. W pierwszym cyklu 
zajęć (16 godzin lekcyjnych dla każ­
dej z grup) biorą udział uczniowie 
szkół w Krasiejowie, Szczedrzyku, 
Ozimku (Szkoła Podstawowa nr 2) 
oraz wychowankowie świetlicy środo­
wiskowej w Ozimku, łącznie 74 dzieci.

Zajęcia nauki pływania prowa­
dzone są przez instruktorów Szkoły 
Pływania „Pirania” w Centrum 
Rekreacji Wodnej i Sportu „Strzelec” 
w Strzelcach Opolskich.

Kolejna grupa 72 dzieci roz- 
pocznie zajęcia we wrześniu. Będą 
to uczniowie szkół w Dyłakach, 
Antoniowie, Grodżcu i Ozimku (PSP 
nr1).

Na realizację projektu gmina 
Ozimek otrzymała dofinansowanie 
z Funduszu Zajęć Sportowych dla 
Uczniów w wysokości 25 000,00 zł.

Notował: Wit

Zagrożenie powodziowe w dniach 3-12 czerwca

Było niebezpiecznie
Opady deszczu na początku czerwca spowodowały nagły wzrost 

poziomu wody w Małej Panwi i Brzezinie.

W nocy z 3 na 4 czerwca prze­
kroczony został stan ostrzegawczy 
na Małej Panwi /180 cm./ na wodo- 
wskazie w Ozimku. Kilka godzin póź­
niej przekroczony został stan alar­
mowy wynoszący 220 cm. Utrzymy­
wał się aż do 14 czerwca. Stan wody 
Małej Panwi w Ozimku maksymalny 
stan 309 cm osiągnął 10 czerwca o 
godz. 17.00.

Przez cały ten okres Mała Panew 
nie stanowiła większego zagrożenia 
dla mieszkańców gminy. W stosunku 
do powodzi z 2010 r. stan wody był 
niższy o blisko 1,5 m.

Podtopienia i zalania jakie wy­
stąpiły w tych dniach w Krasiejowie, 
Nowej Schodni i Schodni wynikały z 
bardzo dużego nagromadzenia się 
wód opadowych w lasach i na łąkach 
oraz wylania miejscami rzeki Brze­
zina. Nie było potrzeby ewakuacji 
mieszkańców podtopionych gospo­
darstw i zakładów pracy. W akcji po­
mocy mieszkańcom Krasiejowa, 
Nowej Schodniej i Schodniej oraz 
JuraParku i Prolichtu Reklama 

brało udział sześć jednostek OSP: 
Schodnia, Szczedrzyk, Krasiejów, 
Antoniów, Dylaki i Chobie.

Cały czas sytuację na miejscu 
monitowali włodarze gminy. Dzięki 
staraniom burmistrza Marka Kor­
niaka na miejsce przyjeżdżali przed­
stawiciele zarządu województwa 
opolskiego, szefowie instytucji nad­
zorujących i budujących urządzenia 
hydrologiczne. Zresztą oględzin za­
lanych terenów dokonał sam woje­
woda opolski Ryszard Wilczyński. 
Efekt? Na wyciągnięcie ręki są już 
środki na wzmocnienia przeciwpo­
wodziowe, zwłaszcza w przypadku 
Brzeziny.

- Bardzo dziękuję, także w imie­
niu mieszkańców gminy wszystkim 
służbom, zwłaszcza strażakom za 
szybką a najważniejsze - efektywną 
reakcję na zagrożenie - podkreśla 
Marek Korniak. - Ponownie udo­
wodnili swoja sprawność i to, że za­
wsze można na nich liczyć.

Zb.K.



a/' życie gminy 3

85 lat OSP Antoniów

Czas na honory
Ochotnicza Straż Pożarna w Antoniowie obchodziła jubileusz 

85-lecia istnienia jednostki. Powstała w 1928 r., a jej założycielami 
byli druhowie: Wilhelm Rudolf- prezes, Jan Kostka - naczelnik oraz 
Józef Góra, Alojzy Warzecha, Franciszek Wiesiołek i Jerzy Rudolf. 
Powierzone im stanowiska pełnili do zakończenia II wojny światowej. 
Obecnie prezesem OSP Antoniów jest Norbert Halupczok, pełniący 
tę funkcję od 2002 r.

1 czerwca, po zbiórce przed 
remizą, uformował się pochód, któ­
ry z orkiestrą przemaszerował do 
kościoła parafialnego w Ozimku, 
gdzie o godzinie 14.00 proboszcz ks. 
Marian Demarczyk w koncelebrze 
z kapelanem straży pożarnych o. 
Marcelim Dębskim odprawił mszę 
świętą w intencji żyjących i zmar­
łych strażaków. Mimo padającego 
deszczu, orkiestra oraz kolumna 
samochodów strażackich przejecha­
ła przez całą wioskę, docierając do 
remizy OSP na oficjalne uroczysto­
ści. Zgodnie z planem, o godzinie 
16.30 rozpoczęła się ceremonia 
złożenia meldunku burmistrzowi 
Ozimka Markowi Korniakowi przez 
prezesa Miejsko-Gminnego Związku 

OSP RP Marka Elisa. Następnie 
prezes Norbert Halupczok przywitał 
zaproszonych gości i minutą ciszy 
uczczono pamięć wszystkich nieży­
jących już druhów OSP Antoniów. 
Na uroczystość przybyli: burmistrz 
Marek Korniak, przewodniczący 
Rady Miejskiej Joachim Wiesbach, 
proboszcz ks. Marian Demarczyk, 
zastępca komendanta miejskiego 
PSP bryg. Witold Trojnar, dowód­
ca JRG-1 w Opolu st. kpt. Piotr 
Panufnik, komendant wojewódz­
ki PSP w st. spoczynku st. bryg. 
Marek Gajek, komendant powiatowy 
PSP w Oleśnie w st. spoczynku 
mł. bryg. Czesław Noga, komen­
dant Komisariatu Policji w Ozimku 
nadkomisarz Michał Karoński i 

aspirant Mirosław Marciniak. 
Obecny był również były burmistrz 
Jan Labus, radny Antoni Gryc, 
były radny Antoni Mielniczek, za­
przyjaźnione jednostki: SDH z miej­
scowości Rizowiste w Czechach, 
OSP Główczyce, OSP Mechnica, 
komendant miejsko-gminny OSP 
Jerzy Libera, prezesi, naczelnicy 
oraz poczty sztandarowe jedno­
stek OSP z gminy Ozimek, dyrektor 
Szkoły Podstawowej w Antoniowie 
Wiesław Podborączyński, Zarząd 
DFK Antoniów, jak również sponso­
rzy wspomagający jednostkę: były 
prezes Huty Małapanew Arnold Bul, 
właściciele firm usługowo-handlo­
wych: Jan Kotula, Marek Mathea, 
Rajmund Jendrzej, Józef Białecki, 
Aleksandra i Rafał Bator, Elżbieta i 
Janusz Górnik, Roman Hocwik oraz 
osoby wspomagające i współpracu­
jące: Robert Giesa, Jan Niesłony, 
Wojciech i Jan Kasperski i Sebastian 
Lyp.

Prezes OSP Antoniów Norbert 
Halupczok przedstawił w skrócie 

historię jednostki oraz działalność 
i sukcesy odniesione w ostatnim 
pięcioleciu. Podziękował serdecznie 
tym, którzy od samego początku 
angażowali się w rozwój jednost­
ki. Złotym medalem „Za zasłu­
gi dla pożarnictwa” odznaczo­
no druhów Ryszarda Jurosa i 
Jerzego Turka, srebrnym Henryka 
Kurpierza i Jana Kallę, a odznaką 
„Wzorowego strażaka” Norberta 
Halupczoka. Dużej liczbie druhów 
wręczono też odznaki za wysłu­
gę. Na ręce prezesa OSP przeka­
zano wiele listów gratulacyjnych i 
upominków, a ostatnim punktem 
uroczystości było wręczenie przed­
stawicielom wszystkich jednostek 
i zaproszonym gościom pamiątko­
wych statuetek. Następnie Zarząd 

OSP zaprosił wszystkich obecnych 
na poczęstunek i do wspólnego 
świętowania jubileuszu. W trakcie 
uroczystości do Antoniowa przy­
był również Komendant Miejski 
PSP w Opolu bryg. Paweł Kielar. 
Wieczorem rozpoczęła się zabawa 
taneczna, na której bawiono się do 
późnych godzin nocnych. Przygrywał 
zespół „Metron”.

Zarząd OSP i prezes Norbert 
Halupczok składają serdeczne 
podziękowania miejscowym rolni­
kom za dużo włożonej pracy i za­
angażowania. Szczególne podzię­
kowania należą się Bernardowi i 
Urszuli Pańczyk oraz kilku paniom 
z Antoniowa i Ozimka, które upie­
kły smaczne ciasta. Jednocześnie 
strażacy dziękująwszystkim spon­
sorom, którzy wspierają jednost­
kę. Są to: prezes Piotr Hadasik z 
Huty Szkła Jedlice SA, prezes Jan 
Fujak z PGKiM, dyrektor Banku 
Spółdzielczego w Ozimku Jadwi­
ga Czyżewska, Ditmar Sedlaczek, 
Agencja Ubezpieczeniowa Woj­

ciech Halladin, apteka p. Antosik 
przy ul. Opolskiej, właściciel be- 
toniarni Rudolf Błyszcz, właściciel 
zakładu budowlanego Joachim 
Bronder z małżonką, PHU Sys­
tem Plus, właściciel warsztatu 
blacharsko-lakierniczego Ryszard 
Pańczyk, właściciel zakładu zie­
leni miejskiej Grzegorz Karaś, 
radca prawny Norbert Klimas, 
właściciel zakładu instalatorstwa 
elektrycznego Rafał Kurda, Rudolf 
Golec, inspektor Zbigniew Koziarz 
z UGiM w Ozimku, redaktor „WO” 
Witold Żurawicki, Waldemar Jen­
drzej, Stanisław Czapla, Hubert 
Rogowski, leśniczy Zygmunt Kulig 
oraz Krzysztof Konieczko.

Jan Niesłony
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WOJEWÓDZKIE ŚWIĘTO PSTRĄGA
Wyspa Rehdanz’a w Ozimku, ul. Kolejowa

22-23 czerwca 2013
DOM KULTURY W OZIMKU

Dzień 22.06.2013 - sobota

PROGRAM

14:30 -18:00 - kulinarne show Jaśka Kuronia - degustacja oraz sprzedaż żywego pstrąga

15:30 -18:00 - program artystyczny w wykonaniu zespołów oraz sekcji działających 

przy Domu Kultury w Ozimku

18:05 - 18:15 - uroczyste Otwarcie Dni Ozimka 2013

18:45 - 20:00 - koncert zespołu „LECTER”

20:30 - 22:00 - gwiazda wieczoru - koncert jubileuszowy zespołu „BIG CYC”

22:30 - 24:00 - zabawa z zespołem „Nas Troje”

Dzień 23.06.2013 - niedziela

14:00 -15:20 - gry i zabawy - blok dla dzieci

15:30 - 17:00 - koncert Ozimskiej Orkiestry Dętej oraz wokalistów Studia Piosenki

„NONET” działających przy Domu Kultury w Ozimku

17:10-17:30- pokaz tańca w wykonaniu KMTT „ALVARO” z Ozimka

Kabaret

17:35 - 18:20 - pokaz ZUMBY

19:00 - 20:00 - występ Kabaretu „ŁOWCY.B”

20:30 - 22:00 - gwiazda wieczoru - zespół „VOLVER”

W trakcie imprezy zbieramy na leczenie chorej
oraz podopiecznych Hospicjum SAMARYTANIN

Dodatkowo w programie:
• Lokalna Grupa Rybacka Opolszczyzna oraz Polski

siedzibą w Opolu - promocja rybactwa i wędkarstwa oraz „opolskiego 
pstrąga” - degustacja oraz sprzedaż żywego pstrąga

• Kulinarne show JAŚKA KURONIA

Imprezy towarzyszące obchodom Dni Ozimka:
• TRIATLON TURYSTYCZNY _

„piechty, kołyem i chudom lodkom, kole rzyki i przez nia, bydzie ze 90'km

VOLVER

• III Paintballowy Turniej Ozimski, który odbędzie się 23 czerwca o godz'9700 
na polu paintballowym Bunker Paintball przy ul. Sporackiej 19 w Krasiejowie.

OPOLE c
CENTRALMEDIA

POLSKA Miteęo dnia Opolszczyzna
IOk«|njqrup<3rybd<kA

nto
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UCHWAŁA NR XXXI/ 284/13 
RADY MIEJSKIEJ W OZIMKU

z dnia 23 kwietnia 2013 r.

zmieniająca uchwałę w sprawie szczegółowego sposobu i zakresu świadczenia usług w zakresie 
odbierania odpadów komunalnych od właścicieli nieruchomości i zagospodarowania tych odpadów, 

w zamian za uiszczoną przez właściciela nieruchomości opłatę za gospodarowanie odpadami 
komunalnymi i sposobu świadczenia usług przez punkty selektywnego zbierania odpadów.

Na podstawie art.18 ust.2 pkt 15, art. 40 ust.l i art. 41 ust.l ustawy z dnia 8 marca 1990 r. o samorządzie 
gminnym (t. j. Dz. U. z 2001 r. Nr 142, poz.1591, z 2002 r. Nr 23, poz. 220, Nr 62, poz. 558, Nr 113, poz. 
84,Nr 153, poz. 1271, Nr 214, poz. 1806, z 2003 r. Nr 80, poz. 717, Nr 162, poz. 1568, z 2004 r. Nr 102, poz. 
1055, Nr 116, poz. 1203, Nr 167, poz. 1759, z 2005 r. Nr 172, poz. 1441, Nr 175, poz. 1457, z 2006 r. Nr 17, 
poz. 128, Nr 181, poz. 1337, z 2007 r. Nr 48, poz. 327, Nr 138, poz. 974, Nr 173, poz. 1218, z 2008 r. Nr 180, 
poz. 1111, Nr 223, poz. 1458, z 2009 r. Nr 52, poz. 420, Nr 157, poz. 1241, z 2010 r. Nr 28, poz. 142 i 146, Nr 
40, poz. 230, Nr 106, poz. 675, z 2011 r. Nr 21, poz. 113, Nr 117, poz. 679, Nr 134, poz. 777, Nr 149, poz. 887, 
Nr 217, poz. 1281, z 2012 r. poz. 567) oraz art. 6r ust. 3 i 2a ustawy z dnia 13 września 1996 r. o utrzymaniu 
czystości i porządku w gminach (Dz. U. z 2012 r. poz. 391, poz. 951, z 2013 r. poz. 21, z 2013 r. poz. 228 ), 
Rada Miejska w Ozimku uchwala, co następuje:

§ 1. W uchwale Nr XXX/280/13 z dnia 25 marca 2013 r. w sprawie szczegółowego sposobu i zakresu 
świadczenia usług w zakresie odbierania odpadów komunalnych od właścicieli nieruchomości 
i zagospodarowania tych odpadów, w zamian za uiszczoną przez właściciela nieruchomości opłatę za 
gospodarowanie odpadami komunalnymi i sposobu świadczenia usług przez punkty selektywnego zbierania 
odpadów wprowadza się następujące zmiany:

I) skreśla się §2;

2) § 3 otrzymuje brzmienie: 2. Odpady odbierane będą z 3 szt. pojemników na odpady zselektywnej 
zbiórki oraz 1 szt. pojemnika na niesegregowane (zmieszane) odpady komunalne.1';

3) po § 2 kolejne paragrafy otrzymują numerację 3,4,5,6,7,8,9,10;

4) w § 4 skreśla się słowa "i worków";

5) w § 5 punkcie 1 po słowie "wielorodzinnej" dodaje się słowa", a dla pozostałych nieruchomości, na 
których nie zamieszkują mieszkańcy, a powstają odpady komunalne w cyklu dwutygodniowym";

6) w § 5 punkcie 2 po słowie "wielorodzinnej” dodaje się słowa ”, a dla pozostałych nieruchomości, na 
których nie zamieszkują mieszkańcy, a powstają odpady komunalne w cyklu dwutygodniowym";

7) § 5 pkt 3 otrzymuje brzmienie: "3) odpady komunalne ulegające biodegradacji, w tym odpady 
opakowaniowe ulegające biodegradacji i odpady zielone - nie rzadziej niż raz w tygodniu w okresie 
pomiędzy 1 kwietnia a 30 listopada zarówno dla zabudowy jednorodzinnej jak i wielorodzinnej, a także dla 
pozostałych nieruchomości, na których nie zamieszkują mieszkańcy, a powstają odpady komunalne oraz 
nie rzadziej niż jeden raz w miesiącu w okresie pomiędzy 1 grudnia a 31 marca zarówno dla zabudowy 
jednorodzinnej, jak i wielorodzinnej, a także dla pozostałych nieruchomości, na których nie zamieszkują 
mieszkańcy, a powstająodpady komunalne;".

§ 2. Pozostałe postanowienia uchwały pozostają bez zmian.

§ 3. Wykonanie uchwały powierza się Burmistrzowi Ozimka.

§ 4. Uchwała podlega ogłoszeniu na tablicy ogłoszeń w Urzędzie Gminy i Miasta w Ozimku, w Biuletynie 
Informacji Publicznej oraz w "Wiadomościach Ozimskich".

Stypendia dla najlepszych uczniów

Rywalizacja o każdego ucznia stała się faktem. Coraz częściej 
niestety przybiera ona formy przypominające zabieganie sprze­
dawców o względy klientów. Do przeszłości odchodzą czasy, 
gdy uczeń musiał się wiele natrudzić i ciężko zapracować na to, 
by dostać się do wymarzonej szkoły średniej. Dzisiaj, to raczej 
szkoły muszą czynić starania o każdego potencjalnego ucznia. 
W przeciwnym wypadku, w praktyce często oznacza to likwidację 
kolejnych nauczycielskich etatów, a nawet całych placówek. Na 
taki stan rzeczy wpłynęło kilka czynników, jednak nie na nich 
chciałbym skupić uwagę.

Opisana sytuacja w zasadzie 
jest powszechna w całym kraju. Nie 
inaczej jest również w szkołach pro­
wadzonych przez Powiat Opolski. 
Ponadto, w naszym przypadku 
szkoły powiatowe muszą stawiać 
czoła placówkom z Opola. Zadanie 
to nie jest łatwe, bowiem opolskie 
szkoły nie tylko posiadają swoją 
markę, ale również samo miasto i 
jego pozaszkolne atrakcje okazują 
się dla młodzieży istotnym argu­
mentem. Wszystko to nie powinno 
jednak przesłaniać podstawowej 
roli szkoły i uczniów, tj. zdobywania 
wiedzy i doceniania tych, którzy są 
w tym procesie najlepsi, najbardziej 
pracowici i wytrwali.

Jednostki samorządu teryto­
rialnego mogą tworzyć programy 
wspierania edukacji uzdolnionych 
dzieci i młodzieży. Dotychczas w 
Powiecie Opolskim taki program 
nie funkcjonował. W związku z tym, 
wraz z innymi radnymi, przygoto­
wałem projekt uchwały wprowa­
dzającej program stypendialny dla 
uczniów szkół, dla których organem 
prowadzącym jest Powiat Opolski. 
W założeniu stypendia w kwocie 
200 zł. miesięcznie mieli otrzymy­
wać najlepsi absolwenci gimnazjów 
z naszego powiatu, którzy zdecy­
dują się na kontynuowanie nauki 
w ponadgimnazjalnych szkołach 
powiatowych. O stypendia (w kwo­
cie 300 zł. miesięcznie) mieli mieć 
również szansę ubiegać się najlep­
si absolwenci szkół średnich (stu­
denci). W trakcie prac nad uchwałą 
zmianie uległy grupy adresatów 
programu stypendialnego oraz 
kwoty stypendiów. Ostatecznie o 
stypendia będą mogli starać się 
absolwenci szkół podstawowych, 
którzy będą kontynuować naukę w 
gimnazjach prowadzonych przez 
Powiat Opolski oraz absolwenci 
gimnazjów, którzy będą kontynu­
ować naukę w szkołach ponadgim­
nazjalnych prowadzonych przez 
Powiat Opolski. Stypendium dla 
absolwentów szkół podstawowych 
będzie wynosić 80 zł. miesięcznie, 
a dla absolwentów gimnazjów 120

zł. miesięcznie. Stypendia wypła­
cane będą przez 10 miesięcy, od 
września do czerwca. Warunkiem 
uzyskania stypendium jest uzyska­
nie średniej ocen - co najmniej 
5,0 - za rok szkolny poprzedzający 
złożenie wniosku o przyznanie 
stypendium lub posiadanie statu­
su finalisty lub laureata olimpiady 
przynajmniej na poziomie zawodów 
drugiego stopnia (okręgowych) lub 
konkursu na poziomie przynajmniej 
wojewódzkim, w okresie nauki w 
szkole podstawowej lub gimna­
zjum. Środki na wypłatę stypen­
diów pochodzić będą z budżetu 
Powiatu Opolskiego.

Szczegółowe warunki udzie­
lania pomocy, tryb postępo­
wania, wzór wniosku, określa 
uchwała Nr XXVII/198/13 Rady 
Powiatu Opolskiego z dnia 16 
maja 2013 r.

Uważam, że wprowadzenie 
tego rodzaju programu wsparcia 
niesie za sobą wiele korzyści. Z 
pewnością nagradzanie stypen­
dystów będzie formą motywacji 
dzieci i młodzieży do osiągania 
jak najlepszych wyników w na­
uce. Ważnym celem, jaki powi­
nien zostać zrealizowany, jest 
również zachęcenie najzdolniej­
szych uczniów do kontynuowania 
nauki w szkołach prowadzonych 
przez Powiat Opolski. Udział 
dzieci i młodzieży w konkursach 
i olimpiadach niewątpliwie stano­
wi bardzo dobrą formę promocji, 
nie tylko naszych szkół, ale rów­
nież całego Powiatu Opolskiego. 
Warto również wskazać na aspekt 
finansowy niniejszego programu. 
Uzyskane stypendium zapewne 
będzie wsparciem finansowym dla 
stypendysty i jego rodziny. Mam 
nadzieję, że uchwała skutecznie 
wejdzie w życie i w nowym roku 
szkolnym na jej podstawie po raz 
pierwszy najzdolniejszym uczniom 
zostaną wypłacone stypendia.

Tomasz Strzałkowski 
Radny Powiatu Opolskiego
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Trzydzieści lat współpracy

Kierowcy - przyjaciele dzieci

Jeden z pierwszych rajdów „Kierowca przyjacielem dzieci”.

Jubileuszowy rajd „Kierowca przyjacielem dzieci”.

Jedną z „konkurencji” była nauka udzielania pierwszej pomocy.

Trzydzieści lat temu członkowie ozimskiej sekcji motorowej 
nawiązali kontakt z Domem Dziecka w Turawie, proponując 
wychowankom tej placówki udział w rajdzie „Kierowca przy­
jacielem dzieci”. Celem zaplanowanej z okazji Dnia Dziecka 
imprezy miała być wspólna zabawa połączona z propagowa­
niem wśród dzieci przepisów i zasad bezpieczeństwa w ruchu 
drogowym. Impreza okazała się tak udana, że przy pożegnaniu 
umówiono się za rok na następną, a potem na kolejne edycje 
rajdu, w którym każdego roku uczestniczą kolejne pokolenia 
dzieci przebywających w turawskiej placówce.

Jubileuszowy rajd „Kierowca 
przyjacielem dzieci” odbył się 8 
czerwca i wzięło w nim udział 22, 
spośród 25 wychowanków Domu 
Dziecka pod opieką wychowaw­
ców: Janusza Molesztaka (dla 
którego był to również jubileusz 
25-lecia udziału w rajdach ozim­
skich „motorowców”) i Tomasza 
Beresteckiego. Rano kierowcy 
pojechali do Turawy, skąd zabrali 
dzieci do gospodarstwa agrotu­
rystycznego Barbary i Józefa 
Marciniaków w Grodżcu. Tutaj 
przez kilka godzin odbywały się 
różne konkursy sprawnościowe, 
nauka udzielania pierwszej pomo­
cy oraz sprawdzian ze znajomości 
znaków drogowych. Był także 
poczęstunek kiełbasą z grilla, 
przygotowane przez gospoda­
rzy przejażdżki bryczką, pokazy 
skoków przez przeszkody i jazdy 
konnej. Można też było obejrzeć, 
prowadzoną od 1951 r. kronikę 
sekcji motorowej, w której opi­
sane i zilustrowane zdjęciami są 
również wszystkie dotychczaso­
we rajdy „Kierowca przyjacielem 
dzieci”. Na koniec podliczono zdo­
byte w poszczególnych konkuren­
cjach punkty. Zwycięzcami rajdu 
zostali: Angelika Rozwadowska, 
Tomasz Horodyski, Kamil 
Sądecki, Weronika Gajda i 
Łukasz Krawczyk. Otrzymali 
oni nagrody, a wszystkie dzieci 
dyplomy, słodycze i upominki. 
W prezencie dla dzieci kupiono 

30 - lecie naszej współpracy to piękny jubileusz, zwłaszcza, 
że dla wielu z nas kojarzy się z czymś szczególnie ważnym. Bo 
ważna jest pamięć i pomoc innym ludziom. Ważne, że dostrzega 
się wokół siebie osoby będące w potrzebie i otacza się ich szcze­
gólną życzliwością. Przez trzydzieści lat grupa samochodowych 
entuzjastów z ozimskiej „Siódemki” udzielała wychowankom 
naszego domu wsparcia, niosąc im wiele radości. Członkowie 
Sekcji zarażali dzieci swoją pasją, organizując im coroczne raj­
dy samochodowe połączone z licznymi atrakcjami. Dziękujemy 
wszystkim osobom zaangażowanym w niesienie pomocy, a

również i przekazano do Domu 
Dziecka zeszyty szkolne.

Po powrocie do Turawy, kie­
rowcy wspólnie z dziećmi i wy­
chowawcami zostali zaproszeni 
na poczęstunek ciastem i kawą, 
podczas którego dyrektor placów­
ki Waldemar Dzieszkowski po­
dziękował „motorowcom” z 
Ozimka za 30-letnią współpra­
cę, a specjalne podziękowania 
wręczył jednemu z jej inicjato­
rów Józefowi Szybiakowi oraz 
prezesowi sekcji motorowej 
Antoniemu Czajewskiemu. Rajd 
tradycyjnie zakończono wyko­
naniem pamiątkowego zdjęcia, 
umawiając na ponowne spotkanie 
za rok.

W tym roku swoich samo­
chodów i chęci do wspólnej 
zabawy użyczyli dzieciom: 
Antoni Czajewski, Józef 
Szybiak, Tadeusz Piątek, 
Waldemar Woźniak, Marek 
Bagiński, Andrzej Włoch, Artur 
Rogowski, Iwona Olszewska i 
Maria Szczygieł, a sponsorami - 
fundatorami nagród, upominków, 
napojów i słodyczy byli: Zarząd 
Główny Polskiego Związku 
Motorowego w Warszawie, Urząd 
Gminy i Miasta Ozimek, Maria 
Szczygieł, Ewa Białecka oraz 
państwo Marciniakowie, którzy 
udostępnili dzieciom swoje go­
spodarstwo oraz zapewnili do­
datkowe atrakcje.

J. Dziuban
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szczególnie nisko kłaniamy się Panu Józefowi Szybiakowi, 
którego postawa może być wzorem dla innych ludzi. W tą wyjąt­
kową rocznicę chcemy wraz z najlepszymi życzeniami wyrazić 
swoją wdzięczność i uznanie wszystkim, dla których dzieci z 
Turawskiego Domu Dziecka są ważne.

Serdeczne podziękowania za wieloletnią współpra­
cę i pomoc dla Sekcji Motorowej przy Miejsko-Gminnym 
Towarzystwie Sportowym „Siódemka” w Ozimku

składają 
Dyrekcja, Wychowankowie i Pracownicy Domu Dziecka w Turawie

Rymarzów
1 czerwca 2013r. zespoły działające przy Domu Kultury w 

Ozimku zostały zaproszone do udziału w obchodach „Dnia 
Dziecka” przez nasze miasto partnerskie Rymarzów.

Nowo wyremontowany bu­
dynek rymarzowskiego Domu 
Kultury tego dnia tętnił życiem. 
Animatorzy kultury organizowali 
zabawy dla najmłodszych, Ci 
trochę starsi mogli podziwiać wy­
stępy grup tanecznych, w tym 
również naszych zespołów: 
mażoretki -„Gama” i zespół 
tańca orientalnego: „Zafira” 
. Podczas obchodów święta

Świąteczny szczypiorniak
25.05 w hali sportowej Gminnego Zespołu Szkół w Ozimku 

odbył się turniej piłki ręcznej z okazji „Dnia Dziecka” o puchar 
Burmistrza Gminy i Miasta Ozimek. W turnieju wzięły udział 
drużyny z rocznika 2001. Gościliśmy drużyny z Gwardii Opole, 
pierwszy i drugi zespół oraz z Krasiejowa.

Niestety, dla przeciwników 
nie okazaliśmy się gościnni (pod 
względem sportowym) i wygrali­
śmy wszystkie mecze zajmując 
zdecydowanie pierwsze miej­
sce w turnieju. Drugie miejsce 
zajęła zaprzyjaźniona drużyna 
trenowana przez pana Artura 
Czichosa, trzecie i czwarte 
miejsce zajęły drużyny Gwardii 
Opole. Każda drużyna otrzyma­
ła okazały puchar i dyplom, a 
najlepsi, w poszczególnych ka­
tegoriach zawodnicy, dyplomy. 
Najlepszym strzelcem turnieju, 
został nasz „bombadier” Kacper 
Skrzypczak.

Po emocjonującym tur­
nieju każda drużyna została 

dzieci, najmłodsi uczestnicy mo­
gli skorzystać z atrakcji przygo­
towanych przez organizatorów, 
a sale widowiskową zapełniały 
całe rodziny, które sobotnie po­
południe postanowiły spędzić w 
Domu Kultury. Imprezę zakoń­
czył koncert swingowo-jazzowy 
w wykonaniu OndrejaHavelky i 
jego orkiestry.

Sylwia Wiśniewska

zaproszona na poczęstunek, w 
postaci grilowanych kiełbasek i 
pysznego ciasta.

Organizatorzy gorąco dzię­
kują wszystkim, którzy dołożyli 
swoją cegiełkę do tego turnieju, 
a w szczególności panu Beblowi 
za pyszne ciasto, państwu 
Możdżeniom, Antczakom za 
pomoc w organizacji turnieju oraz 
panu Ogórkowi za sponsorowa­
nie. Wszyscy świetnie się bawili 
w duchu sportowej rywalizacji i 
liczymy na to, że turniej o Puchar 
Burmistrza wejdzie na stałe do 
gminnego kalendarza sporto­
wych imprez dla dzieci.

Trener M-GTS „Sódemka” 
Dariusz Górniaszek

Specjalne podziękowania otrzymali Józef Szybiak i Antoni Czajewski.
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W Nowej Schodni:
W Szkole Podstawowej nr 2 Koło DFK w Nowej Schodni zorganizowało 

19 maja spotkanie swoich członków z okazji Dnia Matki i Ojca.

Przewodniczący Koła Kordian 
Leuenberg przywitał wszystkich przy­
byłych. W części artystycznej swoje 
umiejętności muzyczne zaprezentował

W Schodni:
Koło DFK w Schodni 29 maja zorganizowało spotkanie z okazji Dnia Matki 

i Ojca. Uroczystość rozpoczęto mszą świętą odprawioną przez proboszcza 
ks. Jana Bejnara.

Po mszy uczestnicy udali się do 
baru „U Gerdy", gdzie wszystkich przy­
byłych przywitał przewodniczący DFK 
Jerzy Sobota. W części artystycznej 
wystąpiła po raz pierwszy lokalna mło­
dzieżowa orkiestra dęta oraz całą rodzina

W Krasiejowie:
Koło DFK w Krasiejowie zorganizowało spotkanie z okazji Dnia Matki i 

Ojca 19 maja w świetlicy wiejskiej.

Przewodniczący Piotr Szubert przy­
witał zaproszonych gości: proboszcza 
ks. Józefa Górkę, przewodniczące­
go Gminnego Zarządu TSKN Klausa 
Leschika, sołtysa Kazimierza Tarsę 
oraz wszystkich przybyłych. W części 
artystycznej wystąpił zespół dziecięcy z

W DFK Ozimek:
18 maja w Domu Kultury odbyła się doroczna impreza z okazji Dnia Mat­

ki i Ojca, na którą licznie przybyli członkowie mniejszości niemieckiej.

Przewodniczący Koła DFK Jan 
Czok bardzo serdecznie przywitał 
zaproszonych gości: proboszcza ks. 
Mariana Demarczyka, skarbnika 
Gminnego Zarządu TSKN Edeltraudę 
Szostok i radnego powiatu opolskiego 
Norberta Halupczoka W części ar­
tystycznej wystąpiły zespoły śpiewa­
cze „Opolskie Dziołchy” z Antoniowa 

mieszkaniec Nowej Schodni Wilhelm 
Kotula, grając na akordeonie do wspól­
nego śpiewania. Spotkanie przebiegło 
przy poczęstunku, w miłej atmosferze.

Glensk: rodzice Teresa i Tomasz z sy­
nami - Mateuszem, który grał na trąbce 
i Pawłem, który śpiewał. Z programem 
słowno-muzycznym wystąpiły również 
siostry Ania i Agnieszka Lyp.

Ogniska Muzycznego, który w ostatnim 
czasie zawiązał się w Krasiejowie, a 
prowadzi go pan Piekarczyk. Zespół 
wystąpił z programem okolicznościo­
wym dedykowanym wszystkim matkom 
i ojcom.

i „Heidi” z Ozimka, a do wspólnego 
śpiewania przygrywał na akordeonie 
Józef Palt. Po części oficjalnej, czło­
nek Zarządu DFK Kornela Olejnik 
wręczyła wszystkim mamom po sym­
bolicznej czerwonej róży. Przy poczę­
stunku wszyscy bawili się doskonale, a 
do tańca przygrywał zespół „Revers”.

J. Niesłony

Dzień Matki i Ojca w Schodni.

Dzień Matki i Ojca w DFK Krasiejów.
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Ponad 500 uczestników

W Mnichusie też biegali
24 maja na boisku sportowym w Mnichusie odbyła się impreza 

zorganizowana w ramach ogólnopolskiej akcji „Polska biega”. 
Wzięli w niej udział uczniowie wszystkich szkół podstawowych, 
gimnazjalnych i średnich z gminy Ozimek. Burmistrz Ozimka 
Marek Korniak wraz z właścicielem boiska Hubertem Kulikiem 
dokonali uroczystego otwarcia zawodów.

Najlepsi zawodnicy i zawod­
niczki w poszczególnych grupach 
wiekowych zostali uhonorowani 
pamiątkowymi medalami i dyplo­
mami, które wręczał burmistrz 
wraz z gospodarzem imprezy. 
Wszyscy uczestnicy zawodów 
otrzymali również poczęstunek, 
a chętnych uczniów burmistrz za­
prosił na lody. W imprezie wzięło 
udział ok. 500 zawodników. 
Oto wyniki poszczególnych 
biegów:

- klasy I-II dziewczęta - 1. 
Halina Bąk, 2. Julia Troszyńska, 
3. Emilia Bochenek

-klasy I-II chłopcy-1. Kamil 
Bajor, 2. Patryk Pokorski, 3. 
Bartek Woźniak

- klasy lll-IV dziewczę­
ta - 1. Karolina Dobrzyńska,
2. Zuzanna Plewa, 3. Natalia 
Grabarek

- klasy lll-IV chłopcy - 1. 
Jakub Lewandowski, 2. Kacper 
Machulak, 3. Martin Bienias

- klasy V dziewczęta - 1. 
Martyna Fijałkowska, 2. Kinga 
Olkowska, 3. Marta Walczak

- klasy V chłopcy -1. Marcel 
Sosnowski, 2. Szymon Zając,
3. Dawid Klops

- klasy VI dziewczęta - 1. 
Nikola Kokot, 2. Maria Brejwo,

(nieś)

3. Kamila Spyra
- klasy VI chłopcy - 1. 

Grzegorz Stopa, 2. Jakub 
Kraus, 3. Szymon Puzik

- klasy I G. dziewczęta - 1. 
Wioletta Leuenberg, 2. Patrycja 
Oblicza, 3. Magdalena Klemens

- klasy IG. chłopcy -1. Kamil 
Dota, 2. Edmund Machnik, 3. 
Michał Kasperski

- klasy II G. dziewczęta - 1. 
Magdalena Kulik, 2. Kamila 
Wróblewska, 3. Kamila Górny

- klasy II G. chłopcy - 
1. Tomasz Grabowski, 2. 
Radosław Rogowski, 3. 
Sebastian Bensch

- klasy III G. dziewczęta -1. 
Vanessa Graca, 2. Magdalena 
Ośrodka, 3. Katarzyna Jarocka

- klasy III G. chłopcy -1. Rafał 
Jurczyński, 2. Jacek Zając, 3. 
Dominik Konieczko

- szkoły średnie dziewczęta 
- 1. Katarzyna Paczkowska, 2. 
Patrycja Kierpal

- szkoły średnie chłopcy - 1. 
Tomasz Szkrabiński, 2. Maciej 
Dorynek, 3. Bartosz Sakra

- kategoria „open” -1. Violetta 
Oliwa, 2. Kamila Jakubowska- 
Pytel, 3. Danuta Wiciak.
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Emeryci w Chorwacji

Pogoda dopisała Święto Bożego Ciała
Związek Emerytów, Rencistów i Inwalidów w Ozimku zorgani­

zował w dniach 18 kwietnia -1 maja wyjazd do Chorwacji i Włoch. 
44-osobowa grupa seniorów wypoczywała w pięknie położonym 
kurorcie nad Adriatykiem na Makarskiej Riwierze.

30 maja obchodziliśmy uroczystość Najświętszego Ciała i 
Krwi Pańskiej, wychodząc z Przenajświętszym Sakramentem 
na procesję do czterech pięknie udekorowanych ołtarzy. W tym 
roku po raz pierwszy procesja w Ozimku szła nowa trasą: ulica­
mi Częstochowską, Opolską, Dzierżona, Powstańców Śląskich i 
Częstochowską do kościoła.

Bardzo bogaty program po­
bytu umożliwił zwiedzenie stolicy 
Hercegowiny - Mostaru, gdzie 
głównym zabytkiem jest XVI wiecz­
ny most kamienny wybudowany 
w 1566 r. Podczas wojny w byłej 
Jugosławii został zburzony przez 
Chorwatów w listopadzie 1993 r., 
a odbudowany ponownie w lipcu 
2004 r. Wielkim przeżyciem było 
zwiedzanie Sanktuarium Królowej 
Pokoju w Medjugorje, a kolejnym 
punktem było zwiedzanie Splitu 
i Omiszu oraz rejs statkiem po 
Adriatyku na wyspę Brać. Park 
Narodowy z Jeziorami Plitwickimi 
pod względem powierzchni jest Uczestniczka wycieczki

największym i najstarszym spośród 
ośmiu chorwackich parków, usta­
nowionym w 1949 r., natomiast w 
1979 r. został wpisany na Światową 
Listę Dziedzictwa Kulturalno- 
Przyrodniczego UNESCO. W 
drodze powrotnej pojechaliśmy 
do Włoch, zwiedzając Padwę z 
Bazyliką św. Antoniego, Weronę i 
Wenecję. Co najważniejsze - do­
pisała nam pogoda i wszyscy wró­
ciliśmy odpoczęci i pełni wrażeń.

Organizatorem wycieczki była 
Krystyna Koźlik, która dziękuje 
całej grupie za zdyscyplinowanie, 
a kierowcom za bezpiecznąjazdę.

Inicjatorka ustanowienia tego 
święta była św. Julianna z Cornillon, 
żyjąca w latach 1193-1258. Kiedy 

była przeoryszą klasztoru augu- 
stianek w Mont Cornillon w po­
bliżu Liege, w 1245 r. została 
zaszczycona objawieniami, w 
których Chrystus żądał ustano­
wienia święta ku czci Najświętszej 
Eucharystii. Pan Jezus wyznaczył 
nawet dzień uroczystości Bożego 
Ciała - czwartek po Niedzieli 
Trójcy. Po ustanowieniu tego święta 
przez papieża Urbana IV w 1246 
r. odbyła się pierwsza procesja 
eucharystyczna.

Mimo niesprzyjającej pogo­
dy, parafianie z Ozimka bardzo 

licznie uczestniczyli w publicz­
nym wyznaniu wiary w Jezusa 
Zmartwychwstałego. W procesji 

udział wzięli: proboszcz ks. Marian 
Demarczyk, ks. Tomasz Struzik, 
ks. Przemysław Seń oraz ks. 
Józef Szpek. Proboszcz bardzo 
serdecznie podziękował dzieciom 
komunijnym oraz wszystkim wier­
nym uczestniczącym w procesji, 
służbie liturgicznej, orkiestrze, jak 
również tym, którzy przyczynili się 
do wykonania pięknych ołtarzy. 
Podziękowania należą się także 
ozimskiej policji, która zabezpie­
czała trasę procesji.

(nieś)
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Dla chorego Piotrka

Mecz o wielką stawkę
9 czerwca na stadionie KS Małapanew w Ozimku odbyła się 

impreza charytatywna, której główną atrakcją był mecz piłki 
nożnej rozegrany pomiędzy trampkarzami a drużyną złożoną 
z policjantów i służby zdrowia.

Zespoły grały przez trzy kwar­
ty po 20 minut, kończąc wyso­
kim remisem 6:6, natomiast w 
czwartej kwarcie rozegrano short 
mecz dziewcząt, zakończony re­
zultatem 1:1. Mecz sędziował 
Arkadiusz Lech. Przerwy wy­
korzystano na występy zespołu 
mażoretkowego „Mini Gama” 
oraz na licytację piłek znanych 
zachodnich klubów i koszulek 
znanych piłkarzy z autografami. 
Licytowane były między innymi 
koszulki wychowanków ozimskie­
go klubu: Pawła Olkowskiego i 
Waldemara Soboty.

Odbyły się również pokazy 
tańca zumba, a na zakończenie - 
pokaz wielokrotnego wyciskania

sztangi o wadze 50 kg zorgani­
zowany przez Piotra Bąka. Do 
rywalizacji zgłosiło się 12 uczest­
ników. Pierwsze miejsce zajął 
Szymon Kubalka wyciskając 
sztangę 68 razy, drugie Kordian 
Siuda, a trzecie Andrzej Flik.

W trakcie imprezy odbywała 
się kwesta, loteria fantowa, moż­
na było kupić pamiątki piłkarskie, 
posilić się kiełbaskami z rożna i 
napojami.

Cały dochód z imprezy zo­
stanie przeznaczony na pomoc 
choremu Piotrkowi, Życzymy 
mu szybkiego powrotu do 
zdrowia.

(nieś)

\N imieniu naszego syna Piotra pragniemy wyrazić 
podziękowania wszystkim organizatorom, sponsorom, 
wszystkim ludziom dobrej woli, którzy przyczynili się do 
zorganizowania imprezy. Upewniła ona Piotra, że nie jest 
sam w walce z chorobą nowotworową,, ale ma wielu przy­
jaciół wśród mieszkańców Ozimka: działaczy HKS, lekarzy, 
policjantów, duchownych, młodzież szkolnej i studenckiej 
oraz wielu innych, którzy przybyli wesprzeć akcję pomocy.

Organizatorzy tej imprezy nie tylko zadbali o dobrą 
rozrywkę i zabawę, ale dokonali pieniężnej zbiórki na 
dalsze leczenie naszego syna, za co składamy jeszcze raz 
serdeczne podziękowania.

Katarzyna i Andrzej Pawłowscy
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Wyróżnienia w konkursie literacko-plastycznym

Brawo!
Uczniowie Gimnazjum nr 1 i Szkoły Podstawowej nr 3 w Ozimku zgłosili 

swoje prace plastyczne do III Międzynarodowego Konkursu Literacko- 
Plastycznego “Polak - to brzmi dumnie” pod patronatem Ministerstwa 
Edukacji Narodowej i Prezydenta Miasta Białegostoku.

Prace wykonane były podczas 
zajęć plastyki i zajęć artystycznych 
-przekaz konkursowego tematu wzbo­
gacony był ciekawą formą plastyczną i 
różnorodnością technik plastycznych.

10 czerwca została opublikowana 
lista prac nagrodzonych i wyróżnio­
nych. W protokole opublikowanym w 
internecie czytamy: W tegorocznym 
konkursie udział wzięły 1264 osoby 
z Polski oraz krajów całego świata: 
Azerbejdżanu, Australii, Belgii, Czech, 
Hiszpanii, Rumunii, Bułgarii, Włoch, 
Wielkiej Brytanii, Irlandii, Stanów 
Zjednoczonych, Argentyny, Białorusi, 
Ukrainy, Rosji, Tadżykistanu, Francji, 
Niemiec, Uzbekistanu. Prace pla­
styczne wykonane były przeróżnymi 
technikami (od klasycznych szkiców 
ołówkiem, przez malarstwo i kredkę, po 
witraże i obrazy malowane na desce). 
Wszystkie zgłoszone dzieła literackie 
i plastyczne reprezentowały bardzo

Wojewódzki Konkurs Literacko-Plastyczny

Nagrody za „Zwierzaki”
25 maja odbyło się podsumowanie XIV Wojewódzkiego Konkursu 

Literacko - Plastycznego „Zwierzaki”. Uroczystość miała miejsce w Zespole 
Szkół w Tułowicach.

W konkursie wzięli udział chętni 
uczniowie klas I, II Gimnazjum nr 1 
oraz klas IV-VI Szkoły Podstawowej nr 
3. Wykonano wiele prac plastycznych 
i literackich.

Laureatami wojewódzkiego konkur­
su zostali i otrzymali nagrody: Emilia 
Dziumak (kl. 2f), Magdalena Jarosz 
(kl. 2a), Kinga Matracka (kl. 1e), 
Hanna Szarzewicz (kl. 2c), Wiktoria

Laureaci konkursu „Zwierzaki”.
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wysoki poziom. Komisja na posiedzeniu 
w dniu 05.06.2013 r. przyznała nastę­
pujące nagrody i wyróżnienia:

Wśród nagrodzonych znalazła się 
uczennica klasy lic GZS - Gimnazjum nr 
1 Katarzyna Chmielarz. Wyróżnienie 
otrzymał Fabian Mannsfeld uczeń 
klasy le. Ze Szkoły Podstawowej nr 3 
nagrodzono ucznia klasy Va Macieja 
Wiendłochęj a wyróżnienie otrzymała 
Agnieszka Paliwoda z klasy IVb.

Te zaszczytne miejsca na szcze­
blu międzynarodowym to olbrzymi 
sukces naszej szkoły.

Joanna Dubiel-Stonoga

Halupczok (kl. 2b) za pracę literacką, 
Wiktoria Kweiser (kl. 5a) za pracę lite­
racką, natomiast wyróżnienia otrzymali: 
Sebastian Bensch (kl. 2e), Andrea 
Klimas (kl. 2a), Paweł Sobok (kl. 2f) 
i Maja Zarzycka (kl. 1e). Także uczeń 
klasy lila SP nr 3 Karol Cybiński pod 
opieką pani Violetty Wińskiej został 
wyróżniony.

Joanna Dubiel-Stonoga

Bo zdrowie jest najważniejsze
Nie od dziś wiadomo, że najcenniejsze w życiu jest zdrowie. 

Gdy już się popsuje, potrzebujemy należytej opieki lekarskiej, aby 
je naprawić. Znane są nam przypadki nie udzielenia prawidłowej 
pomocy, zbywania pacjentów i odsyłania do innego specjalisty. 
Czy szpital oraz przychodnia w Ozimku funkcjonuje prawidłowo? 
Zapytaliśmy naszych mieszkańców, co sądzą o miejscowym ośrodku 
zdrowia i pracy lekarzy.

- Według mnie szpital, przychod­
nia i lekarze działają prawidłowo, 
a dostęp do opieki zdrowotnej jest 
łatwy - mówi pan Stanisław (60 
I.). - Jestem zadowolony z pracy 
personelu oraz lekarzy, nigdy nie od­
mówiono mi pomocy. Nawet osoby, 
które przyjeżdżają z innych miast są 
zadowolone i bardzo sobie chwalą 
profesjonalizm lekarzy.

- Kiedy musiałam udać się do 
lekarza to przyjęto mnie od razu 
- stwierdza pani Stefania (72 I.). - 
Jedyna kwestia, którą bym zmieniła 
to czas oczekiwania na zabiegi. Na 
niektóre trzeba czekać nawet rok. 
Myślę, że brakuje specjalistów, np. 
kardiologa, ortopedy i dlatego potem 
są takie kolejki.

- Raz przydarzyła mi się sytuacja, 
że musiałem jechać do Opola do 
chirurga - twierdzi pan Mirosław 
(32 I.). - Jednak zawsze chodzę do 
przychodni w Ozimku, bo po pierwsze 
jest blisko, a po drugie odpowiada mi 
miejscowa opieka lekarska.

- Ja nie jestem zadowolona z 
miejscowego ośrodka przede wszyst­
kim ze względu na brak specjalistów

(Nie)Prawidłowe oznaczenia?
Bezpieczeństwo na drogach zależy od prawidłowego oznakowania. 

Wprowadzenie odpowiednich znaków to jedna kwestia, a stosowanie się 
do nich - druga. I nie ma tutaj wyjątków, bo zarówno piesi, rowerzyści jak i 
kierowcy muszą postępować według nich, aby na drodze było bezpieczniej. 
Czy według naszych mieszkańców Ozimek jest prawidłowo oznakowany?

- Wprawdzie jestem z Turawy, 
ale często przyjeżdżam do Ozimka 
- mówi pani Ela (32 I.). - Wydaje mi 
się, że jest dobrze oznakowany, w 
szczególności przystanki autobuso­
we. Pasażer wie gdzie ma wysiąść, a 
kierowca gdzie się zatrzymać.

- Często jeżdżę po mieście rowe­
rem i uważam, że nie do końca na 
drogach jest bezpiecznie - twierdzi 
pani Aniela (60 I./- Przede wszyst­
kim prędkość kierowców jest za 
duża, także przydałyby się znaki z 
jej ograniczeniem. Ale nie wiem czy 
to coś da, to zależy od kierowców i 
może policji, która powinna także 
kontrolować.

- Według mnie niejasno ozna­
kowane jest główne skrzyżowanie 
ul. Częstochowskiej, Opolskiej i 
Powstańców Śląskich - mówi pan

- mówi pani Joanna(37 I.). - Mam 
dwójkę dzieci i zawsze jeździmy do 
Opola. I co z tego, że mamy tutaj 
na miejscu i chirurgów, i ortopedę, 
skoro na wizytę trzeba czekać sześć 
miesięcy, a w Opolu miesiąc. Także 
nawet jeżeli coś nagłego się stanie 
to jeździmy do Opola.

- Na pewno są dłuższe kolejki do 
specjalistów niż w Opolu, dlatego 
szybciej i łatwiej jest się dostać np. 
na zabieg - stwierdza pani Renata 
(43 I.). - Jest również problem z wy­
dawaniem skierowań przez lekarza 
rodzinnego. Zdarza się tak, że lekarz
- oczywiście nie każdy - najpierw sam 
stara się wyleczyć pacjenta, zamiast 
np. po dwóch wizytach skierować 
do specjalisty. Jest też mały wybór 
lekarzy i ciężko się zarejestrować 
telefonicznie.

- My z żonąjesteśmy zadowoleni 
z miejscowych lekarzy - mówi pan 
Włodzimierz (72 I.). - Oczywiście 
jakby było więcej specjalistów, to 
kolejki na zabiegi zmniejszyłyby się. 
Właśnie to jest irytujące, że tak długo 
trzeba czekać.

Marek (55 I.). - Wielu kierowców 
nie wie jak przez nie przejechać i 
wymusza pierwszeństwo, a do kolizji 
już niedaleko.

- Przy ul. Dłuskiego źle jest ozna­
kowana droga obok przedszkoli - 
stwierdza pan Krzysztof (401.). - Nie 
wiadomo od którego odcinka jest 
ona dwukierunkowa, a od którego 
jednokierunkowa. Warto się temu 
przyjrzeć i poprawić oznakowanie.

- Uważam, że Ozimek jest pra­
widłowo oznakowany - mówi pani 
Wiesława (601.). - W szczególności 
jeżeli chodzi o przejście dla pieszych 
na ul. Warszawskiej. Teraz jak idę 
na działkę, to można bezpiecznie 
przejść, kierowcy zachowują większą 
uwagę i ostrożność. Pamiętam, że 
wcześniej były śmiertelne potrącenia.

Notowała: Daria Wilk
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20-lecie przyjaźni

Uroczysty jubileusz
30 maja w świetlicy wiejskiej w Szczedrzyku odbyło się przyjaciel­

skie spotkanie z okazji 20-lecia przyjaźni pomiędzy OSP Kofferen oraz 
Hansem Jurgenem Stupperichem a Kołem DFK Szczedrzyk-Pustków.

Dwadzieścia lat temu pomię­
dzy szefem tej straży pożarnej 
Matthiasem Jussen a ówczesnym 
szefem OSP Szczedrzyk i zarazem 
członkiem Zarządu DFK, zmarłym 
11 lat temu Konradem Konieczko 
zawiązała się nić przyjaźni pod­
czas wizyty, do złożenia której nasi 
przedstawiciele zostali zaprosze­
ni przez Heimatfreunde Kofferen. 
Również przed dwudziestu laty 
zrodziła się przyjaźń pomiędzy 
Hansem Jurgenem Stupperichem 
a Klausem Leschikiem, pracu­
jącym wówczas w Altendorn. 
Jako nowy przewodniczący DFK, 
szukał on wówczas wsparcia dla 
Koła w Szczedrzyku. W czasie 
spotkania zorganizowanego przez 
przewodniczącą Caritas p. Marlis 
Willecke, Klaus Leschik spotkał 
zaproszonego również na to spo­
tkanie Hansa Jurgena Stuppericha 
z żoną Dorothe. Zawiązana zna­
jomość po krótkim czasie zaczęła 
owocować pomocą dla Koła DFK 
w Szczedrzyku. Za to zaangażo­
wanie Zarząd Koła wystąpił do 
Urzędu Gminy i Miasta o nadanie p. 
Stupperichowi tytułu Honorowego 
Obywatela Ozimka, który otrzymał 
on w 2000 r. Dzisiaj wiele organi­
zacji z całej gminy korzysta z jego 
pomocy.

Przewodniczący DFK Klaus 
Leschik powitał przybyłych na jubile­
uszowe spotkanie gości: burmistrza 
Marka Korniaka i zastępcę bur­
mistrza Zbigniewa Kowalczyka, 
proboszcza ks. Marcina Ogioldę, 
gości z Kofferen z Matthiasem 
Jussen, firmę przewozową Hansen, 
panią Marię Konieczko, Hansa 
Jurgena Stuppericha z małżonką 
Steffi, przewodniczącego Rady 
Miejskiej Joachima Wiesbacha, 
radnego Antoniego Gryca, jak 
również przedstawicieli organiza­
cji wiejskich: przewodniczącego 
Rady Sołeckiej Kazimierza Udolfa, 
strażaków OSP z Wernerem 
Lochem, Andrzejem Jakubcem 
i Sebastianem Pielorzem na czele, 
jak również przedstawiciela UGiM 
Marcina Widerę i cały Zarząd DFK 
Szczedrzyk-Pustków.

Burmistrz Marek Korniak zło­
żył jubilatom serdeczne życze­
nia i podziękowania za 20-letnią 
współpracę i pomoc w organi­
zacji darowizn i finansowego 
wsparcia na rzecz całej naszej 
gminy, przekazując listy gratula­

cyjne oraz pamiątki. Głos zabrał 
również przewodniczący Rady 
Miejskiej Joachim Wiesbach i 
przewodniczący Rady Sołeckiej 
Kazimierz Udolf, przekazując go­
ściom podziękowania i życzenia. 
W obszernym wystąpieniu Hans 
Jurgen Stupperich przypomniał 
historię przyjaźni, która zrodziła 
się w latach 1992-93 za pośred­
nictwem rodzin Marlies i Jurgena 
Willecke oraz Klausa Leschika. 
- Moja ówczesna, nieżyjąca już 
żona Dorothe pochodziła z Opo­
la, organizując transporty darów 
dla potrzebujących w Polsce, 
m.in. dla szpitala w Opolu i Domu 
Dziecka w Turawie. Po kupieniu 
w 1991 r. domu nad Jeziorem Tu- 
rawskim, okolica ta stała się moją 
drugą ojczyzną. Podczas powo­
dzi stulecia w 1997 r. udało nam 
się pomóc przyjaciołom poprzez 
organizację kilku transportów po­
mocy materialnej. Za pośrednic­
twem Związku Strzeleckiego St. 
Blasius 1865 Grevenbruck i firmy 
MKT, przekazano darowiznę dla 
DFK, dzięki czemu można było 
zakupić dla Kołą DFK piękny 
sztandar. Nadany w 2000 r. tytuł 
Honorowego Obywatela Ozimka 
był dla mnie najwyższym wyróż­
nieniem, które przyjąłem z wielką 
dumą. Dzięki mojej obecnej żonie 
Steffi, z którą pobrałem się pod­
czas moich 60. urodzin, mogłem 
w dalszym ciągu kontynuować 
swoje działania na rzecz ozim­
skiej społeczności, przyjeżdżając 
z transportami darów około sześć 
razy w ciągu roku. Stefii i ja za­
wsze będziemy gotowi, gdy bę­
dzie potrzebna nasza pomoc. Je­
żeli Bóg da, będziemy świętować 
z wami jeszcze wiele wspólnych 
uroczystości - powiedział Hans 
Jurgen Stupperich.

W artystycznej części spo­
tkania wystąpiła Julia Ledwoch. 
Przewodniczący DFK Klaus Le­
schik składa serdeczne podzięko­
wania burmistrzowi Markowi Kor- 
niakowi za wsparcie uroczystości 
20-lecia przyjaźni i umożliwienie 
zwiedzenia JuraParku, członkini 
Koła DFK Iwonie za oprowadze­
nie po obiekcie i objaśnienia po 
niemiecku oraz wszystkim oso­
bom, które przygotowały to jubile­
uszowe spotkanie.

Jan Niesłony
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* Co się wydarzyło w Grodźcu *

Dwieście lat!
27 maja w ozimskim Urzędzie 

Stanu Cywilnego kolejni nestorzy 
obchodzili jubileusze urodzin. 
Życzenia składały im rodziny 
oraz kier. USC Ewa Bronder i 
burmistrz Marek Korniak.

85. urodziny w towarzystwie 
córki Eryki świętował Wiktor 
Halupczok z Pustkowa. Pan Wiktor 
dochował się w sumie 6 dzieci 13 
wnuków.

80. urodziny z kolei obchodziła 
Zofia Kokott (3 dzieci, 4 wnuków 
i 1 prawnuczka) z Antoniowa (w 
towarzystwie wnuka Grzegorza), 
Stanisława Derus (3,4) z Ozimka 
(z córką Urszulą), Bernard Pytel 
(1,3,1) z Biestrzynnika (z wnukiem 
Krystianem, wnuczką Beatą i pra­
wnuczką Emilką) oraz Henryk 
Mazur (2,3) z Ozimka.

wit
Wiktor Halupczok w towarzystwie 
córki Eryki.

ŚLADAMI
NASZYCH
PRZODKÓW

album fotografii

Henryk Mazur. Stanisława Derus.

Zofia Kokott w towarzystwie wnuka 
Grzegorza.

Bernard Pytel z wnukiem Krystianem, 
wnuczką Beatą i prawnuczką Emilką.
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* Co się wydarzyło w Grodźcu * Co się wydarzyło w Grodźcu * Co się wydarzyło w Grodźcu *

Siadami przodków
W maju ukazała się książka Śladami naszych przodków. Album 

fotografii - wydana przez Stowarzyszenie „Nasz Grodziec”.

Dzień Dziecka
W książce zaprezentowano 

prawie 250 zdjęć zrobionych przed 
zakończeniem II wojny światowej. 
Najwięcej zdjęć wykonano w Bitce 
Szlacheckiej i Bitce Królewskiej. Poza 
tym są również zdjęcia z Zuchorzyc, 
Barszczowic i Podborzec. Są też 
fotografie przedstawiające ruchy mi­
gracyjne mieszkańców; mamy zdjęcia 
wykonane w Ameryce Północnej, 
Brazylii, Kanadzie. Znajdują się w 
albumie także fotografie zrobione w 
czasie II wojny światowej, dokumen­
tujące wojenne losy mieszkańców 
wymienionych wyżej wsi.

Zdjęcia zbierano od 2009 r.,

Merkury we Lwowie
Pod takim tytułem odbyła się 25 kwietnia 2013 r. w Kuźni w Grodźcu 

prezentacja Tomasza Kuby Kozłowskiego (Dom Spotkań z Historią 
w Warszawie), który odwiedził naszą miejscowość na zaproszenie 
Stowarzyszenia „Nasz Grodziec”.

Tym razem prezentacja dotyczyła 
lwowskich handlarzy, jarmarków, 
sklepów, kupców, rzemieślników, 
fabryk, słowem, całego życia han­
dlowego miasta. Spacer po Lwowie 
zaczęliśmy od zaopatrzenia się w 
sakwojaż w fabryce kufrów i to­
reb Leopolda Rosenzweiga (ul. 
Sykstuska 5) i oczywiście w pienią­
dze (Galicyjska Kasa Oszczędności 
lub Komunalna Kasa Oszczędności 
m. Lwowa). Teraz można było ruszyć 
na podbój miasta i zrobić zakupy w 
najlepszych lwowskich sklepach i 
kawiarniach. A kupić we Lwowie 
można było wszystko: w zakładzie 
Władysława Borzemskiego - apa­
rat fotograficzny, u Stanisława 
Wrońskiego przy ul. Krakowskiej - 
ciepłe futro, u Szpilmana - modne 
rękawiczki, w składzie porcelany i fa­
jansu Kazimierza Lewickiego-zasta­
wę stołową, w zakładzie Władysława 
Buszka - wyroby złotnicze. Można 
też było pójść do pasażu Mikolascha, 
w którym aż roiło się od modnych 
sklepów i magazynów. Zmęczeni 
zakupami mogli usiąść w cukier­
ni Karola Cudżaka lub w cukierni 
Zalewskiego.

Jednak Lwów to nie tylko małe 
sklepy, na wzgórzach wokół miasta 
swoje siedziby od XIX w. miały najróż­
niejsze firmy produkcyjne. Produkty 
niektórych z nich były eksportowane 
do najodleglejszych zakątków świata. 
Dość wspomnieć fabrykę Ruckerów, 
których szynki podbijały w latach 20. i 
30. XX w. Stany Zjednoczone, a zupy 
w proszku konkurowały z zupami 

najpierw w Grodźcu, później w in­
nych miejscowościach. Spływały z 
wszelkich zakątków Polski, a także 
z innych krajów. Zebrane zdjęcia 
podzielono na następujące działy: 
Architektura, Życie wsi, Rodziny, 
Dzieci, Portrety, Emigracja, Wojsko 
i wojny. Zdecydowana większość 
prezentowanych w książce fotografii 
nie była nigdzie publikowana.

Książkę wydano w ramach 
grantu pozyskanego z Programu 
Rozwoju Obszarów Wiejskich na 
lata 2007-2013.

K.K.

Oetkera (pod koniec XIX w. wyparły 
zupy Oetkera z rynku tureckiego) czy 
alkohole Baczewskiego, eksporto­
wane do wszystkich krajów euro­
pejskich, Stanów Zjednoczonych, 
Ameryki Południowej i Australii.

Do pełni obrazu dodać należy 
odbywające się na prawie każdym 
miejskim placu jarmarki. Jeszcze w 
nocy przybywali na targ hurtowni­
cy, zaraz za nimi zaopatrujący się u 
nich drobni handlarze. Nad ranem 
hurtownicy kończyli swoją pracę, 
a handel rozpoczynali przekupnie 
i przekupki. Nad ranem także do­
cierały na targ wiejskie gospodynie 
z podlwowskich wsi, z charaktery­
stycznymi dużymi chustami (biław- 
kami), w których przynosiły własne 
produkty rolne.

Lwów miał bardzo stare, się­
gające średniowiecza, tradycje 
handlowe. Najstarsza organizacja 
kupców, Lwowska Kongregacja 
Kupiecka, działała nieprzerwanie 
od 1673 r. Właśnie w umiejętności 
zrzeszania się lwowskich kupców, 
rzemieślników i handlarzy widzieć 
należy źródło sukcesów lwowskie­
go handlu.

Prezentacja Tomasza Kuby 
Kozłowskiego kolejny raz zachwy­
ciła słuchaczy, prelegent prócz cie­
kawych, opowiedzianych barwnym 
językiem historii prezentował rów­
nież eksponaty z czasów, o których 
mówił. Spotkanie skończyło się w 
późnych godzinach wieczornych.

K.K.

1 czerwca Stowarzyszenie „Nasz Grodziec” zorganizowało 
wyjazd do Aąuaparku we Wrocławiu. Grupa wycieczkowa liczyła 
29 osób.

Dzieci wraz z opiekunami wy­
ruszyli autokarem. Początek drogi 
był dla nich bardo ekscytujący i z 
niecierpliwością czekali na zabawę 
w basenach. Podczas 3 godzin­
nego pobytu w centrum zabaw 
wodnych, każdy był zadowolony 
i uszczęśliwiony. Przed wejściem 
na basen dzieci oraz opiekunowie 
zostali przeszkoleni przez ratownika 
medycznego. Gdy już nadszedł dłu­
go wyczekiwany moment wejścia 
do wody, każdy pobiegł w swoją 
stronę. Największą atrakcją okazał 
się basen z falą, „leniwa rzeka” 
oraz zjeżdżalnia multimedialna. Ci, 
którym pogoda nie dopisała, wyle­
giwali się w jacuzzi oraz basenie 

solankowym.
Dzieci oprócz tego dostały z 

okazji Dnia Dziecka kupony na lody, 
co oczywiście ucieszyło najmłod­
szych. Powrót do domu upłynął w 
przyjaznej atmosferze, grupa była 
nadal bardzo energiczna i wesoła.

Stowarzyszenie „Nasz 
Grodziec” składa serdeczne po­
dziękowania za pomoc w przygo­
towaniu wyjazdu dyrektor Ośrodka 
Integracji i Pomocy Społecznej pani 
Barbarze Katolik oraz paniom, 
które podjęły się opieki nad dzieć­
mi: Jadwidze Bąk, Alicji Bogusz, 
Monice Stawczyk i Teresie Supeł.

J.B.
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Ptaki polskie i opolskie (22)

Bielik
Ptaki szponiaste od zawsze fascynowały ludzi. W większości 

cywilizacji były symbolami władzy, odwagi i waleczności. Stosunek 
do nich zmienił się w XVII wieku, kiedy to dostępność broni palnej 
oraz zmiany środowiskowe spowodowały spadek liczebności zwie­
rzyny łownej. Drapieżniki zaczęto traktować jako konkurentów w 
zdobywaniu pożywienia i tępić bez opamiętania, doprowadzając 
na skraj zagłady wiele gatunków.

Obliczono, że do dnia dzisiejsze­
go przetrwało zaledwie kilka procent 
stanu liczebnego z XVI -XVII wie­
ku. W pewnym okresie zabijanie 
ich stało się nie tylko modne, ale i 
dochodowe. Za każdą uśmierconą 
sztukę wypłacano nagrodę pienięż­
ną. Nie szczędzono szczególnie 
dużych ptaków. Z archiwów łowiec­
kich wynika, że na północy Niemiec 
(Szlezwik-Holsztyn) w latach w la­
tach 1738 - 1848 zabito 4 399 bie­
lików. Pod koniec XIX wieku w kraju 
tym uśmiercano rocznie 400 tych 
ptaków. W Norwegii między 1846 a 
1900 rokiem odstrzelono 223 487 
skrzydlatych drapieżców, w tym

W Polsce do najbardziej znienawidzonych należały orły 
przednie. W XVII wieku gnieździły się na terenie całego kraju. 
Preferowały okolice kolonii czapli i kormoranów nie pozwalając 
na zbytni rozrost ich populacji. Szybko się z nimi rozprawiono, 
nikt kto posiadał broń, nie ominął sposobności strzelania do 
nich. Dzisiaj ostały się jedynie w Karpatach.

61 157 bielików i orłów przednich. 
Nieco dalej - na Alasce w latach 
1917 - 1952 wypłacono premie za 
zabicie 128 273 bielików amery­
kańskich. Efekt był taki, że ostatnie 
osobniki tego gatunku zniknęły z 
Anglii w 1818, z Irlandii w 1898 a 
ze Szkocji w 1916 roku.

W Polsce do najbardziej znie­
nawidzonych należały orły przed­
nie. W XVII wieku gnieździły się na 
terenie całego kraju. Preferowały 

okolice kolonii czapli i kormoranów 
nie pozwalając na zbytni rozrost 
ich populacji. Szybko się z nimi 
rozprawiono, nikt kto posiadał broń, 
nie ominął sposobności strzelania 
do nich. Dzisiaj ostały się jedynie 
w Karpatach.

Podobnie postąpiono z oby­
dwoma gatunkami kań i rybo- 
łowami. Strzelano do ptaków kar­
miących pisklęta, wybierano jaja z 
gniazd, zakładano żelazne pułapki, 
które miażdżąc im nogi skazywały 
na powolną śmierć. Na wielkąskalę 
uśmiercano też drapieżniki, aby 
oznaczyć ich gatunek. Nie szczę­
dzono przy tym orłów cesarskich, 

które pojawiały się u nas spora­
dycznie. W Tatrach gnieździły się 
sępy płowe i orłosępy - wytępili je 
górale. Panowała powszechna 
opinia, że każdy ptak o ostrych 
szponach i zakrzywionym dzio­
bie jest wrogiem publicznym i 
zasługuje na śmierć. Przychylał 
się ku temu również Ruch Ochrony 
Ptaków Śpiewających.

Pierwszym obrońcą nie łu­
bianych gatunków na naszym 

kontynencie był Władysław 
Taczanowski. Podkreślał, że sto­
sunek ludzi do dzikich zwierząt po­
winien się opierać na badaniach 
naukowych. Już w połowie XIX w 
wysuwał oczywistą dziś tezę, że tam 
gdzie człowiek zbytnio nie ingeruje w 
ich świat, żyje obok siebie mnogość 
zarówno drapieżników jak i ich ofiar. 
Idee Taczanowskiego okazały się 
jednak być na owe czasy „przyrod­
niczą herezją” i musiały poczekać 
jeszcze kilkadziesiąt lat.

Opamiętanie przyszło naj­
pierw w Europie Zachodniej. Na 

W Polsce jeszcze w 1924 r pisma specjalistyczne nawoływa­
ły do ich bezwzględnego unicestwiania wszelkimi możliwymi 
sposobami. Kiedy więc w 1927 roku wprowadzono do przepisów 
prawa łowieckiego zakaz zabijania większości skrzydlatych 
drapieżców, mentalność ludzi powodowała, że nie był on prze­
strzegany (lokalnie nawet do 1975 r).

przełomie XIX - XX wieku w Angli i 
Niemczech za zabicie orła, pucha­
cza, orlika czy kruka zaczęły grozić 
surowe sankcje karne, osoby zaś, 
które ochraniały te ptaki na swoich 
terenach nagradzano finansowo. 
W lasach przystąpiono do budowy 
gniazd, aby sprowadzić w stare 
miejsca wytępione gatunki.

W Polsce jeszcze w 1924 r 
pisma specjalistyczne nawoły­
wały do ich bezwzględnego uni­
cestwiania wszelkimi możliwymi 
sposobami. Kiedy więc w 1927 
roku wprowadzono do przepisów 
prawa łowieckiego zakaz zabijania 
większości skrzydlatych drapieżców, 
mentalność ludzi powodowała, że 
nie był on przestrzegany (lokalnie 
nawet do 1975 r). Precedensowym 
okazał się rok 1938, kiedy to 
naczelnik lasów Ordynacji 
Zamojskiej wydał zarządzenie 
o ich całkowitej ochronie na tam­
tejszym terenie. Na dobre sytuacja 
zaczęła się poprawiać po II wojnie 
światowej. Mimo to jeszcze w 1948 
r. w roczniku „Ochrona przyrody” 
pisano: „Kto z nas w ogóle widział 
orła majestatycznie szybującego 
w przestworzach? Znamy go tylko 
z legend, obrazów i emblematów 
państwowych. Wywarł on wielki 
wpływ na kulturę człowieka i jest 
oznaką siły, męstwa i swobody. 
Za to wszystko podziękowano mu 
jednak zupełnym wytępieniem’’.

Obecnie największym 
gniazdującym u nas ptakiem 
drapieżnym jest bielik (birkut). 
Rozpiętością skrzydeł (do 250 cm) 
dorównują mu jedynie sępy, te jed­
nak zalatują w nasze strony bardzo 

rzadko. Wizerunek bielika widnieje 
na godle naszego państwa. Nie 
należy on jednak do orłów, sys­
tematycy orzekli, że bliżej mu do 
orłamów. Jego cechą charaktery­
styczną jest duży, mocny dziób i 
nieopierzone żółte nogi. W pierw­
szym roku życia przeważa u niego 
barwa ciemno-brązowa. W miarę 
dorastania upierzenie coraz bar­
dziej jaśnieje. Po ok. 5 latach jego 
ogon staje się śnieżnobiały, co jest 
oznaką gotowości do rozrodu. Oczy 
bielików, orłów i orlików są duże w 
stosunku do reszty ciała, dlatego 

mają najlepszą wśród zwierząt 
ostrość widzenia. Ich spojrzenie 
jest tak głębokie i przenikliwe, 
że człowiek nie jest w stanie go 
utrzymać i opuszcza wzrok.

Bieliki żyją w parach. Sąściśle 
związane ze środowiskiem wodnym. 
Żywią się rybami, ptakami (łyska­
mi, perkozami) i padliną. Dorosłe 
osobniki zostają zimą w pobliżu 
swoich gniazdowisk. Młode ptaki 
przemieszczają się tworząc stada w 
miejscach obfitujących w pokarm. W 
okresie lęgowym para broni swojego 
rewiru. Bezpośrednie walki należą 
do rzadkości. Zdarzają się jednak 
pojedynki śmiertelne. Gniazda 
tych ptaków stanowią potężne 
konstrukcje dochodzące do 4 
m wysokości i 2,5 m średnicy. 
Ich ciężar nierzadko przekracza 
do 1 tonę. Już często jesienią, po 
odchowaniu młodych, lęgowiska 
są naprawiane i rozbudowywane. 
Płoszone przez ludzi, przenosząsię 
do innych gniazd, których w pobliżu 
mogą posiadać kilka. Przez jakiś 
czas mogą miećjednak problemy z 
wyprowadzeniem z nich potomstwa.

Intensywne toki bielików za­
czynają się już w styczniu-lutym. 
Połączone są one niekiedy z po­
wietrznymi akrobacjami. Jaja (2- 
3) składane są od drugiej dekady 
lutego do trzeciej dekady marca. 
Wysiaduje głównie samica. Samiec 
zmienia ją na krótko 2-4 razy w 
ciągu dnia. Po około 38 dniach 
inkubacji następują lęgi. Z powodu 
asynchronicznego wykluwania, w 
zniesieniach 3-jajowych najmłodsze 
pisklę ma małe szanse na przeżycie, 
przegrywa bowiem w konkurencji 
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o pokarm. Przez pierwsze 15-20 
dni młode są stale ogrzewane (w 
przewadze przez samicę), potem 
mogą być zostawiane bez opie­
ki i obydwoje rodzice zajmują się 
polowaniem. Po 10-11 tygodniach 
następuje opuszczanie gniazda.

W Europie bieliki zasiedlają 
prawie całą Rosję, Skandynawię 
i pas nizinny od Białorusi przez 
Polskę po zachodnie krańce 
Niemiec. Dalej pojawiają się 
rzadko. Prócz tego gniazdują 
na Grenlandii, Islandii, po re- 
introdukcji w Szkocji i Irlandii 
a izolowana populacja również 
w dolinie Dunaju. W Polsce na 
przełomie XIX - XX wieku gniazdo­
wało tylko 30 - 40 par tych ptaków. 
Obecnie jest ich ok 1000 par z czego 

30 na Opolszczyźnie. Z informacji 
członków Komitetu Ochrony Orłów 
wynika, że do rozrostu tego ga­
tunku najbardziej przyczyniła się 
ochrona jego lęgowisk. Mechanizm 
wyboru miejsc do gniazdowania 
przez duże skrzydlate drapieżniki 
jest niezwykle skomplikowany i nie 
do końca poznany. Dokonywanie 
jakichkolwiek zmian w ich otoczeniu 
może doprowadzić do porzucenia. 
Największym sukcesem KOO jest 
właśnie przeforsowanie ustawy o 
ochronie strefowej gniazd.

Oczywiście żadne działania nie 
byłyby możliwe bez leśników, którzy 
są administratorami tych obszarów. 
Obecnie w naszym kraju bieliki pod­
legają ścisłej ochronie gatunkowej, 
której nie dotyczą odstępstwa od 

zakazów wynikających z wyko­
nywania czynności związanych z 
prowadzenia gospodarki leśnej, 
rolnej i rybackiej. Odnotowane 
w Polskiej Czerwonej Księdze

Opamiętanie przyszło najpierw w Europie Zachodniej. Na 
przełomie XIX - XX wieku w Angli i Niemczech za zabicie orła, 
puchacza, orlika czy kruka zaczęły grozić surowe sankcje karne, 
osoby zaś, które ochraniały te ptaki na swoich terenach nagra­
dzano finansowo. W lasach przystąpiono do budowy gniazd, 
aby sprowadzić w stare miejsca wytępione gatunki.

Zwierząt. Chronione Dyrektywą 
Ptasią, Konwencją Berneńską oraz 
Konwencją Bońską.

Ich głównym zagrożeniem jest 
skażenie środowiska toksynami, 
degradacja łowisk, kolizje z liniami 

energetycznymi oraz elektrowniami 
wiatrowymi. Dla młodych drapież- 
nictwo puchaczy, kun i kruków a 
także silne wiatry, które zrzucają 
gniazda z drzew. Nadal też strzela 

się do tych ptaków oraz truje rybami 
nafaszerowanymi trucizną.

Jerzy Stasiak

Ze Schodni do wód
W ostatnim czasie na jednym ze strychów w Schodni znaleziono 

nietypową szklankę. Posiada ona uchwyt, miarkę co 50 ml i widnieje 
na niej napis - Bad Kudowa. Jest to typowa pijałka zdrojowa z lat 
30. XX w., będąca dowodem na to, że już przed II wojną światową 
dawni mieszkańcy gminy Ozimek odwiedzali sudeckie uzdrowiska.

Picie wód mineralnych w ce­
lach leczniczych znane było już 
od czasów starożytnych. Od końca 
XVIII w. popularną formą leczenia 
w uzdrowiskach europejskich była 
krenoterapia (gr. krene - źródło), 
czyli terapia pitna wodą mineralną. 
Kuracja polegała na piciu trzy do 
sześciu razy dziennie odpowiedniej 
dawki wody pobranej ze źródła, 
małymi łyczkami, spacerując przy 
tym. Picie wody mineralnej już wtedy 
traktowano tak jak przyjmowanie 
leku. Pierwsze pijałki wód mineral­
nych w Europie, początkowo tylko 
wykonane ze szkła, pojawiły się 
na przełomie XVIII i XIX w., kiedy 
to bogate mieszczaństwo odkryło 
prawdę, że zdrowie w dużej mierze 
zależy od sposobu i stylu życia. 
Zapanowało wtedy przekonanie, że 
ludzie dbający o zdrowie żyjądłużej i 
lepiej. Medycyna nie znała wówczas 
przyczyn wielu schorzeń i nie miała 
na nie lekarstwa (tak było z np. 
gruźlicą), dlatego niejednokrotnie 
leczenie klimatyczne było jedynym 
sposobem na walkę z chorobą. 
Powstały w tym czasie podwaliny 
tzw. promocji zdrowia, zrozumiano 
bowiem, że znajomość procesów 
przebiegających w organizmie, 
pomaga kontrolować i regulować 
jego funkcje, łączyć pracę z wypo­
czynkiem i ułatwia dożyć sędziwego 
wieku. Zaczęły powstawać stacje 

klimatyczne, zakłady hydropatyczne 
i przyrodolecznicze, a z czasem 
profesjonalne sanatoria, uzdrowiska 
i kurorty. Nastała prawdziwa moda 
na „podróże do wód”. Na wybór 
lokalizacji uzdrowiska miały wpływ 
określone czynniki, tj. położenie 
geograficzne, klimat, właściwości i 
skład chemiczny zdrojów, tempera­
tura wody, nasłonecznienie, bliskość 
lasów, jezior, morza lub gór. Nie były 
to miejsca, do których przyjeżdżano 
jedynie po zdrowie, często szukano 
tam także wypoczynku, rozrywki, 
atrakcyjnych form spędzania czasu, 
znane są też liczne historie o tzw. 
stosunkach towarzysko-obyczajo- 
wych rozwijanych w tych miejscach. 
Wystarczy przypomnieć fakt, że 
lepiej sytuowane kobiety gwaranto­
wały sobie w umowie małżeńskiej 
prawo do jednego wyjazdu w ciągu 
roku do uzdrowiska bez małżonka.

W Europie funkcjonowało 
wówczas wiele sławnych, funk­
cjonujących do dnia dzisiejszego 
uzdrowisk, zwanych zdrojowiskami, 
które miały poprawiać i przedłużać 
życie ludzkie. Największej sławy 
dostąpiły kurorty: Bad Carlsbad 
(Karlove Vary), Baden Baden, 
Davos, Vichy. Na obecnych zie­
miach polskich europejską sławę 
zdobyły szczególnie uzdrowiska 
sudeckie: Bad Warmbrunn (Cieplice 
Zdrój), Bad Landeck (Lądek Zdrój),

Pijałka z Kudowy Zdroju.

Bad Kudowa (Kudowa Zdrój), Bad 
Altheide (Polanica Zdrój), Bad 
Salzbrunn (Szczawno Zdrój), Bad 
Reinerz (Duszniki Zdrój) najczęściej 
odwiedzane przez mieszkańców 
Śląska. Poza sudeckimi uzdrowi­
skami od XIX w. sławę zdobyła 
Krynica i Szczawnica. Na terenie 
dawnego Królestwa Kongresowego 
powstało kilka cenionych uzdro­
wisk, choć mniej znanych w Europie, 
m.in. Ciechocinek, Busko Zdrój, 
Nałęczów. Na dawnych Kresach 
międzynarodową sławę zdobyły: 
Truskawiec, Morszyn i Druskienniki.

Do picia wody leczniczej w 
uzdrowiskach używano pijałek 
zazwyczaj o pojemności 200-300 
ml w kształcie szklanic, szklanek, 
kubków, kufli, kieliszków, zazwyczaj 
szklanych, czasem porcelanowych 
lub cynowych, które do dziś zachwy­
cają swym pięknem, a obecnie są 

coraz rzadziej spotykanymi, niestety 
zapomnianymi, dziełami sztuki użyt­
kowej. Dawniej pełniły one bardzo 
ważną role w tzw. „kulturze uzdro­
wiskowej”. Na przełomie XIX i XX w. 
rozpoczęto produkować szklanki z 
uchwytem, które posiadały podział- 
kę objętości, najczęściej co 50 ml. 
Początkowo jeszcze z misternymi 
szlifami, a w późniejszym czasie, od 
około lat 20. XX w. tylko z nazwą 
uzdrowiska, czego przykładem jest 
pijłka znaleziona w Schodni. Bardzo 
częstą praktyką w uzdrowiskach 
było wypożyczanie szklanych pi­
jałek za drobną opłatą. Obecnie w 
naszych uzdrowiskach zazwyczaj 
można zakupić pijałki porcelanowe 
z rurką w uchwycie do picia lub 
niestety najczęściej - jednorazowe, 
plastikowe kubki.

Krzysztof Spałek
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DFK Szczedrzyk-Pustków

Niedziela MN
Lekarz weterynarii radzi (1)

Uwaga na kleszcze!
9 czerwca w Kole DFK Szczedrzyk-Pustków obchodzona była 

Niedziela Mniejszości Niemieckiej. Rano w kościele parafialnym w 
Szczedrzyku proboszcz ks. Marcin Ogiolda odprawił mszę świętą 
w intencji wszystkich członków DFK, a po południu w świetlicy 
wiejskiej odbyło się spotkanie członków Mniejszości Niemieckiej ze 
Szczedrzyka i Pustkowa z udziałem zaproszonych gości.

Niedziela Mniejszości Niemieckiej w Szczedrzyku.

Burmistrza Marka Korniaka, 
przewodniczącego Rady Miejskiej 
Joachima Wiesbacha, radnego 
Antoniego Gryca, dyrektor Domu 
Kultury Helenę Gruszkę, dyrektor 
szkoły Beatę Bogacz-Woźniak, 
dyrektor przedszkola Bożenę 
Stylską i innych zaproszonych 
gości przywitał przewodniczący 
Koła DFK Klaus Leschik, zapra­
szając wszystkich do wspólnej 
biesiady przy kołaczu, kawie i 
ciepłym poczęstunku.

Uczestników spotkania bawił 
dziecięcy duet „Simona & Denis” z 
Warmątowic, a z mini recitalem nie­
mieckich i polskich piosenek wystą­
piła solistka ze Szczedrzyka Julia 
Ledwoch. Przewodniczący DFK 
podziękował burmistrzowi Markowi

Korniakowi za wspieranie działań 
Mniejszości Niemieckiej, złożył rów­
nież podziękowania za współpracę 
członkom Zarządu DFK, a specjalne 
podziękowania wraz z bukiecikami 
kwiatów przekazał żonom działa­
czy Mniejszości Niemieckiej, które 
pomagają w przygotowaniu wszel­
kiego rodzaju imprez organizowa­
nych przez Koło DFK dla swoich 
członków. Z kolei burmistrz wraz z 
przewodniczącym Rady Miejskiej 
podziękowali Klausowi Leschikowi 
za 20-letni okres kierowania Kołem 
DFK Szczedrzyk-Pustków, życząc 
mu dalszej aktywności w pracy 
na rzecz członków Mniejszości 
Niemieckiej oraz integracji lokalnej 
społeczności.

tfadj

Nareszcie przyszła długo wy­
czekiwana wiosna. Dzień stał się 
dłuższy, wszystko się zazieleniło, 
nabrało barw i zapachów. Chętniej 
wybieramy się na spacery po łąkach 
i lasach, a z nami nasi czworonożni 
psi przyjaciele. Niestety, do życia 
obudziły się też wszelkiego rodzaju 
niebezpieczne insekty i pasożyty.

Lasy, łąki, wysokie trawy to miej­
sca bytowania kleszczy, które są 
szczególnie niebezpieczne dla nas 
i dla naszych psów.

Kleszcze to roztocza wielkości kilku 
milimetrów, których samice po nassaniu 
się krwią mogą osiągnąć długość ponad 
centymetra. Atakują ludzi i zwierzęta 
tylko w celu pobrania pokarmu i dzięki 
temu mogą przekształcić się w kolejne 
formy rozwojowe, a samice mogą zło­
żyć jaja. Ich cykl rozwojowy przebiega 
wyłącznie w środowisku zewnętrznym. 
Sezon aktywności kleszczy jest z roku 
na rok coraz dłuższy, między inny­
mi z powodu zmian klimatycznych. 
Rozpoczyna się w marcu lub kwietniu, 
kiedy temperatura wzrasta powyżej 
4-5 stopni Celsjusza i kończy się, gdy 
średnia temperatura powietrza obniży 
się do tych wartości, co ma miejsce w 
październiku lub listopadzie. Na naszym 
terenie obserwuje się dwuszczytową 
krzywą częstości występowania z mak­
symalną aktywnością przypadającą na 
maj-czerwiec oraz wrzesień-październik.

Kleszcze należą do pasożytów 
przenoszących szereg niebezpiecz­
nych organizmów chorobotwórczych: 
wirusów, bakterii, pierwotniaków i 
riketsji. Najczęstsze choroby prze­
noszone na psy to babeszjoza (piro- 
plazmoza), borelioza, anaplazmoza 
i erlichjoza. Choroby te są bardzo 
niebezpieczne, a ich leczenie długo­
trwałe i często kosztowne. Sam kontakt 
kleszcza ze psem lub człowiekiem nie 
jest niebezpieczny, skutkuje ewentualnie 
mechanicznym uszkodzeniem skóry i 
wystąpieniem odczynu alergicznego. 
Zagrożenie pojawia się wówczas, gdy 
kleszcz, który osiadł na psie, sam jest no­
sicielem pasożytów np. bakterii Borrelia, 
która w czasie około 48 godzin przenosi 
się z jelita kleszcza do jego ślinianek,

skąd trafia przez ślinę do organizmu 
psa lub człowieka.

Objawy chorób odkleszczowych u 
psów są bardzo różne, mogą wystąpić 
w czasie od kilku do kilkudziesięciu 
dni od zakażenia. Wśród symptomów 
jakie powinny nas zaniepokoić wyróżnia 
się: apatię - zwierzę staje się osowiałe, 
nie chce się bawić, nie cieszy się ze 
spacerów, brak apetytu, bardzo wysoką 
temperaturę wewnętrzną - gorączka, 
wymioty, biegunkę, oddawanie moczu 
o brunatnym zabarwieniu, zażółcenie 
błon śluzowych. W przypadku zaobser­
wowania wymienionych objawów należy 
niezwłocznie udać się na wizytę z psem 
do lekarza weterynarii.

Zarażeniu od kleszczy moż­
na zapobiegać wyłącznie poprzez 
staranne obejrzenie zwierzęcia po 
każdym spacerze i usunięcie wszyst­
kich kleszczy z jego ciała. Kleszcze 
najczęściej wybierają fragmenty ciała, 
które pokryte są cienką skóra - pachy, 
pachwiny, okolicę narządów płciowych 
oraz okolicę głowy. Pasożyty należy 
WYKRĘCAĆ tzn. uchwycić pęsetą lub 
specjalnym przyrządem tuż przy skórze 
i energicznym ruchem wykręcić w prawą 
lub lewą stronę. Nie można ściskać lub 
szarpać zbyt mocno, należy również 
uważać, aby usunąć całego pasożyta. 
Nie wolno stosować masła, oleju 
ani innych tłustych substancji, gdyż 
odcinają one dostęp powietrza, przez 
co kleszcz dusi się i wydziela do 
rany niebezpieczne substancje. Jeśli 
mamy obawy, warto udać się do lekarza 
weterynarii, który pokaże jak prawidłowo 
usunąć kleszcza. W gabinecie od razu 
można zostawić kleszcza do badań, aby 
upewnić się czy nie był on nosicielem 
bakterii Borrelia.

Obecnie na rynku dostępne są bar­
dzo różne preparaty zapobiegające 
inwazjom kleszczy. Bardzo ważne jest 
regularne ich stosowanie, gdyż dzięki 
temu możemy zmniejszyć ryzyko zwią­
zane z przyczepieniem się kleszcza do 
skóry naszego psa i uchronić go przed 
chorobami odkleszczowymi.

Lek. wet. Anna Zymek-Kułak 
specjalista chorób psów i kotów
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* Z „Kozicą” w górach * Z „Kozicą” w górach *

Na szlaku Orlich Gniazd
Kontynuując przejście głównego i najbardziej znanego szlaku 

Jury Krakowsko-Częstochowskiej, Klub Turystyki Górskiej „Ko­
zica” zorganizował kolejną wycieczkę turystyczno-krajoznawczą 
szlakiem Orlich Gniazd. Wycieczka odbyła się 20 kwietnia i wzięło 
w niej udział 46 turystów.

Na szlaku Orlich Gniazd.

Z „Kozicą” w górach * Z „Kozicą” w górach *

Zimowa wiosna na Ślęży
Po długiej i śnieżnej zimie, z zimowym i udanym wejściem na 

Pisko, przyszła pora na poszukiwanie wiosny w górach. Pod takim 
hasłem Klub Turystyki Górskiej „Kozica” zorganizował jednodnio­
wą wycieczkę turystyczno-krajoznawczą do Henrykowa z wejściem 
na Ślężę. Wycieczka odbyła się 23 marca i wzięło w niej udział 52 
uczestników.

Szlak Orlich Gniazd o po­
wierzchni 59 tys. ha ciągnie się 
od przełomu Warty pod Mstowem 
po Pustynię Błędowską i Rabsz- 
tyn z północy na południe oraz 
od Niewogonia po Udórz od za­
chodu na wschód. Tu zgrupowa­
na jest większość ruin zamków i 
strażnic obronnych oraz bardzo 
liczne ostańce. Pierwsze wzmian­
ki o jurajskich założeniach obron­
nych pochodzą z połowy XIII w., 
ale wiedza historyczno-archeolo- 
giczna z tego okresu jest skąpa 
i często hipotetyczna. Na XIV w. 
przypada realizacja najważniej­
szych „orlich gniazd”. Wzniesione 
przez Kazimierza Wielkiego zam­
ki w Ojcowie, Rabsztynie, Olsz­
tynie, Ogrodzieńcu, Bobolicach 
i Mirowie tworzą warowną linię 
na granicy Korony ze Śląskiem 
pozostającym pod koroną cze­
ską. Większość zamków zostało 
zniszczonych podczas potopu 
szwedzkiego w 1655 r. i pozosta­
ły w ruinie. Jedynym, który ocalał 
i test czynnym muzeum, to zamek 
w Pieskowej Skale.

Tym razem naszym celem 
jest przejście odcinka pomiędzy 
Ogrodzieńcem - Pilicą a Bydli- 
nem. W pochmurny i chłodny jak 
na tę porę roku poranek, z Ozim­
ka przez Koziegłowy, Zawiercie i 
Ogrodzieniec dojeżdżamy do Pi­
licy. Tu na szczególną uwagę za­
sługuje kościół św. Jana Chrzci­
ciela z końca XIV w. z widocznymi 

do dziś elementami gotyckimi. Po 
przebudowie w XVII w. ma piękne 
kaplice renesansowe, barokowe i 
rokokowe. Zwiedzamy ten piękny 
obiekt sakralny i udajemy się jesz­
cze pod dawny zespół pałacowo- 
parkowy wybudowany przez W. 
Padniewskiego w 1610 r. Obecnie 
obiekt czeka na właściciela i ule­
ga systematycznemu niszczeniu 
- a szkoda! Z Pilicy autokarem 
dojeżdżamy do Bydlina, gdzie 
na pobliskim wzgórzu stoją ruiny 
zamku. Głównym szlakiem idzie­
my w kierunku zamku w Smoleniu. 
Pogoda znacznie się poprawiła i 
nawet wyjrzało słońce. Spacero­
wą trasą, bez większych atrakcji 
i utrudnień, dochodzimy do przy­
siółka Góry Bydlińskie (469 m), a 
następnie obok Skały Zegarowej 
z jaskinią Zegar dochodzimy pod 
ruiny smoleńskiego zamku, gdzie 
prowadzi ścieżka dydaktyczna. 
Pierwszymi właścicielami zamku 
w Smoleniu byli Toporczykowie. 
Składał się on z zamku górne­
go i dolnego, a obecnie można 
jeszcze zauważyć oba skrzydła 
zamku dolnego, fragmenty bramy 
gotyckiej i studni. Ruiny są zabez­
pieczone. Na podzamkowym polu 
biwakowym urządzamy wiosenny 
piknik przy grillu. Zadowoleni, w 
godzinach wieczornych szczęśli­
wie docieramy do Ozimka.

Józef Kozioł

Najwyższą częścią Przedgó­
rza Sudeckiego, a zarazem naj­
bardziej charakterystycznym ele­
mentem w krajobrazie Dolnego 
Śląska jest Masyw Ślęży. Mimo 
niezbyt dużej wysokości (718 m 
n.p.m.) w niczym nie ustępuje 
górskim partiom Sudetów, a jego 
samotne położenie stawia go w 
rzędzie najwspanialszych punk­
tów widokowych. Jest atrakcyjnym 
i najbardziej ulubionym miejscem 
dla mieszkańców Wrocławia i nie 
tylko... Wyprawa na Ślężę daje 
możliwość poznania jej przed­
chrześcijańskiej historii, ale także 
bogatych walorów przyrodniczych. 
Z czasów przedchrześcijańskich 
zachowały się wały kultowe i le­
gendarne rzeźby kultowe - Panna 
z Rybą i Niedźwiedź.

Mimo początku kalendarzowej 
wiosny, sobotni poranek jest zu­
pełnie zimowy - ze śniegiem i 
niewielkim mrozem. Z Ozimka 
przez Opole, Grodków i Ziębi­
ce dojeżdżamy do Henrykowa, 
by zwiedzić jedno z najbardziej 
znanych opactw cysterskich na 
Śląsku. Cystersi przybyli do Hen­
rykowa w 1227 r., a początki po­
wstania opactwa na tych ziemiach 
opisuje słynna „Księga Henrykow- 
ska”. To w niej na 24. stronie znaj­
duje się pierwsze polskie zdanie, 
jakie zostało zapisane. Zwiedza­
my odrestaurowaną i udostępnio­
ną część klasztoru oraz niezwykle 
cenny barokowy kościół Wniebo­

Zimowe wejście na Ślężę.

wzięcia NPM. Na ogromną uwagę 
zasługuje ołtarz główny oraz arcy­
dzieło snycerki barokowej - stalle 
henrykowskie. Po zwiedzeniu tego 
niezwykłego miejsca jedziemy do 
Sobótki, skąd szlakiem turystycz­
nym wyruszamy w kierunku Ślęży. 
Pogoda przypomina środek zimy, 
jest wprost bajecznie. Niebo prze­
pełnione jest błękitem, a promie­
nie słońca rozświetlają śnieżną 
biel.

Pierwszym etapem naszego 
marszu jest Wieżyca. Kamienna 
wieża widokowa została zbudowa­
na w 1907 r. Warunki do chodzenia 
są idealne - zmrożony śnieg nie 
przeszkadza w mozolnym podej­
ściu na szczyt Ślęży. Na szczycie 
robimy przerwę na gorącą herbatę 
w tutejszym schronisku. Widoki są 
wspaniałe na cały Dolny Śląsk i 
pasmo Sudetów. Na szczycie stoi 
136-metrowa wieża - przekaźnik 
telewizyjny, kościół oraz metalowa 
wieża widokowa. Ze szczytu scho­
dzimy na Przełęcz Tąpadła, gdzie 
kończymy naszą wyprawę trady­
cyjnie przy grillu. Przy tej pogodzie 
i w tym miejscu kiełbaski i krupnio- 
ki smakują wyjątkowo. W dobrych 
nastrojach i z miłymi wrażeniami, 
w godzinach wieczornych wraca­
my do Ozimka. Składam podzię­
kowania wszystkim uczestnikom 
wycieczki oraz naszemu kierowcy 
Krzyśkowi.

Józef Kozioł
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Krwiodawcy na strzelnicy 30 lat Koła PZW Szczedrzyk

Szóste miejsce Ozimka Wędkarski jubileusz
18 maja na strzelnicy w Wójcinie odbyły się Wojewódzkie 

Zawody Strzeleckie Klubów Honorowych Dawców Krwi, w których 
udział wzięła drużyna Klubu HDK PCK przy Hucie „Małapanew” 
w Ozimku.

Zawody strzeleckie krwiodawców.

Koło Polskiego Związku Wędkarskiego w Szczedrzyku obchodzi jubileusz 
30-lecia istnienia. Zostało założone w 1983 r. przez Edwarda Panocha, który 
na zebraniu założycielskim reprezentował Zarząd Okręgu PZW w Opolu. W 
zebraniu uczestniczyły 44 osoby - dotychczasowi członkowie trzech kół 
wędkarskich: przy Hucie Małapanew, Hucie Szkła Jedlice i Koła Miejskiego 
w Ozimku. Pierwszym prezesem został wybrany Horst Parczyński. W roku 
1985, kolejnym prezesem Koła PZW w Szczedrzyku został Reinhold Gola. 
Od 1986 do 2002 r. funkcję tę pełnił Konrad Konieczko, a w latach 2002-2008 
Hubert Stryczek. Od roku 2008 prezesem jest Krystian Wolny. Koło PZW w 
Szczedrzyku liczy obecnie 100 członków.

Zawodnicy zmierzyli się w dwu­
boju strzeleckim: rywalizowano w 
drużynowych konkurencjach strze­
lania z KBKS na odległość 50m, 
następnie z pistoletu sportowego 
na dystansie 25m. Dodatkową 
atrakcją zawodów była możliwość 
indywidualnego strzelania z AK- 
47. Ostatecznie nasz zespół w 
składzie: Adam Kolman, Dariusz 
Tybulczyk, Dariusz Szczudło i

Strzeleckie rezultaty

Młodzież strzela celnie
Rozpoczęły się eliminacje do Ogólnopolskiej Olimpiady 

Młodzieży w konkurencjach strzeleckich.

Pierwsze zawody eliminacyjne 
odbyły się we Wrocławiu w dniach 
9-12 maja. Startowało w nich 
dwóch wychowanków Jerzego 
Urbaniaka: Adam Hałajko w kon­
kurencji pistolet dowolny i pistolet 
sportowy zajął pierwsze miejsce, 
a w pistolecie pneumatycznym 
czwarte - i już zakwalifikował się 
do OOM. Paweł Podstawa zakwa­
lifikuje się wynikiem w pistolecie 
pneumatycznym.

W dniach 7-9 czerwca w 
Tarnowie odbyły się Mistrzostwa 
Polski LOK młodzików i juniorów 
młodszych. Z Ozimka startowało 
czterech zawodników, uzyskując

Kewin Adamczyk, uplasował się 
na 6 miejscu. Triumfowała ekipa 
Klubu HDK PCK w Praszce przed 
Klubem HDK PCK w Nysie oraz 
Klubem HDK PCK w Brzegu.

Po zakończeniu rywalizacji na 
strzelnicy, wszyscy uczestnicy 
udali się na integracyjnego grilla, 
gdzie wręczono nagrody za udział 
w zawodach.

Kewin Adamczyk

następujące wyniki: Adam Hałajko 
Psp 30+30 - 1. miejsce, Pdw 40 
- 2. miejsce, Ppn 40 - 3. miej­
sce. Paweł Podstawa Pdw 40 - 5. 
miejsce, Psp 30+30 - 7. miejsce. 
Berenika Hałajko Psp 30+30 - 5. 
miejsce. Wymieniona trójka zawod­
ników, to juniorzy młodsi. Młodzik 
Mikołaj Marciniak zajął w Psp D 
-1. miejsce oraz w Psp 30 Sz i Ppn 
30 - 3. miejsce. Zespołowo klub 
LOK Alu-Pro Opole-Ozimek zajął 
drugie miejsce, a jako wojewódz­
two Opolszczyzna uplasowała się 
również na drugiej pozycji.

(jad)

18 maja na Jeziorze Średnim w 
Turawie odbyły się doroczne zawody 

Na Jeziorze średnim odbyły się zawody o Puchar Konrada Konieczki.

List gratulacyjny przekazał burmistrz Ozimka Marek Korniak.

o Puchar Konrada Konieczki, inaugu­
rujące zarazem sezon wędkarski 2013 
r. Po zawodach, w świetlicy wiejskiej w 
Szczedrzyku odbyło się spotkanie, na 
którym wdowa po patronie zawodów 
Maria Konieczko wręczyła puchary, 
dyplomy i nagrody ich zwycięzcom. 
Pierwsze miejsce zajął Paweł Michna, 
drugie Rajmund Janik, trzecie Krystian 
Wolny, czwarte Janusz Michna i Łukasz 
Zaprzalski, piąte Edward Bonk i szóste 
Joachim Wiesbach. W jubileuszowej 
części spotkania gratulacje oraz życzenia 
dalszej owocnej działalności składali 
Zarządowi i członkom Koła zaproszeni 
goście: wiceprezes Zarządu Okręgu 
PZW w Opolu Jan Glik, burmistrz 
Ozimka Marek Korniak, przewodniczący

Rady Miejskiej, sołtys Szczedrzyka 
Joachim Wiesbach, przewodniczący

DFK Klaus Leschik, przewodniczący 
Rady Sołeckiej Kazimierz Udolf, radny 
Antoni Gryc i inni.

Wyróżnienia - statuetki za społeczną 
pracę na rzecz Koła otrzymali jego najak­
tywniejsi i długoletni działacze: Edward 
Buczkowicz, Ryszard Spyra, Seweryn 
Rychter, Joachim Wycisk, Jarosław 
Pędzik, Waldemar Janik, Joachim 
Wiesbach, Krystian Wolny, Stanisław 
Kępkowski, Hubert Stryczek, Joachim 
Gola i Janusz Michna. Przy poczęstun­
ku dyskutowano o sprawach nurtujących 
środowisko wędkarskie oraz planach 
na ten i następne lata działalności Koła 
PZW Szczedrzyk.

J. Dziuban
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tech-dom Rajmund Smolarczyk

Ul. Powstańców Śl.63, 46-040 Schodnia

tech-dom Tet: 602 651 608
Rajmund Smolarczyk

RESTAURACJA

NO W
USŁUGI HYDRAULICZNE• ogrzewanie podłogowe, grzejnikowe• montaż kotłów olejowych, gazowychi na paliwo stałe (węgiel, miał, ekogroszek, pelet i zgazowane drewno)• nowoczesne systemy, pompy ciepła• instalacje elektryczne wewnętrzne, wodno-kan., gazowe (upr. DE i pomiarowe)• kompletne remonty łazienek, kotłowni

ZAPRASZAMY CODZIENNIE 
OD 11.00 DO 22.00

ZAPRASZAMY 
DO NOWO OTWARTEGO 

SKLEPU MOTORYZACYJNEGO

ORGANIZUJEMY:
WESELA

KOMUNIE
BANKIETY
CATERING

-Ko
OFERUJEMY TAKŻE

NOCLEGI W POKOJACH GOŚCINNYCH
DOBA JUŻ OD 55 PLN !

A
OFERUJEMY: akumulatory, opony, filtry, oleje, 

płyny eksploatacyjne, części samochodowe, do motocykli, 
motorowerów oraz wiele innych produktów 

w atrakcvinvch eonach

o
Zapraszamy: pn.- pt. 9.00 -17.00, sob. 9.00 -13.00

PRZYJDŹ I PRZEKONAJ SIĘ SAM

Ozimek, ul. Dłuskiego 1 Tel. 530 700 822

OKRĘGOWA STACJA 
KONTROLI POJAZDÓW

PT.H. TORNADO Hubert Konieczny
ANTONIÓW, ul. Powstańców Śl. 58, tel./fax 77 465 25 15, kom. 602 462 071

Badamy pojazdy każdego rodzaju:
• motorowery, motocykle
• samochody osobowe
• samochody dostawcze 
o dcm do 3,51

• samochody ciężarowe 
o dcm pow. 3,51

• autobusy
• pojazdy specjalne
• ciągniki rolnicze
• przyczepy i naczepy

Godziny otwarcia: 
pn.- pt. 7.00 - 20.00, 

sob. 8.00 -14.00

46-040 OZIMEK UL.WYZWOLENIA 12 A
TEL+48 77 40 26 710

Nowa Schodnia, uh <P. ‘Kuczhi 

organizuje na zamówienie: 

bankiety, 
przyjęcia urodzinowe, 

komunie, 
uroczystości rodzinne 

i okolicznościowe

Zapewniamy smaczną kuchnię
i profesjonalną, milą obsługę

Dachówki ceramiczne Podbitka dachowaSystemy rynnowe

Okna i włazy dachowe

ATRAKCYJNE CENY!!! ZAPRASZAMY DO ZAPOZNANIA SIĘ Z NASZĄ OFERTĄ!

Szybkozgrzewalne 
papy asfaltowe

Dachówki sanitarne, 
wentylacyjne i antenowe

Łaty dachowe 
impregnowane

Zabezpieczenia 
przeciwśniegowe

Krasiejów, ul. Cegielniana 36
tel./fax 77 465 45 24

tel. kom. 606 709 743, 694 720 649 
e-mail: rajfell@op.pl www.rajfel.pl

mailto:rajfell@op.pl
http://www.rajfel.pl
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Wernisaż w Galerii MOTYW

Imiona wody
5 czerwca w Szkolnej Galerii MOTYW w Gminnym Zespole Szkół w Ozimku odbył się wernisaż 

wystawy twórczości absolwentów Gimnazjum oraz fotografii państwa Elżbiety i Sylwestra Wojdyłów 
„Imiona wody”.

Nie starczy ust do wymówienia 
przelotnych imion twoich, 

wodo.

Jakie to lekkie w kropli deszczu. 
Jak delikatnie dotyka mnie 

świat.
Cokolwiek gdziekolwiek kie­

dykolwiek się działo 
spisane jest na wodzie bąbel.

Wisława Szymborska, Woda

Jakże wiele imion ma woda. 
Nie starczy ust, aby je wymówić. 
Kiedy kropla deszczu spadnie nam 
na rękę, jak poetycko nakreśliła 
Wisława Szymborska, zaczynamy 
się zastanawiać nie tylko nad jej 
strukturą, formą, ale i nad jej sym­
boliką. Motyw wody znajdziemy w 
literaturze, malarstwie czy też muzy­
ce. Dotykając wody, czujemy wilgoć, 
słyszymy szum, widzimy przezroczy­
stość - wtedy delikatnie dotyka nas 
świat. Życiodajna woda może stać 
się żywiołem, podziwiana - prze­
radza się w łzy radości, ale i bólu. 
Brodząc w kałużach, potrafimy się 
w nich przeglądać, widzimy nasze 
cienie. Czasem w jednej kropli odbija 
się nasza dusza. Podobne krople, 
zastygłe na liściach i kwiatach, za­
trzymują czas. Tak też młodzi twór­
cy w swoich działaniach, poprzez 
siłę fotografii, rysunku i malarstwa, 
próbowali określić zastygnięty w 
wodzie obraz świata i los człowieka. 
Obecna wystawa prac absolwentów 
naszego gimnazjum zaprasza nas 
„gdziekolwiek kiedykolwiek” do próby 
odczytania tego, co „spisane jest 
na wodzie bąbel.” Wystawa „Imiona 
wody”, to także artystyczny notatnik

Wernisaż wystawy "Imiona wody".

z wielu podróży Państwa Elżbiety 
i Sylwestra Wojdyłów - nauczycieli 
naszego Gimnazjum. Prezentowane 
fotografie, odzwierciedlają, w głę­
binach wód, piękno poznawanego 
świata.

Jakże ważny jest fakt, że tak 
liczna grupa uczniów podczas 
trzech lat nauki uczestniczyła w 
najrozmaitszych działaniach za­
równo plastycznych, muzycznych, 
literackich oraz związanych z kulturą 
i sztuką regionu, jak i innych formach 
artystycznych. To dyrekcja naszej 
szkoły i zaangażowani nauczy­
ciele, korelujący swoje działania, 
wprowadzili młodych ludzi w świat 
sztuki. Młodzież, która kończy nasze 
Gimnazjum, jest świetnie przygo­
towana do uczestniczenia w kultu­
rze. Podczas wernisażu uczniowie, 

którzy najaktywniej uczestniczyli w 
zajęciach kulturalno-artystycznych, 
otrzymali Nagrody Dyrektora.

Nagrody otrzymali uczniowie: 
Justyna Gogolin, Karolina Grejner, 
Aleksandra Hentschel, Magdalena 
Ośrodka, Piotr Sobiech, Izabela 
Ziewiecka (klasa III a); Artur 
Bator, Agnieszka Dziemba, 
Weronika Kalińska, Patrycja 
Kolaska, Natalia Markulak, 
Sandra Ozimek, Szymon Sitnik 
(klasa III b); Zuzanna Cepil, Hanna 
Gajda, Venessa Graca, Nikola 
Słonina, Dominika Wilk, Julia 
Podborączyńska (klasa III c); 
Hanna Kabata, Natalia Kajdana, 
Sarah Kotula, Marek Matusz, 
Marcin Miś, Łukasz Ratyński, 
Justyna Szatkowska, Bartłomiej 
Wyrwa (klasa III d); Natalia Hęciek, 
Seweryn Jabłoński, Magdalena
Soszka, Maria Soszka (klasa III e).

Uroczystość wernisażu uświetnił 
występ wokalny uczniów naszej 
szkoły pod opieką pani Elżbiety 
Pisuli_Bienieckiej. Ich poetycko 
wykonane piosenki zostały wplecio­
ne w „Imiona wody”. Zaprezentowali 
się Paulina Kozłowska w piosen­
ce regionalnej „Hej bystra woda”, 
Seweryn Jabłoński z akompa­
niamentem Bartłomieja Wyrwy 
w utworze „Do kołyski” zespołu 
Dżemu oraz Magdalena Ośrodka 
i Katarzyna Zielińska, które za­
śpiewały piosenkę „Cicha woda”.

Wystawę „Imiona wody” można 
oglądać w Szkolnej Galerii MOTYW 
do końca roku szkolnego.

Joanna Dubiel-Stonoga

* Co się ... w MiGBP *

Wiosna
Mimo że tej wiosny pogoda 

nas nie rozpieszczała, w ozim­
skiej bibliotece zapanowało 
prawdziwie wiosenne, literackie 
ożywienie. Obchodzony tego 
roku jubileusz 50-lecia placówki 
był doskonałą okazją do zapro­
szenia trzech znanych polskich 
pisarzy. Warto dodać, że bez­
pośredni kontakt z autorem 
jest atrakcyjną i łubianą przez 
czytelników formą promocji 
literatury.

Jako pierwszy zawitał do nas 
Marcin Pałasz, autor kilkunastu 
książek dla młodych odbiorców. 
Była to jego pierwsza wizyta w 
naszej gminie. 15 maja 2013 r. 
odbyły się dwa spotkania, w trak­
cie których pisarz spotkał się z 
młodzieżą szkół podstawowych 
w Ozimku i Szczedrzyku.

Marcin Pałasz jest pisarzem, 
który znalazł własną receptę na 
zdobycie coraz to większego gro­
na wiernych czytelników. Oferuje 
im mądre, ale jednocześnie prze­
zabawne książki, które czyta się 
jednym tchem. Również uczest­
nicy spotkań autorskich muszą 
się liczyć z tym, że ze śmiechu 
rozboląich brzuchy, bo tam gdzie 
jest Marcin Pałasz zawsze jest 
wesoło i można zapomnieć o 
nudzie codziennego dnia. Nasz 
gość stwierdził jednoznacznie, 
że nie potrafi pisać poważnie. 
Nawet książka pt. „Straszyć nie 
jest łatwo”, która w zamierze­
niu miała być mrożącym krew w 
żyłach horrorem, nieoczekiwa­
nie stała się zabawną historią o 
duchach, upiorach i wampirach. 
Nie potrafi również pisać według 
wcześniej dokładnie przygoto­
wanego planu. Często zaczyna 
książkę nie wiedząc, jak się ona 
skończy. Największym bestselle­
rem naszego gościa okazała się 
seria powieści o psie Elfie, który 
w rzeczywistości jest ukochanym 
przyjacielem pisarza. Pan Marcin 
zdradził też tajemnicę następnej 
książki, która powstanie w rodzinie 
Pałaszów. Będzie to publikacja 
autorstwa Elfa pt. „Jak wychować 
sobie człowieka”, czyli podręcz­
nik uczący ludzi, jak pragną być 
traktowane zwierzęta.

Marcin Pałasz spotkał się z 
gorącym przyjęciem ozimskiej 
młodzieży. Młodzi czytelnicy 
chętnie zadawali mu pytania i
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* Co się wydarzyło w MiGBP * Co się wydarzyło w MiGBP * Co się wydarzyło w MiGBP *

literacka

prosili o dalsze zabawne aneg­
doty. Jesteśmy przekonani, że 
pisarz jeszcze nie raz odwiedzi 
naszą gminę. Kto wie, być może 
już niedługo spotkamy na Turawie 
Elfa i jego pana na zasłużonym 
letnim odpoczynku?

Z kolei 16 maja naszą biblio­
tekę odwiedziła Izabela Sowa, 
autorka poczytnych książek dla 
młodzieży i dorosłych. Pisarka 
spotkała się z uczniami ozimskie­
go liceum. Opowiadała o kulisach 
współpracy autorów z wydawnic­
twami. Jednocześnie wszystkim 
tym, którzy pragnązadebiutować 
na polskim rynku książki, udzieliła 
kilku rad opartych na jej własnych, 
nieraz trudnych, doświadczeniach.

Izabela Sowa jest pisarką, któ­
ra nie jest zainteresowana powie­
laniem sprawdzonych komercyjnie 

wzorców. Chce mówić własnym 
głosem o sprawach, jakie ją 
naprawdę interesują. Tematów 
czy pomysłów literackich szuka 
w życiu, niekoniecznie swoim. 
Czasem zainspiruje ją rozmowa 
podsłuchana w tramwaju, wyraz 
twarzy obcej osoby czy też choć­
by fantazyjne menu herbaciarni. 
Zawsze stara się dokładnie po­
znać miejsce, o którym pisze. 
Dlatego ostatnio wiele czasu 
spędziła pracując charytatyw­
nie w chorwackim schronisku dla 
zwierząt. Następną książkę być 
może poświęci jak to nazwała „wy­
kluczeniu ze względu na gatunek” 
czyli problemom zwierząt i osób, 
które im pomagają przetrwać w 
nieprzychylnym świecie.

Dwugodzinne spotkanie 
z Izabelą Sową dało naszej 

młodzieży możliwość poznania 
osoby, ciekawej i twórczej, a po­
nadto obdarzonej dużą wrażli­
wością. Mamy jednocześnie na­
dzieję, że zachęciło uczestników 
do kontaktu z książkami pisarki, 
które można znaleźć w naszej 
bibliotece.

Jako ostatnią gościliśmy 
4 czerwca poetkę Agnieszkę 
Frączek, która spotkała się z 
uczniami klas I-III szkół podstawo­
wych w Ozimku i Grodźcu. Pani 
Agnieszka Frączek z wykształ­
cenia jest germanistką. Naukowo 
zajmuje się leksykografią: bada 
stare słowniki i uczy o nich studen­
tów Uniwersytetu Warszawskiego. 
Jednak jej drugą pasją jest twór­
czość dla dzieci. Inspirację do 
pisania znajduje w codziennym 

życiu oraz w języku, który pomimo 
że mówimy nim na co dzień, kryje 
w sobie wiele pułapek i tajemnic. 
W swoich zabawnych wierszach 
przybliża dzieciom znaczenie ta­
kich zagadnień językowych jak 
frazeologizmy, homonimy, an­
tonimy, a także rozprawia się z 
„bykami” czyli częstymi błędami 
językowymi. Ponadto w przystęp­
ny sposób wyjaśnia znaczenie 
przysłów oraz zawiłości polskiej 
fonetyki. Logopedyczne utwory A. 
Frączek pomagają najmłodszym 
ćwiczyć wymowę głosek najczę­
ściej sprawiających problemy.

Spotkania z Agnieszką 
Frączek nie miały w sobie nic z 
uniwersyteckiego wykładu. Była 
to bardziej żywiołowa rozmowa. 

Poetka zaproponowała dzieciom 
kilka zabaw językowym, m.in. 
mogły się zmierzyć z arcytrud- 
nym tekstem o Kelnerze Kornelu, 
przy którym łatwo było „połamać 
sobie język”. Pisarka przybliżyła 
również postać Juliana Tuwima, 
ale zupełnie inaczej niż robią to 
szkolne podręczniki. Opowiadała 
o jego niesfornych dziecięcych 
latach oraz różnorodnych bzikach, 
które opisała w książce pt. „Rany 
Julek!”. Pani Agnieszka poruszyła 
także temat drogi książki od pi­
sarza do czytelnika, zwracając 
zwłaszcza uwagę na pracę ilu­
stratora, który pomaga ożywić 
wyobraźnię dziecka.

Oczywiście pisarka niejedno­
krotnie odwoływała się do swo­
ich książek i czytała lub pięknie 

recytowała swoje wiersze, udo­
wadniając, że autorska interpre­
tacja utworów może im dodać 
jeszcze więcej blasku i finezji. 
Na zakończenie dzieci mogły 
otrzymać dedykację autorki na 
zakupionych w trakcie spotka­
nia lub przyniesionych z domu 
książkach.

Podsumowując w okresie od 
maja do czerwca zorganizowa­
liśmy 5 spotkań autorskich nie 
tylko w mieście, ale również na 
terenie gminy. Łącznie wzięło w 
nich udział około 300 osób. Mamy 
nadzieję, że ta literacka wiosna 
w bibliotece przyniesie wkrótce 
wspaniałe owoce w postaci pasji 
czytania wśród naszej młodzieży.

Jolanta Rogowska



24 życie gminy



życie gminy 25



2 kultura

III Ozimka Noc Teatralna, czyli ...

...odmienne spojrzenia na teatr
Nocnik Teatralny, czyli III Ozimska Noc Teatralna organizowana przez 

Dom Kultury w Ozimku, rozpoczął się 25 maja z kilkuminutowym opóźnie­
niem. Przed godziną 18.00 goście Nocnika zostali zaproszeni do zwiedzania 
retrospektywnej wystawy prac plastycznych Wojtka Siudei, animatora 
kultury, plastyka, podróżnika i aktora w jednej osobie.

Wystawa (czynna do 26 czerwca) 
przedstawia głównie rysunek i grafi­
kę, składają się na nią prace bardzo 
wczesne, te wykonane podczas dzia­
łalności Sekty Plastycznej, powstałe w 
czasach liceum, jak i niektóre (głównie 
nieukończone) prace przygotowywane 
podczas łódzkich studiów. Dostępne 
do zwiedzania są również rekwizyty i 
prace teatralne, skromny wybór zdjęć 
jak również dokumentacja fotogra­
ficzna z dwóch podróży rowerowych 
(te ostatnie w formie elektronicznej). 
Retrospektywna wystawa prac „Pana 
Wojtka" wzbogacona została również 
projektami przygotowanymi z okazji 
poprzednich Nocy Teatralnych oraz 
jubileuszu 20. lecia teatru Fieter, acz­
kolwiek wiele aspektów Jego działal­
ności artystycznej nie byliśmy w stanie 
uwzględnić. Mamy nadzieję, iż podczas 
następnych wydarzeń kulturalnych, 
znajdzie się na to okazja.

Teatr KRZYK z Maszewa przed­
stawił ozimskiej publiczności swój 
autorski, wielokrotnie nagradzany 
spektakl „eksploracja”, reprezentu­
jąc formułę teatru zaangażowanego, 
opowiadającego głównie za pomocą 
elektryzujących i gwałtownych scen, 
ze skąpym użyciem warstwy dialo­
gowej. Treścią przedstawienia była 
iluzoryczność wyborów stawianych 
przed młodym pokoleniem, sytuacja 
opresji, w której staramy się dokonać 
rzeczy niemożliwych, lub po prostu w 
miarę normalnie żyć i walczyć o swój 
fragment świata.

Po pierwszym przedstawieniu na­
stąpiła całkowita zmiana konwencji 
- teatr ECCE HOMO z Kielc postawił 
na adaptację klasyki i w jednooso­
bowym składzie dokonał rzeczy 
niemożliwej, jaką było wystawienie 
monodramu na podstawie powieści 
Fiodora Dostojewskiego „Gracz”. 
Michał Pustuła z brawurą wcielał się 
zarówno w postać tytułową, jak i wiele 
postaci współtworzących opowieść, 
oscylując pomiędzy powagą i wzrusze­
niem jak i scenami humorystycznymi i 
wręcz karykaturalnymi. Przedstawienie 
zminimalizowane scenograficznie, ogra­
niczone do aktora i walizki, było dowo­
dem na to, że w teatrze w dalszym ciągu 
cenione jest słowo i jego interpretacja.

„Po nitce do pępka” to wypo­
wiedź Teatru BIAŁEGO z Olsztyna 
na tematy feministyczne, oparte o 
teksty Anny Świrszczyńskiej. Trudny, 
gdyż wszechobecny w mediach temat, 
został zrealizowany z klasą przez trzy 
wykonawczynie, zmuszające widownię 
do nieustannej uwagi, przeskakujące 
od tematów wyjątkowo bolesnych w 
rejony krótkich, żartobliwych scenek, 
śpiewu, ogrywania leżących w bez­
władzie na scenie rekwizytów, tworząc 
poetycką aurę samym tylko scenicznym 

działaniem.
Teatr PRZEDMIEŚCIE z Rzeszowa 

przedstawił nieczęsto spotykany ro­
dzaj teatralnej prezentacji, autor­
ski i bardzo osobisty tekst Anety 
Adamskiej pt. „Tchnienie”, oparty na 
opowieściach zasłyszanych na temat 
życia własnej babci. Dwuosobowe 
przedstawienie, używając nielicznych 
rekwizytów (składane łóżko, walizka 
oraz slajdy rzucane na biała płach­
tę), było opowieścią o nieistniejącym 
dziś świecie. Ocalałe wspomnienia, 
dziś trudno weryfikowalne, złożyły się 
na historię wzruszającą i momentami 
komiczną.

Ostatnim spektaklem wystawio­
nym podczas Nocnika Teatralnego 
były „Opowieści z szafy” Grupy 
WINEGRET. Była to również najbar­
dziej lekka formie, choć piekielnie 
trudna w realizacji propozycja reper­
tuarowa, korzystająca z animacji lalek, 
elementów mimicznych oraz poetyki 
„czarnego teatru” (tutaj uzyskanego 
za pomocą lamp fluorescencyjnych). 
Krótkie sceny- skecze, przemawiały do 
widzów żartem, precyzją wykonania i 
pomysłami, zdawałoby się - doskonale 
znanymi, lecz odświeżonymi dzięki 
wyobraźni i ciężkiej pracy zespołu.

Tegoroczna edycja Nocnika 
Teatralnego to pięć zróżnicowanych 
tematycznie i formalnie przedstawień, 
wzbogacona wernisażem prac Wojtka 
Siudei. W pewien sposób nic to nowego, 
każda z dotychczasowych edycji miała 
za cel wystawianie przedstawień moż­
liwie najbardziej różnorodnych. Tym 
razem - mamy taką nadzieję - udało 
się nam przedstawić prawdziwie 
odmienne widzenia tego, czym może 
być teatr. Żaden ze spektakli nie po­
wtarzał w jakikolwiek sposób formy 
i stylu poprzednika, co pozwala nam 
sądzić, iż wiele jeszcze ciekawych 
lub nowatorskich w zakresie treści 
czy też formy przedstawień uda się 
zaprezentować ozimskiej publiczno­
ści w następnych edycjach imprezy. 
Do zobaczenia za rok, jak zwykle 
w maju.

Realizacja wystawy prac 
Wojtka Siudei: Robert Konowalik, 
Judyta Adamczyk, Justyna Wajs- 
Fijałkowska, Norbert Halupczok, 
Tadeusz Gajewski. Współpraca: 
Agnieszka Jarocka, Martyna 
Konowalik, Magdalena Jurkiewicz, 
Dominika Misiura, Anna Halupczok.

Realizacja III Ozimskiej Nocy 
Teatralnej: Radosław Czupryński, 
Tomasz Mehl, Robert Konowalik, 
Anna Halupczok, Norbert Halupczok, 
Judyta Adamczyk, Ewa Mikusek.

Zdjęcia: Dominika Misiura

(Red)
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Wystawa od 29 czerwca

Owocny plener
Niemal w idyllicznych okolicznościach przyrody, przy zabytko­

wym pałacu w Błotnicy Strzeleckiej, odbył się interdyscyplinarny 
plener plastyczny (w dniach 08-09.06.2013) zorganizowany przez 
Judytę Adamczyk - prowadzącą grupę Śmietanka Artystyczna w 
Domu Kultury w Ozimku.

Oprócz „Śmietanki”, uczest­
niczki grup: Fotokomórka z Domu 
Kultury w Ozimku pod przewod­
nictwem Dominiki Misiury oraz 
Sjesta Artystyczna z Pracowni 
Artystycznej „Sztukmistrz”, pro­
wadzonej przez Justynę Wajs- 
Fijałkowską, postawiły przed sobą 
szereg zadań w różnych dziedzinach 
sztuki. Wśród prac malarskich i ry­
sunkowych, znalazły się akwarele, 
szkice, oraz fotografie. Oczywiście 
inspiracją dla artystek była natura, 
ale także tchnące historiąotoczenie. 
Dziewiętnastowieczny pałac rodu 

Posadowski, został dla nich nie tylko 
domem, ale i natchnieniem. Tak 
więc prócz pejzaży i obrazów roślin, 
powstały szkice architektoniczne.

Również same uczestniczki 
pleneru stały się dla siebie dobrą 
inspiracją - narodził się cykl por­
tretów fotograficznych i rysunko­
wych. Owoce pleneru zobaczyć 
będzie można podczas wystawy 
poplenerowej 29.06.2013 w Galerii 
Złoty Blejtram w Domu Kultury w 
Ozimku, a po tym terminie pod­
czas całych wakacji.

Ewa Mikusek



2 gminne i reklama

OSP Szczedrzyk w krajowym 
systemie ratowniczo-gaśniczym

Zgodnie z decyzją Komendanta Głównego Państwowej Straży 
Pożarnej OSP w Szczedrzyku została włączona do krajowego sys­
temu ratowniczo - gaśniczego. Jest to duże wyróżnienie dla strażaków 
ze Szczedrzyka i potwierdzenie ich profesjonalizmu i zaangażowania w 
sprawy ochrony przeciwpożarowej. Jesteśmy jedyną gminą w woje­
wództwie, która posiada trzy jednostki OSP w krajowym systemie 
ratowniczo - gaśniczym. Obok OSP Szczedrzyk w systemie jest również 
OSP Schodnia i OSP Krasiejów. Gratulujemy !

REKLAMA

Halion Ozimek, ul. Dłuskiego 17
tel. 77/ 443 64 28, 77/ 465 24 66

Autoryzowany serwis:
RTV, LCD, LED, PLAZMA, CAR AUDIO

Sprzedaż i montaż 
platform cyfrowych wszystkich operatorów

Tablety, komputery, dekodery DVBT już od 1 zł

SKUP - SPRZEDAŻ 
SAMOCHODÓW

CAŁE I USZKODZONE 
POSIADAMY WŁASNY TRANSPORT

TELEWIZJA, INTERNET, KOMPUTER, MULTIMEDIA

KASY FISKAL

Telewizo

EDAŻ - SERWIS

PIONTEK
PRODUCENT DOMKÓW LETNISKOWYCH I MIESZKALNYCH

POLECA:
- domki letniskowe i mieszkalne
- altany
- domki działkowe i narzędziowe
- wiaty samochodowe
- komplety ogrodowe
- studnie, donice, piaskownice, 

huśtawki

Prowadzimy sprzedaż ratalną.

Schodnia 
ul. Warszawska 

trasa Opole - Częstochowa 
wjazd z ronda (kierunek Turawa) 

Tel. 604519329, 608052903 
ekspozycja - 775471480 

www.piontek.com.pl

OCIEPLANIE I IZOLACJA DACHÓW, PODDASZY, HAL 
METODĄ NATRYSKOWĄ Z PIANKĄ POLIURETANOWĄ

- najlepszy ze znanych materiałów termoizolacyjnych
- jednorodna warstwa bez spoin i połączeń technologicznych
- likwidacja mostków termicznych
- termo- i hydroizolacja podczas jednego procesu aplikacji uzyskiwana 

dzięki strukturze zamkniętych komórek
- bardzo dobra przyczepność do różnych podłoży

(nie osuwa się, nie ulega filcowaniu)
- odporna na wysokie i niskie temperatury (od -50 do +110 °C)
- trwała i bezzapachowa
- naniesiona na drewno nie powoduje butwienia i gnicia
- odporna na grzyby i bakterie
- dodatkowe wzmocnienie i wygłuszenie konstrukcji szkieletowej.

http://www.piontek.com.pl
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Ostatnie zawody przed latem
0 puchar Burmistrza Ozimka

Samochodowy Rajd Hutników
Przed wakacjami szkolnymi uczniowie szkół podstawowych i gim­

nazjów uczestniczyli w ostatnich w tym roku szkolnym powiatowych i 
wojewódzkich zawodach sportowych.

18 maja na Kanale Ulgi w Opolu 
odbyły się wojewódzkie zawody 
w wędkarstwie spławikowym 
szkół podstawowych i gimnazjal­
nych. Wśród gimnazjalistów Karol 
Garańczuk zajął pierwsze, Michał 
Spyra dziewiąte, a Mateusz Kulik 
piętnaste miejsce (wszyscy Gimnazjum 
ZS w Ozimku). Drużynowo ozimski 
Zespół Szkół zajął drugie miejsce w 
województwie. Dobrze radzili sobie 
również uczniowie szkół podstawo­
wych: drugie miejsce zajął Pascal 
Szczygieł z SP Dylaki, a dziewiętnaste 
Michał Nadolny z SP Antoniów. Ich 
szkoły zajęły odpowiednio szesnaste 
i dziewiętnaste miejsce w klasyfikacji 
drużynowej.

18 maja na Stadionie Opolskich 
Olimpijczyków w Opolu rozegrano 
indywidualne mistrzostwa powia­
tu opolskiego w lekkiej atletyce 
szkół podstawowych i gimnazjal­
nych. Dobrze spisali się uczniowie z 
Gimnazjum nr 1 w Ozimku: w biegu 
na 1000 m Rafał Jurczyński zajął 
pierwsze, a Bartosz Włoch drugie 
miejsce. Drugie miejsca zajęli również: 
Miłosz Ciekalski w biegu na 100 m, 
Marcin Łęgosz w skoku wzwyż, a 
trzecie miejsce w biegu na 300 m 
zdobyła Magdalena Kulik. Wśród 
szkół podstawowych, drużyna SP 
Krasiejów zajęła pierwsze miejsce w 
biegu sztafetowym dziewcząt 4x100 
m, pierwsze miejsca indywidualnie 
zajęły uczennice SP Krasiejów: Nicola 
Kokot w biegu na 80 m przez płotki 
i Kamila Spyra w biegu na 300 m, a 
na trzecia w biegu na 600 była Maria 
Brejwo z SP nr 3 w Ozimku. W rzucie 
piłeczką palantową chłopców pierwsze 
miejsce zajął Michał Iwaniak, a drugie 
Jakub Marzec - obaj SP nr 1 Ozimek. 
Zdobywcy pierwszych i drugich miejsc

Puchar Polski w kolarstwie szosowym

Memoriał ku pamięci
Kolejna edycja Wyścigu Kolarskiego znanego jako memoriał 

Joachima Halupczoka odbyła się w niedzielę 9 czerwca. Trasa prowa­
dziła drogami powiatowymi biegnącymi wokół Jeziora Turawskiego, 
ze startem i metą na Placu 1-go Maja w Szczedrzyku.

W zawodach brali udział ko­
larze z całej Polski w kategoriach 
junior, junior młodszy, juniorka 
młodsza. Dystans jaki mieli do po­
konania to odpowiednio 120/90/60 
km. Imprezę współfinansowa­
ła Gmina Ozimek wraz z Gminą 
Chrząstowice, Gminą Turawa oraz 
Starostwem Powiatowym w Opolu. 
Burmistrz Ozimka Marek Korniak 

awansowali do finału wojewódzkiego, 
rozegranego w Kędzierzynie Koźlu 
(szkoły podstawowe) oraz w Opolu 
(gimnazja). W pierwszym najlepiej spi­
sał się Michał Iwaniak, zajmując drugie 
miejsce w rzucie piłeczką palantową, a 
w drugim Rafał Jurczyński, który zajął 
trzecie miejsce w biegu na 1000 m.

25 maja na boisku GZS w Ozimku 
odbył się finał powiatowy w trójboju 
lekkoatletycznym szkół podsta­
wowych. Zawody wygrały drużyny 
dziewcząt i chłopców z SP Łubniany, a 
szkoły z naszej gminy zajęły następu­
jące miejsca: dziewczęta - 2. SP nr 3 
Ozimek, chłopcy - 3. SP nr 1 Ozimek, 
4. SP Krasiejów.

3 czerwca na „Orliku” w Ozimku 
odbyły się zawody rejonowe 
„Szczypiorniak na Orliku”. Wśród 
dziewcząt zwyciężyła drużyna SP 
Kolonowskie przed SP Krasiejów i 
SP nr 3 Ozimek, a wśród chłopców 
SP Kolonowskie, SP nr 3 Ozimek i SP 
Krasiejów. Finał wojewódzki chłopców 
odbył się 4 czerwca w Opolu, a dziew­
cząt - 6 czerwca w Krapkowicach. 
Startujące w obu turniejach drużyny 
SP nr 3 Ozimek uplasowały się na 
piątych miejscach. Wszystkie dru­
żyny startujące w zawodach rejono­
wych otrzymały bawełniane koszulki, 
a drużyny uczestniczące w finałach 
wojewódzkich - markowe komplety 
strojów do piłki ręcznej.

W związku ze zbliżającym się koń­
cem roku szkolnego, koordynator gmin­
ny Szkolnego Związku Sportowego Jan 
Kamiński dziękuje dyrekcjom szkół i 
nauczycielom wychowania fizycznego 
za dobrą współpracę. Uczniom gratulu­
je osiągnięć sportowych, a wszystkim 
życzy udanych wakacji.

(jad)

dał zawodnikom sygnał do startu z 
pistoletu hukowego. Po zakończeniu 
wyścigu odbyło się nagradzanie 
zwycięzców w poszczególnych 
kategoriach.

(d)

Zobacz też fotoreportaż z im­
prezy Sławomira Nowaka na str. 25.

Tegoroczny, Samochodowy Rajd Hutników o puchar Burmistrza Ozimka, 
odbył się 18 maja. Wzięło w nim udział dziewięć załóg samochodowych. Miały 
one do pokonania około 20-kilometrową trasę z Ozimka przez Krasiejów, 
Staniszcze Małe i Spórok z powrotem do Krasiejowa i Ozimka. Na trasie 
usytuowane były cztery punkty kontroli przejazdu, na których rozgrywano 
próby sprawnościowe.

Start i metę rajdu wyznaczono 
na parkingu przed drugą bramą huty, 
gdzie przed wyjazdem na trasę wszy­
scy kierowcy oraz piloci zostali zapo­
znani z zasadami udzielania pierw­
szej pomocy przedmedycznej. Pokaz 

Przed startem odbył się pokaz pierwszej pomocy przedmedycznej.

Zwycięzcy Samochodowego Rajdu Hutników o puchar Burmistrza.

przygotowali i przeprowadzili państwo 
Stenia i Stanisław Hadziccy. Chętni 
mogli spróbować przeprowadzenia 
masażu serca, zwłaszcza, że było to 
również jedno z punktowanych i oce­
nianych zadań.

Po otrzymaniu specjalnie przygoto­
wanych mapek oraz roboczej odprawie 
przeprowadzonej przez komandora rajdu 
Antoniego Czajewskiego, w kilkumi­
nutowych odstępach załogi wyruszyły 
na trasę, meldując się na kolejnych 
punktach kontrolnych, gdzie kierowcy 
i ich piloci wykonywali przygotowane 
dla nich zadania. Wszyscy w ustalonym 
czasie dotarli do mety, gdzie nastąpiło 

zakończenie rajdu, a jego podsumowa­
nie odbyło się wieczorem na spotkaniu 
towarzyskim zorganizowanym przy grillu 
w ogrodzie Zajazdu „Hema” w Pustkowie. 
Puchary dla trzech najlepszych załóg, 
ufundowane przez Burmistrza Ozimka, 

zdobyli kolejno: 1. Jakub Włoch, 2. 
Krzysztof Szczygieł, 3. Wojciech 
Sowa, 4. miejsce zajął Wendelin 
Bronek, a 5. Marian Wojciechowski. 
Puchary i dyplomy wręczył najlepszym 
załogom zastępca burmistrza Zbigniew 
Kowalczyk z prezesem sekcji moto­
rowej M-GTS „Siódemka” Antonim 
Czajewskim. Konkurencje i próby spraw­
nościowe na trasie rajdu sędziowali: 
Stenia i Stanisław Hadziccy, Tadeusz 
Piątek, Andrzej Wolny, Waldemar 
Wożniak i Antoni Czajewski.

(jad)
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* Co się wydarzyło w PSP Krasiejów * Co się wydarzyło w PSP Krasiejów *

Szkoła patriotyzmu, czyli „OJCZYZNAZ UŚMIECHEM”
„Ojczyzną kocha się nie dlatego, że wielka, ale dlatego, że własna”

/Seneka młodszy/

W odpowiedzi na pytanie: „Co to takiego patriotyzm?” na myśl przy­
chodzą wszelkie zawiłości w historii polskiej, kiedy to przywiązanie do 
Ojczyzny wyrażało się poświęceniem wszystkich wartości warunkujących 
jego obronę w sytuacji zagrożenia: najazdów, wojen czy też walki o odzy­
skanie niepodległości.

Przeszłość Polski i Polaków, pełna 
zawirowań i niepokoju można z pewno­
ścią nazwać czasami, w których pozor­
nie - nietrudno było zostać patriotą. 
Walczył bowiem cały naród i działania 
te, jako akt przywiązania do kraju czy 
też „bycie Polakiem mimo wszystko” 
- to był właśnie patriotyzm! W naszej 
świadomości pojęcie to utrwaliło się więc 
jako „ofiara składana przez człowieka”, 
także z życia, dla ratowania odrębności i 
niezawisłości swojego kraju. W czasach 
długoletniego pokoju właśnie ten spo­
sób rozumienia patriotyzmu kojarzony 
wyłącznie z walką na wojnie w obronie 
państwa, sprawia, iż dla wielu młodych 
ludzi staje się nieosiągalnym sloganem. 
Dziś wszyscy mieszkamy w wolnym 
kraju. Nie żyjemy z przeświadczeniem 
zagrożeń, w obliczu których trzeba 
wykazać się miłością i poświęceniem 
dla ojczyzny. Pozornie więc nie ma 
sytuacji, w której wykazalibyśmy się 
swoim patriotyzmem.

Czy więc Polska nie potrzebuje 
patriotów? A jeśli tak, to jaka jest 
jego współczesna forma i kim jest 
dzisiejszy patriota? Odpowiedzi na to 
pytanie poszukiwali uczniowie Szkoły 
Podstawowej w Krasiejowie w trakcie 
projektu edukacyjno-wychowawcze­
go pod hasłem „Ojczyzna z uśmie­
chem”, którego autorem i realizatorem 
była Regina Mańkowska (nauczycielki 
j. polskiego) przy wsparciu nauczycieli 
historii, plastyki i wychowawców klas. 
Była to trochę niecodzienna forma cele­
browania, tak ważnych dla naszego kraju 
wydarzeń, jakim był DZIEŃ FLAGI oraz 
rocznica uchwalenia KONSTYTUCJI 3 
MAJA. Głównym celem podejmowanych 
przez wszystkich uczniów działań było: 
zdobywanie i propagowanie wiedzy na 
temat pojęć: ojczyzna, mała ojczyzna 
i Unia Europejska, kształtowanie więzi 
emocjonalnej, poczucia dumy z przyna­
leżności do regionu, kraju, jak również 
dostrzeganie związku podejmowanych 
działań na rzecz ww. regionu, kraju z 
jego rozwojem na przestrzeni wieków.

W trakcie trwającego ponad miesiąc 
projektu uczniowie na lekcjach języka 
polskiego, historii, godzinach wycho­
wawczych i prowadzonych przez przed­
stawiciela Urzędu Marszałkowskiego 
w Opolu poznawali, rozszerzali poję­
cia związane z ojczyzną, małą ojczy­
zną i Unią Europejską. Wcielali się w 
przedstawicieli biura podróży, by w 
formie plakatu zareklamować Polskę i 
region. Kształtowaniu poczucia dumy z 
przynależności do narodu, najbliższej 
okolicy służyła realizacja działań pod 
hasłem „Z dumą i zachwytem o...”. 
Dokonywali więc wyborów miejsc, z 
których Polacy mogą być najbardziej 

dumni. Uczestniczyli w konkursie pla­
stycznym na „Najpiękniejsze miejsce w 
kraju i regionie”. Aby wzbudzić wśród 
uczniów szczególną wież i poczucie 
przynależności do Małej Ojczyzny 
uczestnicy projektu wcielili się rów­
nież w „Detektywów historii” (klasa 
V) - śledząc najważniejsze wydarzenia 
swojego regionu; zbierali informacje od 
znajomych, sąsiadów, by dokumentować

jego legendy (klasa IV), a jako paparazzi 
tropili celebrytów najbliższej okolicy 
(klasa VI). Oddawali także swoje głosy 
na „Bohatera z klasą” w szkole i regionie. 
W ostatnim etapie tej swoistej przygo­
dy z Ojczyzną w jej wieloaspektowym 
ujęciu - pisali apele do Polaków oraz 
listy na temat: „Za co i dlaczego kocham 
Polskę”. Podsumowaniem tych działań 
była prezentacja ww. dokonań, która 
18 maja 2013 została przedstawiona w 
formie poetyckiej podróży uczniów klasy 
VI autorstwa - Reginy Mańkowskiej.

„Opowiem pewną Wam historię, 
to jest opowieść - nie tylko o mnie, 
ale o kraju i miejscu, które znam.

Kocham, podziwiam. Pokażę Wam”
Dzień ten rozpoczęły lekcje eu­

ropejskie prowadzone w klasach I-III 
i IV-VI przez przedstawiciela Urzędu 
Marszałkowskiego w Opolu p..

Jednak dominantą większości 
działań i późniejszej prezentacji było 
propagowanie informacji na temat: 
ciekawych miejsc w Polsce i regionie, 
sławnych i znaczących ludzi oraz po­
dań i legend zgodnie z sugestią poety, 
że „Tylko przez wrośnięcie w ojczyznę 
stajemy się obywatelami świata"/Stefan 
Napieralski/.

Na sali więc udekorowanej 

reklamami ukazującymi Ojczyznę i Małą 
Ojczyznę zaprezentowano zaproszonym 
Gościom, Gronu Pedagogicznemu i 
całej społeczności uczniowskiej lau­
reatów konkursu plastycznego na 
„Najpiękniejsze miejsce w Polsce i re­
gionie”, którymi zostali: uczniowie: Kinga 
Pytel (klasa II), Dawid Radziej (klasa II), 
Laura Quaschniok-Quade (klasa III), 
Patrycja Wiechoczek i Łukasz Sklorz 
(klasa IV), Karolina Ziaja (klasa VI).

Z ogromną ciekawością oglądano 
prezentację multimedialną ukazującą 
wyniki wyborów uczniów i ich rodziców 
- najpiękniejszych miejsc w kraju. W ka­
tegorii - Polska jesteśmy dumni, z takich 
miejscowości, miejsc, czy obiektów, jak: 
Zakopane, Kraków, Warszawa, Mazury, 
Kamień Śląski, Wieliczka, Jaskinia

Raj, Morskie Oko, Wrocław, Stadion 
Narodowy w Warszawie. Natomiast w 
regionie bezapelacyjnym zwycięzcą był 
Jura Park w Krasiejowie, jak również 
Krasiejów, Góra Świętej Anny, Dom 
Kultury w Ozimku, rzeka Małapanew, 
Krzyżowa Dolina, Ozimek, Park 
Europejski w Ozimku, Jezioro Turawskie 
i okoliczne lasy. Nie ulega wątpliwości, 
iż na wybory najpiękniejszych miejsc w 
regionie ogromny wpływ miał nie tylko 
aspekt ich estetycznego postrzegania, 
ale społeczna wartość jaką pełnią 
dla mieszkańców naszej gminy oraz 
tzw. lokalny patriotyzm. Niemałym, lecz 
wzruszającym dla obecnych na sali był 
z pewnością typ „laureata” - Szkoły 
Podstawowej w Krasiejowie. To nie 
tylko dowód uznania dla estetyki jej 
wyglądu, lecz również przywiązania i 
pozytywnej więzi emocjonalnej uczniów 
z naszą placówką.

Następnie w formie kolejnej pre­
zentacji historii Krasiejowa zapozna­
no obecnych z wynikami dochodzeń 
„Detektywów historii” (klasa VI i na­
uczyciel historii Julita Matuszewska). 
„Serdeczne dzięki Wam - detektywom 

za trud, wysiłek i lekcję historii, 
bo zamknąć usta można wszak ry­

bom, ale nie wieściom o chwale, glorii.

Legendy najbliższej okolicy z nie­
małą tremąprzybliżyli uczniowie klasy 
IV (pod patronatem R. Mańkowskiej). 
„Klasie czwartej moi mili, dziś należą 

się oklaski,
bowiem nam tu przedstawili tajemnicy 

wszystkie blaski.
Nikt już teraz się nie boi „Czarnych 

dołów” więc czeluści,
bo gdy w wiedzę się uzbroi, to 

odwaga - nie odpuści!"
Prezentacja wyników „Paparazzi 

śladami celebrytów” (klasa VI i R. 
Mańkowska) - rozpoczęła jeden z naj­
bardziej emocjonujących elementów 
realizowanego projektu. Tworzenie 
bowiem pełnej i wszechstronnej oso­
bowości młodego człowieka dokonuje 
się m.in. poprzez wskazanie wzorców 
osobowych, które mogłyby stać się dla 
nich właściwym odniesieniem. Również 
kształtowanie postaw patriotycznych 
rozpoczyna się przez przybliżanie dzie­
ciom osób, i to najlepiej z najbliższego 
otoczenia, które swoim działaniem na 
zasadzie „cichego bohatera” przyczy­
niają się do jego rozwoju, sprawiając, 
że życie mieszkańców staje się lepsze 
i łatwiejsze.

Gdyż „To piękne jeżeli człowiek 
może być dumny ze swojej ojczyzny, ale 
jeszcze piękniej, kiedy ojczyzna może 
być dumna z n/ego”/Abraham Lincoln/. 
Wskazaniu tego typu wzorców służyły 
właśnie poszukiwania celebrytów na­
szego regionu i wybory „Bohatera z 
klasą” w szkole i regionie.

Największym zaskoczeniem dla 
członków społeczności i zaproszonych 
gości było spotkanie autorskie z poetką 
najbliższego regionu Panią Grażyną 
Haliną Pytel, którą uczniowie przywo­
łali zabawną scenką domniemanego 
wywiadu reporterki z poetką.

Zaskoczenie było tym większe, że 
postacią, która w swobodnej rozmo­
wie z uczniami przybliżyła tajniki pracy 
twórczej oraz odczytała swoje wiersze 
(te wydane, jak i najnowsze) okazała 
się być osoba im znana. Nikt bowiem 
nie przypuszczał, iż jest nią matka 
absolwentów naszej szkoły (Piotra 
i Marty), jak i obecnie uczęszczają­
cej do niej uczennicy klasy II - Kingi 
Poetka zaskarbiła sobie wielką sympatię 
obecnych i otrzymała gromkie brawa, 
a biblioteka szkolna powiększyła się 
o autorski zbiór wierszy podarowany 
przez panią Pytel. Jej przykład stał 
się więc realnym dowodem na to, że 
w najbliższym otoczeniu uczniów żyją 
ludzie, których pasje przyczyniają się do 
rozsławienia i rozwoju (w tym wypadku) 
kultury regionu. To także doskonała 
inspiracja do rozwoju odkrytych pod­
czas nauki zdolności i talentów, które 
bez względu na okoliczności i miejsce 
urodzenia - nie tylko można, ale należy 
rozwijać.

Istnienie szerszej grupy tego typu 
ludzi potwierdziła również prezenta­
cja laureatów wyborów „Bohaterów z 
klasą”. Jak już wcześniej wspomnia­
no, właśnie ta cześć budziła wiele 
emocji, gdyż typowano ich w trzech
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kategoriach, tj. w klasie, szkole i re­
gionie. Jej wyników więc oczekiwano 
z ogromną ciekawością. Szczerymi 
brawami uczniowie powitali wskazanych 
wśród kolegów „Bohaterów z klasą” 
w poszczególnych klasach i w szkole. 
Wyróżniali ich za wzorową, koleżeńską 
postawę, doceniali reprezentowanie w 
konkursach przedmiotowych na forum 
szkoły, gminy czy województwa lub 
za udział w akcjach charytatywnych 
podejmowanych na rzecz innych. Tak 
więc „Bohaterami z klasą” w klasie I 
zostali: Paulina Dryś, Aleksandra 
Knapik; Daniel Szmitd, klasie II: 
Piotr Spyra, Julia Troszyńska; kla­
sie III: Wanessa Klimek, Agnieszka 
Cebula; klasie IV: Natalia Grobarek, 
Patrycja Wiechoczek, Maciej Młotek; 
klasie V: Marcel Quaschniok-Quade, 
Kacper Kokot, w klasie VI: Nikola 
Kokot, Klimek Joanna, Józef Bronder, 
Karolina Ziaja, Kamila Spyra. 
Natomiast za „Bohaterów z klasąw szko­
le" uznano bezapelacyjnie Nikolę Kokot 
z klasy VI, następnie: Karolinę Ziaję i 
Joannę Klimek, jak również Mirosława 
Kanpika i Szymona Zajonca (klasa V) 
oraz Jacka Markietona (klasa IV). Mimo 
zalecenia, by wyborach ww. nie ujmować 
nauczycieli, jednak uczniowie klasy 
I - złamali ów zakaz i typowali swoją 
wychowawczynię-p. Elżbietę Plutę. Po 
raz pierwszy chyba ich niesubordynacja 
sprawiła pani taką radość... Jednak 
największe emocje budziły wyniki wy­
borów „Bohaterów z klasą” w regionie. 
Nie ukrywam, że wskazania uczniów 
(konsultowane z rodzicami) były świa­
dectwem ich dojrzałości i uznania dla 
roli jaką odgrywająte osoby w rozwoju 
naszego regionu. Niektóre z nich stały 
się także dowodem na to, jak ważne dla 
pojedynczego człowieka jest znaczenie 
tzw. cichego bohatera. Słowem - kogoś, 
kto nie wyróżnia się w swoim otocze­
niu, ale jego postawa jest wzorem, bez 
względu na to jak „pozornie błahe” są 
jego działania.

Przywołano ich scenką, która wy­
mownie podsumowywała ich pobudki: 

„Nie wiesz, że w życiu 
najważniejszego 

nie dokonuje się dla poklasku, 
tylko dla innych - dobroci blasku. 
A więc poznajmy tych bohaterów, 

a co mnie cieszy?... że jest ich wielu.
Wielu wspaniałych i dobrych ludzi,

i fakt ten radość w sercu mym budzi”.
Co ciekawe więc „Bohaterem 

z klasą" w regionie zostali uhonoro­
wani: Burmistrz Ozimka - p. Marek 
Korniak za wsparcie i podejmowane 
inicjatyw na rzecz rozwoju gminy; dr 
Krzysztof Spałek, który jako pierwszy 
odkrył stanowisko paleontologiczne w 
Krasiejowie i krótko przybliżył uczniom 
historię związaną z ww. odkryciem. 
Dyplom, będący symbolem uznania 
przyjął także obecny p. Hubert Kulik 
-współwłaściciel firmy „FARAJFEL”, od 
lat czynnie włączający się w działania 
na rzecz szkoły i najbliższej okolicy 
oraz p. Edeltrauda Materny - aktyw­
nie angażująca się w pomoc na rzecz 

potrzebujących z ramienia Caritasu w 
Krasiejowie. Ogromne wrażenie zrobili 
na uczniach reprezentanci Ochotniczej 
Straży Pożarnej z Krzyżowej Doliny, 
którzy stawili się w galowym umundu­
rowaniu. Doceniono również działania 
podejmowane podczas wieloletniej po­
sługi - emerytowanego proboszcza 
parafii Krasiejów - nieobecnego ks. 
Alojzego Malcherka.

Rodzice i uczniowie naszej szkoły 
uznali również, iż „Bohaterem z kla­
są” w regionie jest także Katarzyna 
Sokołowska-Kolanek - dyrektorka 
placówki, do której uczęszczają ich 
dzieci. Doceniono jej starania o rozwój 
i stwarzanie optymalnych warunków 
dla wszystkich członków społeczno­
ści uczniowskiej, tj. troskę o poziom 

edukacji, bezpieczeństwo, opiekę, ale 
także dbałość o miejsce, gdzie ucznio­
wie spędzają nie tylko czas na lekcjach. 
Słowem - drugi dom, który nie zawsze 
chętnie opuszczają.

Cichymi bohaterami zostali tak­
że Henryk Libera za coroczne an­
gażowanie się w akcję charytatywną 
„Świąteczna paczka”, jak również p. 
Grażynę Włocławską, sprzedawczyni, 
wspierającą gestem pomocy dzieci przy­
chodzące do sklepu, w którym pracuje. 
Tego typu wybory świadczą o tym, że 
dobroć i angażowanie się w sprawy 
innych nie umyka ludzkiej uwadze, i 
czasem nawet pozornie drobna pomoc, 
zmienia na lepsze naszą rzeczywistość. 
Takie postawy niewątpliwie stanowią 
doskonały przykład dla budowanie wła­
ściwego wzorca osobowego młodych 
ludzi i mająwpływ na kształtowanie nie 
tylko pozytywnego obrazu otaczającego 
go świata, ale i jego przyszłe wybory.

Podsumowaniem podejmowanych 
w ramach projektu działań i niejako 
sposobem na ujawnienie w sposób 
otwarty swoich opinii i sądów była pre­
zentacja laureatów na apel do Polaków 
i list, opowiadanie na temat: „Dlaczego 
i za co kocham Polskę”. Apele pisane 
przez uczestników stanowiły doskonałe 

odzwierciedlenie myśli rosyjskiego fi­
lozofa Wissariona Bielińskiego, że: 
Miłość do ojczyzny powinna być jedno­
cześnie miłością do ludzkości”.

Natomiast listy i opowiadania po­
ruszały swoją szczerością, w których 
uczniowie prezentowali sukcesy, lecz 
wytykali porażki, doceniali wygodniej­
sze życie za granicą, jednak przede 
wszystkim cenili fakt życia z bliskimi w 
najbliższej okolicy, jej tradycje i obyczaje, 
możliwość rozwoju i poczucie bezpie­
czeństwa. W tym kontekście i nierzadko 
z perspektywy przymusowej migracji 
ekonomicznej młodych ludzi - właści­
wy wymiar nabierają słowa Ludwika 
Hirszfelda, iż „W ojczyźnie ma się i 
przeszłość, i przyszłość. W obczyźnie 
- tylko teraźniejszość”. Jednak przede 

wszystkim chwile poświęcone lekturze 
tych listów i apeli należały do najbardziej 
wzruszających, były bowiem odzwier­
ciedleniem młodzieńczego wyznania 
miłości do swojego kraju, o którą wielu 
z dorosłych nie podejrzewałoby tego 
pokolenia Polaków. Laureatami tych 
niezwykle dojrzałych i szczerych wyznań 
zostali: Oliwia Gajda, która odczytała go 
obecnym na sali, Joanna Klimek oraz 
Kamila Spyra, Jakub Rakowski (klasa 
VI), Szymon Zajonc, Michał Gogolin, 
Dawid Spyra (klasa V) oraz Natalia 
Grobarek, Patrycja Wiechoczek 
i Mateusz Knapik (klasa IV).

Podsumowując więc, podjęty temat 
i główny cel projektu realizowanego w 
Szkole Podstawowej w Krasiejowie - 
współczesny patriota więc to ktoś, kto 
kocha swojąojczyznę i tę miłość potrafi 
okazywać. Ktoś, kto zachowuje god­
ność bycia Polakiem, jest z tego dumny. 
Zachowuje również szacunek do symboli 
narodowych, dla jego tradycji i stara się 
jej przestrzegać. Wyniki prezentowa­
nych działań dobitnie unaoczniły, iż to 
nieprawda, że tradycje te zanikają. Z 
pewnością niepokój może budzić fakt, 
iż coraz częściej nasz piękny ojczysty 
język zostaje zastępowany młodzie­
żowym slangiem, a zafascynowanie 

światem zachodu powoduje pojawienie 
się obcojęzycznych słów, przejmowa­
niem zachodniej kultury, obyczajów, co 
sprawia, iż często pojawia się pytanie: 
Czy jesteśmy w stanie zachować swoją 
odrębność?; Ile jeszcze jest w nas z 
Polaka? lub też: Czy w Polsce sąjeszcze 
w ogóle patrioci?

Zaangażowanie uczniów Szkoły 
Podstawowej w Krasiejowie w realizację 
projektu, dokonywane wybory najpięk­
niejszych miejsc, „bohaterów z klasą”, 
prezentacja wyników „Detektywów histo­
rii”, „Tropicieli legend i celebrytów regio­
nu” oraz wzruszające i szczere wyznania 
w formie apeli, listów za co kochają 
Polskę pozwalają wysunąć wniosek, 
iż „Oczywiście, że są!”. To prawda, że 
wejście do Unii Europejskiej sprawiło, 
iż staliśmy się Europejczykami. Ale 
jesteśmy i zostaliśmy Polakami i to nadal 
jest dla nas najważniejsze. Zachowanie 
własnej kultury, odrębności, swojej pięk­
nej polskiej tradycji, a w szczególności 
patriotyzm jest dzisiaj dla nas równie 
ważny jak kilkadziesiąt, czy kilkaset 
lat temu. I paradoksalnie nie stracił on 
nic ze swojej dawnej wymowy. Dzisiaj 
bowiem również powinnyśmy „walczyć” 
o Polskę. Zmieniła się tylko jej forma, bo 
to ma być „walka” nie o wolność, ale o to, 
żebyśmy byli dumni z tego, co dokonali 
i co mogąjeszcze dokonać Polacy dla 
siebie i dla swojego kraju. Byśmy byli 
jej prawdziwymi i godnymi obywatela­
mi - współczesnymi patriotami. O to, 
„Żeby Polska była Polską” z makiem, 
bocianim gniazdem i rozsławioną go­
ścinnością, symbolami naszej Ojczyzny 
wciąż funkcjonującymi w świadomości 
naszych uczniów.

Podejmowanie tego typu działań i 
wyniki projektu uczniów naszej szkoły 
sprawiły, że chyba nikt z jego uczest­
ników i zaproszonych gości nie wątpi 
już, że w Polsce sąjeszcze prawdzi­
wi patrioci. Czego potwierdzeniem są 
słowa uczennicy klasy VI - bohaterki 
poetyckiej podróży w trakcie prezentacji 
podsumowującej projekt”:
Do tej pory - bilans tego, co się tutaj 

dowiedziałam, 
uzmysłowił mi kolego, że ja kraj ten... 

POKOCHAŁAM!
I nie tylko kraj, lecz region bliski stał 

się sercu memu,
Więc od dzisiaj. ..tu i teraz, myśli 

swoje ślę ku niemu.
Gdyż: „Drodzy są rodzice, krewni, 

domownicy, ale miłość tego wszyst­
kiego zawarła 

w sobie Ojczyzna”.
/Cyceron/

Regina Mańkowska

PS. Uczniowie klasy VI wręczyli 
dyplom „Bohatera z klasąw regionie” 
Burmistrzowi Ozimka - p. Markowi 
Korniakowi w jego gabinecie w budynku 
Gminy w Ozimku, gdzie zostali bardzo 
serdecznie przyjęci.
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Spotkanie z historią

Warsztaty historyczne w ozimskim Zespole Szkół.

C.K. Norwid napisał:
„Przeszłość - to jest dziś, tylko cokolwiek dalej.”

Przeszłość określa nasze istnienie. Dorobek przodków 
kształtuje naszą cywilizację. Znamy podstawowe fakty z dzie­
jów naszej Ojczyzny. Pamiętamy, który władca przyjął chrzest, 
który podzielił Polskę na dzielnice, a który zastał drewnianą 
a zostawił murowaną. Ale czy wiemy, jak żył człowiek przed 
tysiącem lat? Chociażby tu na Opolszczyźnie? Jak wyglądało 
jego życie codzienne w średniowieczu? Co jadł? W co wierzył? 
Jak się ubierał? Czym się zajmował?

Na te pytania uczniowie 
Zespołu Szkół w Ozimku starali 
się znaleźć odpowiedź podczas 
warsztatów historycznych prze­
prowadzonych przez pracownika 
Instytutu Historii Uniwersytetu 
Opolskiego dr Magdalenę 
Przysiężną-Pizarską. Wraz 
z grupą studentów przybliży­
ła licealistom i gimnazjalistom 
średniowieczny świat. Każdy 
mógł przymierzyć strój, w ja­
kim chadzali mieszkańcy ziemi 
opolskiej w XI czy XII wieku. 
Do tego chłopcy mogli dobrać 
niezbędne przedmioty np. na­
czynia, a dziewczyny - biżuterię 
czy „torebki”.

Goście opowiadali o średnio­
wiecznej kuchni, o wykorzystaniu 
ziół i o tym, jak do dziś się to 
nie zmieniło. Po tym spotkaniu 
mniej tajemniczy okazał się też 
świat wierzeń, znaków i symboli 
Słowian. Zgromadzone przed­
mioty można było dotknąć, o 
wszystko zapytać, zioła w moź­
dzierzu utrzeć, stroje ubrać, 
ogień wykrzesać...

Rozmowy, dyskusje dały 
początek niejednej pasji 

I Powiatowe Spotkania Kresowe
W dniach 29-30 czerwca odbędą się w 

Grodźcu II Powiatowe Spotkania Kresowe. 
W programie wiele atrakcji, m. in. występy lwowskiego 
kabaretu Wesoły Lwów, chóru Echo Kresów oraz 
zespołów prezentujących folklor kresowy, prezentacja 
multimedialna nt. Kresów Tomasza Kuby Kozłowskiego 
(Dom Spotkań z Historiąw Warszawie), promocja książki 
Śladami naszych przodków. Album fotografii. W niedzielę 
wiele atrakcji dla dzieci, darmowe zjeżdżalnie oraz konkursy. 
Wieczorem zabawa taneczna. Organizatorzy zapewniają 
obficie zaopatrzony bufet i miłą atmosferę.

Serdecznie zapraszamy!!!!!!!!!!!!

historycznej. Studenci dzieli­
li się swoim doświadczeniem 
archeologicznym. Przybliżyli 
uczniom pracę badawczą, któ­
rą prowadzi historyk w czasie 
wykopalisk archeologicznych. 
Wiele przywiezionych ekspo­
natów pochodzi ze stanowisk 
archeologicznych w Namysłowie 
i Ryczynie koło Oławy. Niektórzy 
uczniowie skorzystali z zaprosze­
nia dr Magdaleny Przysiężnej- 
Pizarskiej i podczas wakacji, jako 
wolontariusze, wezmą udział 
w pracach archeologicznych w 
Ryczynie.

Zwieńczeniem warsztatów 
był wykład wraz z prezentacją 
poświęcony sakralnym zabyt­
kom sztuki w Opolu. Uczniowie 
poznali dzieje klasztoru OO. 
Franciszkanów w Opolu oraz hi­
storię opolskiej katedry. Ukazane 
im zostały ich tajemnice i piękno. 
Warsztaty „Czary-mary - afro­
dyzjaki z babcinej chatki” oraz 
„Moda epok (niesłusznie) mi­
nionych” okazały się niezwykłą 
i pasjonującą lekcją historii.

Katarzyna Cichocka
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Piknik rodzinny w żłobku

Potrójna okazja
Zbiórka odpadów niebezpiecznych

REMONDIS*
Z okazji Dnia Mamy, Taty i Dziecka, w żłobku samorządowym w 

Ozimku 18 maja odbył się piknik rodzinny. Przy pięknej słonecz­
nej pogodzie w ogrodzie żłobka zebrały się dzieci z rodzicami. 
Dyrektor Justyna Jończyk przywitała gości; burmistrza Marka 
Korniaka, sekretarz gminy Barbarę Durkalec, dyrektor Domu 
Kultury Helenę Gruszkę i wszystkich przybyłych.

Urząd Gminy i Miasta w Ozimku oraz REMONDIS Opole 
Sp. z o.o. zapraszają Mieszkańców Gminy Ozimek do rucho­
mego punktu zbiorki odpadów niebezpiecznych komunalnych z 
gospodarstw domowych w systemie kontenerowym. Zbierane 
będą następujące odpady:

- farby i lakiery oraz opakowania po nich,
- oleje mineralne i opakowania po nich,
- akumulatory, baterie,
- lampy fluorescencyjne i inne odpady zawierające rtęć,
- przeterminowane leki,
- rozpuszczalniki, kleje, lepiszcze i żywice oraz opakowania 

po nich,
- opakowania po środkach ochrony roślin,
- zużyty sprzęt elektryczny i elektroniczny.

W pierwszej części wystąpiła 
najstarsza grupa dzieci ze żłob­
ka z okolicznościowym progra­
mem dedykowanym rodzicom. 
Występowały również zespoły 
mażoretkowe i solistki ze Studia 
Piosenki „Nonet”, a w drugiej 
części programu odbywały się 
wspólne zabawy z profesjonalny­
mi animatorkami: Marzeną Mróz 
i Lucyną Jaki, które prowadziły 
różne gry i zabawy z nauką tańca 
zumba na czele. Za udział dzie­
ci były nagradzane słodyczami. 
Ponadto odbyła się prezentacja 
ozimskiej Policji i Ochotniczej

Straży Pożarnej z Krasiejowa. W 
czasie festynu trwała loteria fan­
towa, była grochówka wojskowa, 
bigos z własnej kuchni. Dzieci 
korzystały z różnych urządzeń 
zabawowych oraz salonu piękno­
ści, gdzie malowane były twarze.

Dyrektor żłobka Justyna 
Jończyk serdecznie dziękuje ro­
dzicom za liczny udział w festynie. 
Uzyskany z niego dochód zostanie 
przeznaczony na doposażenie 
placówki.

Poniżej podajemy harmonogram zbiórki

Data Miejsce zbiórki Godziny

20 czerwca 2013 Dylaki - ul. Fabryczna, plac przed 
Przedszkolem i Świetlicą Wiejską

11: 00- 17 : 00

24 czerwca 2013 Grodziec - ul. Tartaczna, plac 
przed byłym pawilonem GS

11:00-17:00

25 czerwca 2013 Krasiejów - centrum, parking 
przed kościołem

11:00-17:00

26 czerwca 2013 Ozimek - ul. Częstochowska, 
parking przed kościołem

11: 00- 17 : 00

27 czerwca 2013 Szczedrzyk - PI. 1 - go Maja, 
parking koło remizy OSP

11: 00- 17 : 00

(nieś)

■

i] rU-’

INFORMACJA
o podjęciu przez Radę Miejskąw Ozimku Uchwały Nr XXXI1/293/13 
z dnia 27 maja 2013 r. w sprawie zmiany miejscowego planu 
zagospodarowania przestrzennego dla m. Ozimek - Schodnia 
Nowa w granicach administracyjnych, części wsi Schodnia Stara 
oraz części wsi Antoniów po wschodniej i zachodniej stronie 
ul. Powstańców Śląskich do skrzyżowania z ul. Dylakowską

Na podstawie art. 43 ustawy z dnia 3 października 2008 r. o 
udostępnianiu informacji o środowisku i jego ochronie, udziale spo­
łeczeństwa w ochronie środowiska oraz o ocenach oddziaływania 
na środowisko informuję, że Rada Miejska w Ozimku Uchwałą 
Nr XXXII/293/13 z dnia 27 maja 2013 r. przyjęła dokument pn. 
„Zmiana miejscowego planu zagospodarowania przestrzennego 
dla m. Ozimek - Schodnia Nowa w granicach administracyjnych, 
części wsi Schodnia Stara oraz części wsi Antoniów po wschodniej 
i zachodniej stronie ul. Powstańców Śląskich do skrzyżowania 
z ul. Dylakowską”.

Z treścią dokumentu, uzasadnieniem, o którym mowa w art. 
42 pkt 2 oraz podsumowaniem, o którym mowa w art. 55 ust. 3 
przywołanej ustawy zapoznać się można w referacie Zarządzenia 
Mieniem Gminnym Urzędu Gminy i Miasta w Ozimku ul. ks. Jana 
Dzierżona 4 B, pokój nr 223 II piętro oraz na stronie internetowej 
Urzędu Gminy i Miasta w Ozimku.

z up. Burmistrza Ozimka 
Zbigniew Kowalczyk 
Zastępca Burmistrza
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Festiwal piosenki „Mikrofon i Ty”

Na festiwalu „Mikrofon i Ty”.

4 czerwca uczniowie klasy III oraz z kółka artystycznego pod opieką 
pań Mirelli Rudolf, Urszuli Serafin-Noga i dyrektor Beaty Bogacz-Woźniak 
pojechali do Opola na festiwal piosenki „Mikrofon i Ty”. Tegoroczna edycja 
konkursu była inspirowanajubileuszem 50-lecia Festiwalu Polskiej Piosenki 
w Opolu, więc wszyscy uczestnicy wykonywali piosenki festiwalowe.

Byliśmy na Zielonej Szkole.

My wykonaliśmy cztery piosen­
ki. Klasa III brawurowo zaśpiewa­
ła „Dwudziestolatki” i „Konika na 
Biegunach”, zaś zespół kółka artystycz­
nego zaśpiewał piosenkę „Pamiętajcie o 
ogrodach” i „Trzynastego”. W piosence 
„Pamiętajcie o ogrodach” interesują­
cym wzbogaceniem było wykonanie 
instrumentalne fragmentów refrenu na 
skrzypcach przez Annę Grabowski i na 
saksofonie przez Kamila Ćmikiewicza.

Wszystkie nasze wykonania tchnęły 
żywąradościąze śpiewania i autentycz- 
nądobrązabawą, więc zdobyły aplauz 
publiczności i uznanie jury. Szczególnie 
podobał się Tobiasz Golec w wyko­
nanej wokalnie ekspresyjnej solówce 
gitarowej. Nasze zespoły otrzymały

W maju - na sportowo!
Ciepłe, wiosenne dni sprzyjają wypoczynkowi i beztroskiej zabawie. 

Korzystając z ładnej pogody członkowie świetlicy „Parasol” oraz uczniowie 
klasy VI PSP w Szczedrzyku zorganizowali rozgrywki sportowe.

Na szkolnym boisku odbyły się 
mecze piłki siatkowej i nożnej. Co bar­
dziej odważni chwycili nawet za rakiety 
do tenisa ziemnego. Po zakończeniu 
rozgrywek asfalt boiska zamienił się 
w tablicę, na której chętni uczniowie 
malowali swoje marzenia. Konkurs 
rysunkowy cieszył się dużym powo­
dzeniem wśród najmłodszych, nato­
miast kiełbaski z ogniska były atrakcją 
dla wszystkich. Zwłaszcza, że były

Zielona Szkoła:

Wieliczka-Kraków-Ojców
W dniach 22-24 maja uczniowie klas III i IV ze szkoły w Szczedrzyku 

pojechali na Zieloną Szkołę. Trasa trzydniowego wyjazdu obejmowała 
Wieliczkę, Kraków, Pieskową Skałę i Ojców.

Pierwszego dnia zwiedziliśmy 
zabytkową Kopalnię Soli w Wieliczce 
i Muzeum Żup Solnych. Spacerując 
wykutymi w solnej skale krętymi kory­
tarzami, niejednokrotnie sprawdzaliśmy 
językiem, czy to naprawdę jest sól, 
słuchaliśmy opowiadania przewodnika o 
trudnej i niebezpiecznej pracy górników 
w dawnych czasach, oglądaliśmy rzeźby 
w podziemnych komorach, maszyny i 
narzędzia górnicze z dawnych czasów, 
oraz różne rodzaje i kolory solnych 
skamielin: sól kryształową, bekonową, 
kalafiorową, włóknistą- zwanąwłosami 
Św. Kingi, sól w kolorach różowym 
lub niebieskim. Największe wrażenie 
wywarła na wszystkich kaplica św. 

trzy pierwsze miejsca, a zespół kółka 
artystycznego Grand Prix Festiwalu. 
Dodatkową wspaniałą niespodzian­
ką, była nagroda Grand Prix dla Zosi 
Kędziory przyznana przez Narodowe 
Centrum Polskiej Piosenki w Opolu 
za plastyczną pracę konkursową in­
spirowaną treścią piosenki „Konik na 
Biegunach”.

Tego dnia bardzo dobrze bawiliśmy 
się, słuchając festiwalowych piose­
nek w wykonaniu innych uczestników 
konkursu, podśpiewując razem z nimi 
i nagradzając wszystkich wykonawców 
oklaskami. To był dla nas wielki dzień, 
wróciliśmy do szkoły z dyplomami, 
medalami i pełni wrażeń.

USN

pieczone samodzielnie. Uczniowie do 
wspólnej zabawy zaprosili również 
swoją panią dyrektor Beatę Bogacz- 
Woźniak, która wspólnie z uczniami 
piekła i degustowała kiełbaski.

Imprezę przygotowały i popro­
wadziły opiekunki świetlicy „Parasol” 
Barbara Dzieszkowska i Anetta Gajda- 
Janowska, a poczęstunek zapewniła 
Rada Rodziców.

B.D.

Kingi, olbrzymia, skalna komora po­
kryta rzeźbami o tematyce sakralnej, 
rzęsiście oświetlona żyrandolami z 
kryształowej soli, w której odbywają 
się nabożeństwa. Tutaj zrobiliśmy sobie 
pamiątkowe zdjęcia przy rzeźbie Jana 
Pawła II.

Po zwiedzeniu kopalni pojechaliśmy 
na miejsce zakwaterowania w zabyt­
kowej dzielnicy Krakowa - Kazimierzu. 
Rozlokowaliśmy się w pokojach, a po ko­
lacji poszliśmy na wieczorny spacer po 
Kazimierzu. Podziwialiśmy najbardziej 
znane widoki, doszliśmy do Sanktuarium 
na Skałce a następnie bulwarami nad 
Wisłą dotarliśmy do Wawelu. Przez 
dłuższą chwilę podziwialiśmy ziejącego
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ogniem Wawelskiego Smoka i wróci­
liśmy do hotelu, gdzie czekała na nas 
słodka niespodzianka - pączki nadzie­
wane dżemem różanym. Tego dnia 
zespoły z każdego pokoju otrzymały 
zadanie, żeby namalować specjalną 
zawieszkę na drzwi, przedstawiającą 
w ciekawy sposób lokatorów pokoju. 
Nie zapomnieliśmy też o naszych pa­
niach - u nich na drzwiach też zawisły 
kolorowe rysunki.

Drugi dzień był w całości prze­
znaczony na zwiedzanie Krakowa. 
Przed południem, z sympatyczną pa­
nią przewodnik, odbyliśmy spacer po 
zaułkach starego miasta. Zwiedziliśmy 
synagogę i kirkut Remuh, dotarliśmy 
na zamek królewski na Wawelu, gdzie 
obejrzeliśmy katedrę, wspięliśmy się 
na Wieżę Zygmuntowską do Dzwonu 
Zygmunta, żeby dotknąć jego serca 
z nadzieją spełnienia pomyślanego 
życzenia, zwiedziliśmy królewskie gro­
bowce w podziemiach i odwiedziliśmy 
grobowiec pary prezydenckiej Lecha 
i Marii Kaczyńskich. Potem zapuścili­
śmy się do skalnej pieczary, w której, 
jak powiada legenda, mieszkał Smok 
Wawelski, jednak smoka - rzeźbę, zna­
leźliśmy dopiero przed pieczarą na 
wiślanym brzegu. Następnie nasza 
trasa wiodła „Hej na krakowski rynek, 
gdzie maki i powoje”... Po drodze na 
ulicy Grodzkiej wstąpiliśmy do prywat­
nej fabryki cukierków, tam obejrzeli­
śmy proces formowania i porcjowania 
słodkich karmelków. Kupiliśmy słod­
kie sople i lizaki w kształcie kwiatów 
lub serc. Wszyscy też spróbowaliśmy 
krakowskich obwarzanków. Na rynku 
kupiliśmy liczne pamiątki w kramach w 
Sukiennicach i weszliśmy do Kościoła 
Mariackiego, żeby podziwiać najsław­
niejszy ołtarz Wita Stwosza. Potem 
przez Bramę Floriańską, mijając po 
drodze Barbakan, przeszliśmy na Plac 
Matejki, skąd autokar powiózł nas do 
ogrodu doświadczeń. Tu spędziliśmy 
dwie i pół godziny na zgłębianiu poprzez 
zabawę tajemnic fizyki. Obejrzeliśmy 
i osobiście przetestowaliśmy ciekawe 
przyrządy związane z prawami optyki, 
dynamiki, akustyki i hydromechaniki. Na 
koniec intensywnie poskakaliśmy na

Spotkanie z pisarzem
15 maja w Szkole Podstawowej w Szczedrzyku odbyło się niecodzien­

ne spotkanie. Z okazji 50-lecia Miejskiej i Gminnej Biblioteki Publicznej 
w Ozimku, panie bibliotekarki odwiedziły naszą szkołę wraz z pisarzem 
Marcinem Pałaszem.

Jest on autorem książek dla dzieci i 
młodzieży. Pan Marcin opowiadał nam 
o swojej twórczości i o tym co inspiruje 
go do pracy. Wykazał się przy tym 
niezwykłym poczuciem humoru i dow­
cipem. Okazuje się, że wiele pomysłów 
na książki podsuwało mu samo życie, 
a pan Marcin ma zmysł obserwacji. 
Chętnie odpowiadał na nasze pytania, 

trampolinach i skorzystaliśmy z innych 
dodatkowych atrakcji. Było masę śmie­
chu i zabawy. Po kolacji otrzymaliśmy 
następne zadania: trzeba było ułożyć 
piosenkę lub rap o zielonej szkole, oraz 
przygotować ciekawe uczesanie na 
piżama photo session. Gdy wszyscy 
byli już gotowi, w każdym pokoju odbyła 
się krótka sesja zdjęciowa.

Trzeciego dnia rano obudził nasz 
deszcz bębniący w parapety. W powodu 
deszczowej aury musieliśmy nieco 
zmodyfikować plany. Po opuszczeniu 
hotelu i po śniadaniu, poszliśmy do kina 
na film w technologii 3D pt. „Tajemnica 
Zielonego Królestwa”. Film bardzo się 
wszystkim podobał, a temat ochrony 
piękna przyrody bardzo pasował do 
zielonej szkoły. Ostatnim punktem pro­
gramu był Ojcowski Park Narodowy i 
zamek w Pieskowej Skale. Zamku nie 
udało się nam zwiedzić w środku, ale 
obejrzeliśmy piękny arkadowy dzie­
dziniec i przeszliśmy się krużgankami 
pierwszego i drugiego piętra. Potem 
pojechaliśmy do Jaskini Nietoperzowej, 
w której obejrzeliśmy cała gamę zja­
wisk krasowych: stalaktyty, stalagmity, 
stalagnaty, nacieki krasowe oraz zahi- 
bernowane z powodu chłodnej pogody 
nietoperze. Wróciliśmy do Szczedrzyka 
pełni wrażeń i wysiedliśmy wprost w 
ramiona stęsknionych rodziców.

Wyjazd nie należał wprawdzie 
do najdłuższych, ale był prawdziwą 
Zieloną Szkołą, zgromadziliśmy masę 
nowych wiadomości i mieliśmy okazję 
wykazać się dużą samodzielnością. 
W drodze powrotnej sprawdziliśmy 
podczas rozwiązywania „Quizu Wiedzy 
z Zielonej Szkoły”, czy słuchaliśmy 
uważnie i ile informacji udało się nam 
zapamiętać. Mistrzami wiedzy zostali 
Adam Wieszołek i Julia Róhrich, zaś 
miejsca drugie i trzecie zajęły Nicola 
Kandora, Natalia Ledwoch, Daria 
Pikos, Angelika Długosz i Jagoda 
Zabawa. Z naszego wyjazdu oprócz 
doświadczeń i wiedzy, pozostały wspa­
niałe wspomnienia i liczne zdjęcia, do 
których często będziemy wracać.

USN

które dotyczyły nie tylko jego książek. 
Na zakończenie spotkania każdy z nas 
otrzymał autograf, a pan Marcin laurkę 
z naszym podziękowaniem. Zachęceni 
do czytania, żałujemy tylko, że jego 
książki nie są lekturami obowiązującymi 
w naszych szkołach...

Uczennice klasy VI: Natalia Hendry- 
siak, Dorota Konieczko

Spotkanie z pisarzem w PSP Szczedrzyk.
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Nasza planeta to wspólne dobro

W Dniu Ziemi sadziliśmy kwiaty w donicach i skrzynkach.

Jak co roku, również i w tym w Szkole Podstawowej nr 2 w Ozimku 
obchodzone były „Dni Ziemi”.

W poszukiwaniu wrocławskich krasnoludków.

Dzień Ziemi wyróżnia się tym, 
że na całej planecie dzień trwa tyle 
samo co noc. Współcześnie uznaje 
się, że jest to dzień, w którym ludzie 
różnych ras i religii łączą się, by 
uznać naszą planetę za wspólne 
dobro. Od 2009 r. - 22 kwiecień zo­
stał ogłoszony przez Zgromadzenie 
Ogólne ONZ jak Międzynarodowy 
Dzień Matki Ziemi. Pierwsze obcho­
dy zorganizowano w 2010 r.

Tyle na temat genealogii tego 
dnia, natomiast my uczciliśmy ten 
dzień rozwiązując test z wiedzy 
przyrodniczej, w którym mogliśmy 
popisać się znajomością zagadnień 
dotyczących ochrony naszej planety. 
Kolejnym zadaniem było sadzenie

Szukaliśmy krasnoludków!
W dniu 4 czerwca uczniowie naszej szkoły pojechali na wycieczkę 

do Wrocławia. Całe szczęście, że nie lało, bo plan wycieczki był napięty.

Najpierw chcieliśmy obejrzeć 
w środku Stadion Narodowy i nic 
nie stało temu przedsięwzięciu na 
przeszkodzie, oprócz braku czasu. 
Zrobiliśmy więc kilka fotek ze sta­
dionem w tle i w drogę. Następnym 
punktem programu był rejs statkiem 
spacerowym po Odrze. I tu również 
brakło nam trochę czasu, ale... jed­
nostka pływająca na nas zaczekała. 
Mimo pochmurnej pogody siedzieli­
śmy wszyscy na górnym pokładzie 
i podziwialiśmy mijane mosty, a 
trochę ich we Wrocławiu jest. Po 
rejsie wybraliśmy się podziwiać pa­
noramę miasta z wieży katedralnej 
na Ostrowie Tumskim, ale... akurat 
winda się zepsuła! Przeszliśmy więc 
spacerkiem po wyspie, słuchając wy­
jaśnień na temat mijanych budowli. 
W końcu udało nam się wjechać na 

Wśród najlepszych
4 czerwca w Prószkowie k/Opola odbył się finał wojewódzki 

konkursu recytatorskiego w języku niemieckim JUGEND TRAEGT 
GEDICHTE VOR czyli MŁODZIEŻ RECYTUJE POEZJĘ NIEMIECKĄ. 
W konkursie tym od siedmiu już lat, biorą udział uczniowie SP nr 2 
w Ozimku - zawsze zdobywając tytuł finalisty i laureata.

kwiatków, zakupionych dzięki uprzej­
mości Samorządu Uczniowskiego, w 
betonowych klombach znajdujących 
się przed szkołą oraz w plastikowych 
skrzynkach, które ustawiliśmy potem 
na parapetach okiennych. Naprawdę 
wspaniale prezentuje się teraz na­
sza szkoła! Oczywiście kolejnym 
krokiem było zobowiązanie się do 
dbania o te roślinki.

Podsumowanie obchodów odbę­
dzie się w dniu zakończenia zajęć 
lekcyjnych, ogłoszone zostaną wy­
niki testu i ocenione zostaną nasze 
kwiaty oraz rzecz jasna porządek 
w doniczkach. Już nie możemy się 
doczekać!

Zespół redakcyjny 
„Śmiechu warte”

szczyt wieży i zobaczyliśmy najwyż­
szy budynek w mieście - SkyTower. 
Największą atrakcją wycieczki oka­
zało się jednak poszukiwanie „wro­
cławskich krasnoludków” i pizza 
zamiast obiadu. Potem pędem do 
Panoramy Racławickiej oglądać 
jeden obraz chodząc w kółko. Ale 
3D umieli robić sto lat temu!

Podobało nam się we Wrocławiu, 
szczególnie, że nie musieliśmy cho­
dzić po żadnych nudnych muzeach, 
a na rynku urządzona była praw­
dziwa plaża z leżakami, na których 
można było odpocząć i udawać, że 
jest się na wakacjach. Żałujemy 
tylko, że nie byliśmy w Ogrodzie 
Botanicznym, ale niestety czas nam 
na to nie pozwolił.

Zespół redakcyjny 
„Śmiechu Warte”

Także w tym roku, konkurs zakończył się sukcesem dla naszej



oświata 37

* Co się wydarzyło w SP 2 * Co się wydarzyło w SP 2 * Co się wydarzyło w SP 2 *

szkoły. Biorąc pod uwagę liczny 
udział uczniów naszego wojewódz­
twa (na wszystkich szczeblach i w 
trzech grupach wiekowych - 3000 
uczestników!!) tym bardziej jeste­
śmy dumni z naszych młodych 
recytatorów.

Tytuł finalisty zdobył Marcel 
Bienias z klasy VI, a tytuł finalisty i

laureata zdobyła Agnieszka Lyp z 
klasy IV - uzyskując zaszczytne III 
miejsce. Jesteśmy bardzo dumni z 
naszych uczniów, którzy rok rocznie 
chętnie i z wielkim zaangażowaniem 
uczą się wierszy zarówno klasyków 
literatury niemieckiej jak i literatów 
współczesnych.

Był u nas Waldek Sobota
W ramach projektu, który to miejscowe Koło DFK przeprowadza 

wraz z uczniami i gronem pedagogicznym naszej szkoły, odbyło 
się spotkanie ze znanym - szczególnie w naszej gminie i nie tylko - 
piłkarzem Waldemarem Sobotą, zawodnikiem Śląska Wrocław oraz 

polskiej drużyny narodowej.

Już od rana z wielką niecierpli­
wością uczniowie oczekiwali przy­
jazdu gwiazdy śląskiego footbolu. 
W naszej malej sali gimnastycznej 
zgromadzili się nie tylko uczniowie i 
grono pedagogiczne naszej szkoły, 
ale również osoby spoza niej.

Pan Waldemar w ciekawy spo­
sób opowiadał o swoich dokona­
niach na niwie sportowej, o swoim 
życiu, szkole i zainteresowaniach, 
chętnie odpowiadał na mnóstwo 
pytań ze strony zarówno uczniów 
jak i dorosłych. Oczywiście pozował 
do zdjęć z uczniami i nie tylko, jak 
również znalazł czas na rozdanie 
mnóstwo autografów wraz z oso­
bistymi dedykacjami.

Na zakończenie Waldemar 
Sobota przekazał na ręce pana 
dyrektora piłkę nożną z podpisami

wszystkich zawodników Śląska 
Wrocław. Spotkanie przebiegało w 
bardzo milej atmosferze. Po spotka­
niu p. Sobota obejrzał wystawę pt. 
Oberschlesische Fussballspieler 
in der polnischen und deutschen 
Nationalmanschaft (Górnośląscy 
piłkarze w polskiej i niemieckiej 
reprezentacji narodowej), która 
została przygotowana i opracowa­
na przez uczniów naszego Kółka 
Języka Niemieckiego, również w 
ramach projektu.

Projekt finansowany jest przez 
Ministerstwo Spraw Wewnętrznych 
Republiki Federalnej Niemiec za po­
średnictwem Związku Niemieckich 
Stowarzyszeń Społeczno - 
Kulturalnych w Polsce - Kolo 
Terenowe Nowa Schodnia.

b.b.
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„Śląsku mój - słowo cudnego uroku...”
29 maja od rana w Gminnym Zespole Szkół Gimnazjum nr 1 w Ozimku 

rozbrzmiewała śląska muzyka, na scenicznych stołach układano jabłka i 
orzechy, a po szkole krzątali się gimnazjaliści przebrani w uroczyste, śląskie 
stroje. Ten dzień należał do Śląska.

Na galę podsumowującą tego­
roczną, czwartą już edycję konkursu 
„Moja wieś - moje miejsce” przybyli 
zaproszeni goście. Byli to przedsta­
wiciele siedmiu gmin - Chrząstowic, 
Dobrodzienia, Kolonowskiego, Ozimka, 
Turawy, Zawadzkiego i Żędowic, zrze­
szonych w Stowarzyszeniu Lokalna 
Grupa Działania „Kraina Dinozaurów”, 
bohaterowie prac gimnazjalistów - osoby, 
które w szczególny sposób przyczyniły 
się bądź przyczyniają do rozwoju lub 
promocji obszaru Krainy Dinozaurów, 
uczniowie biorący udział w tegorocznej 
edycji konkursu oraz ich opiekunowie. 
Gminę Ozimek reprezentował burmistrz 
Marek Korniak

Zanim wręczono nagrody i podsu­
mowano zmagania konkursowe, go­
ście, dyrekcja, grono pedagogiczne 
oraz uczniowie obejrzeli montaż słowno 
- muzyczny pod tytułem „Śląsku mój - 
słowo cudnego uroku”. Został on ukazany 
w formie śląskiej biesiady. Nasi aktorzy 
siedzieli za stołami, żywo reagowali na 
to, co się dzieje na scenie, włączali się

W hyc pod moimi liściami dychnąć se możesz. 
Proszą, siednij se tukej, witom cie: Szczynść Boże! 

Bo choć słoneczko gynal ze nieba blynduje, 
To sie na moich liściach ukrop tyn sztopuje. 

Tukej dycki fajnisty wiaterek zawiywo, 
A we liściach szpak abo słowik piyknie śpiywo.

Powoniej tyż moje kwiatki. To z nich spijają 
Pszczoły, kere potym złociutki miód dowają. 
Legnij se tu ku miel Niych listek mój opowiy 
Ci jako bojka, cobyś lepij spał na zdrowie. 
Widzisz tera, wiela poradza dać uciechy, 
Choć niy rosną na mie jabka ani łorzechy.

Kolejno uczniowie opowiedzieli o 
zwyczajach i obrzędach, które są ściśle 
związane z rokiem kościelnym i świętami 
katolickimi. Zaprezentowali natomiast 
dwa obrzędy - dożynki oraz śląskie 
wesele. Widzowie dowiedzieli się, jak 
powstaje żniwna korona, jakie są jej 
rodzaje, ile czasu należy poświęcić, 
by była piękna i okazała oraz jakich 
zasad należy przestrzegać podczas jej 
wykonywania (na przykład nie można 
wplatać w nią wrzosu, bo symbolizuje 
on śmierć).

Zobaczyli również kolejne etapy 
śląskiego wesela, najbardziej rozbudo­
wanego i udramatyzowanego obrzędu 
rodzinnego: zaloty, smówiny, ucztę we­
selną, oczepiny, poprawiny oraz przeno­
siny, czyli przekludziny. Przedstawienie 
zostało wzbogacone śląskimi przyśpiew­
kami oraz piosenką naszego Opolanina 
Pawła Kukiza w wykonaniu Katarzyny 
Zielińskiej. Wszyscy mogli również po­
dziwiać Śląsk tańcem malowany, czyli 
taniec trojak, a wykonali go nasi gimna­
zjaliści pod czujnym, trenerskim okiem 
Pani Małgorzaty Górniaszek. Należą 
się oklaski naszym artystom, którzy 
świetnie weszli w grane przez siebie role. 
Warto ich zaprezentować: Katarzyna 
Chmielarz II „c”, Kamil Hoba II „c”, 
Hanna Szarzewicz II „c”, Justyna 

do wspólnego śpiewu lub sami grali. 
Występ ten był jednym z elementów 
obszernego projektu edukacyjnego 
dla drugich klas pod hasłem „Roczna 
podróż przez zwyczaje i obrzędy 
Śląska Opolskiego”. Przedstawienie 
w swojej wymowie miało zwrócić uwagę 
na znaczenia naszej małej ojczyzny - 
miasta, wsi, rodziny, tradycji wielkiej i 
tej każdego dnia.

Gimnazjaliści przekonywali, że bo­
gactwo kulturowe Śląska jest ogromne. 
Opolszczyzna to region specyficzny, 
tutaj bowiem mieszająsię różne kultury 
i tradycje: śląska, polska, niemiecka i 
wschodnia. I wszystko, co należy pod­
kreślić, zgodnie funkcjonująze sobą od 
lat. Charakterystyczna śląska gwara 
i kultura przetrwały pośród rodzimej 
ludności na większości obszaru Śląska 
Opolskiego. Należy podkreślić, że nasi 
uczniowie gwary się nie wstydzą, potrafią 
się nią posługiwać i chętnie to czynią. 
Pięknie brzmiała po Śląsku fraszka „Na 
lipę” Jana z Czarnolasu:

Gogolin III „a”, Wiktoria Bator II “a”, 
Daria Kostka II „a”, Larysa Hadasz 
II „a”, Magdalena Kulik II „a”, Betina 
Szczygioł II „a”, Magdalena Wojtyszyn 
II „e”, Kacper Paliwoda II „e”, Tomasz 
Feliks II „e“, Julia Łysiak II „c“, Paulina 
Molendowska II „c“, Aleksandra Bigas 
II „c”, Dominika Bursy II „c“, Wioletta 
Kądzioła II „c”, Justyna Kamionka II 
„c”, Aleksandra Pawłowska II „e”, 
Zuzanna Respondek II „e”, Dawid 
Princ II „c”, Dawid Misiewicz II „c”, 
Denis Liebe II „c”, Łukasz Cieśla II „f“.

Następnie odbyło się podsumo­
wanie konkursu „Moja wieś - moje 
miejsce”. Na konkurs nadesłano 
czterdzieści pięć prac. Nasze gim­
nazjum reprezentowało dziesięcioro 
uczniów, którzy pisali prace na jeden 
temat wybrany z podanych niżej kate­
gorii. Wśród nagrodzonych znalazło 
się czworo naszych uczniów.

1. miejsce- Katarzyna Chmielarz 
z kl. II „c” za pracę:

„Śladami rodu Collonów” (opiekun 
Marzena Wolicka- Mazurkiewicz)

Kategoria: „Opowiadanie lub legen­
da podkreślające specyfikę i historię 
terenu LGD”.

2. miejsce: Betina Szczygioł z kl. 
II „a” za pracę:

„Stary zwyczaj skubania pierza
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w Szemrowicach” (opiekun Sylwia 
Widawska)

Kategoria: „Opowiadanie lub legen­
da podkreślające specyfikę i historię 
terenu LGD”.

1. miejsce: Damian Pielorz z kl. 
I „a” za pracę:

„Historia parku Rehdanz’a w 
Ozimku” (opiekun Sylwia Widawska)

Kategoria: „Ciekawe miejsce LGD 
„Kraina Dinozaurów”.

Wyróżnienie - Radosław 
Rogowski z kl. II „d” za pracę :

„Piotr Gołąb - językoznawca, wer- 
bista i męczennik ze Schodni'(opiekun 
Sylwia Widawska)

Kategoria: „Osoba, która w szcze­
gólny sposób przyczyniła się bądź przy­
czynia do rozwoju lub promocji obszaru 
Krainy Dinozaurów"

Magdalena Machulla z kl. II 
„b”- „Stuletnia chluba Krasiejowa 
- historia kościoła pod wezwaniem

(...) Byłem w lasach turawskich i znalazłem tam szczęście 
Kilka szyszek pachnących, dwa bliźniacze żołędzie 

Mgłę znad jezior jak mleko, którą w plecak upchałem 
Trzy zwierciadła obłoków: duże, średnie i małe (...) 

Odwiedziłem dzielnicę od półwiecza mi znaną 
Radość serce rozpiera, duma czyni to samo 

Czas upiększył uliczki. Nikt ich nazwy nie zmienił 
Jak nie kochać tych ulic? Jak nie kochać tej ziemi?

Jacek Knawa

Sylwia Widawska 
Marzena Wolicka- Mazurkiewicz 

Joanna Ciekalska 
nauczycielki przygotowujące przedstawienie „Śląsku mój..."

„Drapieżne oblicza Ziemi”

Zuza - najlepsza
Uczniowie GZS Gimnazjum nr 1 w Ozimku Zuzanna Serafin z kl. II D i 

Damian Pielorz z kl. IA brali udział w konkursie wiedzy geologiczno - środo­
wiskowej organizowanym przez Państwowy Instytut Geologiczny- Państwowy 
Instytut Badawczy Oddział Górnośląski w Sosnowcu. Tegoroczna XIV już 
jego edycja upływała pod hasłem „Drapieżne oblicza Ziemi”. Nasz region 
obejmował gimnazjalistów i licealistów z województwa śląskiego i opolskiego.

W pierwszym etapie uczniowie wy­
kazywali się wiedzą, pisząc prace na 
jeden wybrany temat spośród trzech 
podanych. Zuzannna opisała czynniki i 
procesy zewnętrzne kształtujące rzeźbę 
Opolszczyzny, zaś Damian zaintere­
sował się największym drapieżnikiem 
karbonu - praważką Meganeurą monyi.

Prace uczniów były bardzo cieka­
we, dlatego znaleźli się w gronie osób 
wybranych spośród 96 uczestników 
regionu. Zuzanna brała udział w tym 
konkursie już po drugi, Damian - po raz 
pierwszy. Dla obydwojga była to wielka 
przygoda z nauką, gdyż zakwalifikowali 
się do drugiego etapu - testu wiedzy, 
który miał miejsce 18.04 w Sosnowcu.

Ponadto organizatorzy wyróżni­
li cztery konkursowe prace pisemne 
pierwszego etapu, w tym pracę Zuzanny, 
za co otrzymała dodatkowo nagrodę 
książkową. Po kilku dniach okazało 
się, że nasza uczennica znalazła się 

św. Małgorzaty” (opiekun Iwona 
Podstawa)

Kategoria: „Ciekawe miejsce LGD 
„Kraina Dinozaurów”.

Wszyscy uczestnicy konkursu, za­
równo uczniowie jak i opiekunowie, otrzy­
mali dyplomy, podziękowania i upominki, 
zaś nagrodami dla głównych zwycięzców 
były cenne bony pieniężne.

Wszystkie opisywane w pracach 
uczniów osoby, które w szczególny 
sposób przyczyniły się bądź przyczy­
niają do rozwoju lub promocji obszaru 
Krainy Dinozaurów otrzymały z rąk pani 
Anny Golec statuetki. W naszej gminie 
osobą uhonorowaną tą nagrodą był dr 
Krzysztof Spałek

Warto odkrywać swój region, po­
znawać ciekawe jego miejsca i legendy 
oraz spotykać na swej drodze lokalnych 
pasjonatów historii. Każdego dnia pa­
miętajmy o tradycji, bo Ona to my- ci 
duzi i mali.

w gronie sześciu laureatów konkursu 
i 22 maja pojechała do Sosnowca po 
raz kolejny.

W Państwowym Instytucie 
Geologicznym odbyło się uroczyste 
ogłoszenie wyników i wręczenie nagród 
etapu regionalnego. Zuzanna Serafin 
zajęła w tym konkursie pierwsze miejsce 
i otrzymała z rąk prof. Marii Pulinowej 
z Uniwersytetu Śląskiego piękny dy­
plom i prezent w postaci mini-wieży do 
odtwarzania muzyki ufundowany przez 
Narodowy Fundusz Ochrony Środowiska 
i Gospodarki Wodnej. Podziękowania 
oraz upominki za przygotowanie uczniów 
do konkursu otrzymali również nauczy­
ciele opiekunowie. Wszyscy byli zado­
woleni z tak dobrze zorganizowanej 
imprezy.

W dniach 04-06.06 Zuzanna re­
prezentowała cały region na finale 
ogólnopolskim w Warszawie i była 
jednąz siedmiorga jego uczestników

na etapie gimnazjalnym
Warto zaznaczyć, że konkurs ten 

jest największym konkursem wiedzy 
geologicznej organizowanym w Polsce. 
W tym roku we wszystkich siedmiu re­
gionach wzięło w nim udział na etapie 
gimnazjalnym i licealnym 862 uczniów.

W Warszawie zwiedzaliśmy z prze­
wodnikiem miasto i wysłuchaliśmy cie­
kawego wykładu w Muzeum Ewolucji 
mieszczącym się w Pałacu Kultury i 
Nauki. Mogliśmy zobaczyć tam min. 
wystawę skamieniałości odkrytych 
podczas prac badawczych prowadzo­
nych przez prof. J. Dzika na stanowisku 
paleontologicznym w Krasiejowie oraz 
szkielety zwierząt odkrywanych przez 
polsko - mongolskie ekspedycje badaw­
cze na pustyni Gobi. W Muzeum miesz­
czącym się w Państwowym Instytucie 
Geologicznym Zuzanna mogła stanąć 
oko w oko z szkieletami potężnych pre­
historycznych zwierząt - mamutem, 
nosorożcem włochatym, niedźwiedziem 
jaskiniowym a także przyjrzeć się z 
bliska rekonstrukcji dilofozaura oraz 

tropom allozaura.
Trzeciego dnia odbył się konkurs 

finałowy, na który pytania przygotował 
dr hab. prof. PIG Włodzimierz Mizerski. 
Nasza uczennica poradziła sobie do­
brze we wszystkich turach i uzyskała 
największą sumę punktów uzyskując 
tytuł pierwszego laureata na poziomie 
ogólnopolskim. „Sue”, czyli Zuza - tak 
nazwano znaleziony w USA szkielet 
samicy tyranozaura, jednego z najwięk­
szych drapieżników Ziemi. Nasza Zuzia 
też ukazała swe „drapieżne” oblicze, ale 
zrobiła to w dobrym stylu. Upominkami 
nagrodzono zarówno uczestników finału 
jak i nauczycieli opiekunów. Nasz czas 
w Warszawie był bardzo dobrze zago­
spodarowany i bardzo dziękujemy za 
wspaniałą organizację pobytu.

Zuzannie i Rodzicom gratulujemy 
ogromnego sukcesu! Można tylko 
z uśmiechem na twarzy zauważyć, 
że pierwsze pradinozaury, choć nie 
były drapieżne, też pochodziły z 
naszej gminy

S. Widawska



gminne i ogłoszenia

Jubileusz nad wodą

Ćwierćwiecze młodzieżowego wędkowania
Jubileuszowe - XXV zawody wędkarskie z okazji Międzynarodowego Dnia 

Dziecka odbyły się w Biestrzynniku 25 maja. Zorganizowało je Koło PZW 
„Małapanew” w Ozimku we współpracy z Gminą Ozimek, w ramach projektu 
„Przygoda z wędką” współfinansowanego ze środków Unii Europejskiej.

W imprezie wzięło udział ponad stu 
zawodników - od przedszkolaków po 
gimnazjalistów, którzy przez kilka godzin, 
pod opieką rodziców, nauczycieli oraz 
doświadczonych wędkarzy łowili ryby, 
zważone na koniec zawodów przez ko­
misję sędziowską. Ryby w tym roku brały 
wyśmienicie i prawie żądne dziecko nie 
zakończyło zawodów z pustą siatką lub 
wiaderkiem. Po zawodach ryby oczywi­
ście wróciły do wody, a zawodnicy - po 
uprzątnięciu swoich stanowisk - zostali 
zaproszeni na poczęstunek i uroczystość 
wręczenia pucharów, medali, dyplomów 
oraz nagród, które otrzymały wszystkie 
uczestniczące w imprezie dzieci. Były 
też dodatkowe atrakcje: przejażdżki 
łodziami po biestrzynnickim akwenie 
czy pokaz wędkarstwa spławikowego w 
wykonaniu mistrza tej dyscypliny sportu 
Krzysztofa Samola.

Medalami „Za Zasługi dla 
Wędkarstwa Opolskiego” przyznanymi 
przez Zarząd Okręgu PZW w Opolu, 
zostały uhonorowane wszystkie szkoły 
podstawowe oraz gimnazja naszej gminy, 
których uczniowie od początku istnie­
nia imprezy biorą udział w dziecięcych 
zawodach wędkarskich. Podziękowania 
otrzymali także wieloletni sponsorzy 
zawodów oraz ozimscy wędkarze, którzy 
od lat uczestnicząw organizacji imprezy.

Najlepszym zawodnikiem XXV zawo­
dów wędkarskich z okazji Dnia Dziecka 
został Mateusz Kulig z Gimnazjum ZS w 
Ozimku, który otrzymał aż cztery okazałe 
puchary. Drugi wśród gimnazjalistów był 
Michał Spyra (Gimnazjum ZS), trzeci 
Wojciech Osada (Gimnazjum nr 1), a 
spośród dziewcząt najlepsze wyniki uzy­
skały Julia Moczydłowska (Gimnazjum 
ZS) i Wioletta Leuenberg (Gimnazjum 
nr 1). Drużynowo wygrało Gimnazjum 
ZS przed Gimnazjum nr 1 w Ozimku. W 
kategorii szkół podstawowych triumfo­
wali: Rafał Kwieciński, Maja Pierwoła 
(oboje PSP nr 1) i Dawid Feliks (PSP 
Krasiejów), a wśród przedszkolaków

Dawid Sudoł, Emilia Mikolas i Mateusz 
Kozieł. Najmłodszą zawodniczką była 
4-letnia Ania Kuśmierz. Największą 
rybę (leszcza 980 g) złowiła Maja 
Pierwoła. Drużynową rywalizację szkół 
podstawowych wygrała PSP nr 1 w 
Ozimku przed PSP Antoniów i PSP 
Grodziec. Puchary, medale i nagrody 
wręczali zwycięzcom: burmistrz Ozimka 
Marek Korniak, wiceprezes Zarządu 
Okręgu PZW Jerzy Liberka, prezes Koła 
PZW „Małapanew” Krzysztof Suchecki 
oraz przewodniczący Rady ds. Młodzieży 
Zarządu Głównego PZW Wiesław Miś.

Oceniając ćwierćwiecze mło­
dzieżowych zawodów wędkarskich, 
ich główny organizator Wiesław Miś 
stwierdził, że inicjatywa okazała się 
niezwykle trafna. Na przestrzeni mi­
nionego 25-lecia przez imprezę prze­
winęło się ponad 3,5 tysiąca młodych 
ludzi, którzy w ten sposób rozpoczy­
nali swoją przygodę z wędkarstwem. 
Wielu z nich kontynuuje tę pasję w 
ozimskim lub sąsiednich kołach PZW, 
będąc często ich aktywnymi człon­
kami. Tylko w czasie minionych pię­
ciu lat, w ramach nagród przekazano 
młodzieży około 750 wędzisk, 400 ko­
łowrotków i mnóstwo innego sprzętu 
wędkarskiego. Nie byłoby to możliwe 
bez szeregu instytucji i osób, których 
bezinteresowna pomoc sprawiła, że 
impreza mogła być kontynuowana 
przez tak wiele lat. Za pomoc w organi­
zacji i przeprowadzeniu tegorocznych 
zawodów podziękował szczególnie 
burmistrzowi Markowi Korniakowi, 
pracownikom Referatu Zamówień 
Publicznych, Środków Pomocowych i 
Promocji Gminy, kierowniczce Admi­
nistracji Osiedla Ozimek OSM „Przy­
szłość” Aldonie Koczur, panu Krzysz­
tofowi Samolowi, panu Krzysztofowi 
Popiołkowi, Ośrodkowi Integracji i 
Pomocy Społecznej w Ozimku, firmie 
HDT Polska Sp. z o.o., Ochotniczej 
Straży Pożarnej w Antoniowie, Spo-

W Biestrzynniku odbyły się XXV dziecięce zawody wędkarskie.

łecznej Straży Rybackiej Okręgu PZW 
Opole, Wojskowej Komendzie Uzupeł­
nień w Opolu oraz pracownikom Szko­
ły Podstawowej nr 2 w Ozimku, a także

Ogłoszenia drobne:
Kupię garaż w Ozimku. Tel. 601 976 068.
Sprzedam działkę budowlaną 6,2 ara, Antoniów, ul. Lipowa.
Tel. 603 873 186.

Wszystkim, którzy w bolesnych dla nas chwilach 
dzielili z nami smutek i żal, okazali wiele serca, 

wsparcia, współczucia i życzliwości, 
wzięli liczny udział w pogrzebie naszej kochanej 

Żony, Matki, Teściowej, Babci i Prababci 

śp. Ireny WOITYNEK 
serdeczne podziękowania rodzinie, księdzu proboszczowi 
Marcinowi Ogioldzie, koleżankom, znajomym, sąsiadom, 
delegacji Rady Sołeckiej i wszystkim, którzy odprowadzili 

Zmarłą na miejsce wiecznego spoczynku 
składają 

mąż i córki z rodzinami

dyrekcjom i nauczycielom wszystkich 
szkół gminy Ozimek, których ucznio­
wie uczestniczyli w zawodach.

Janusz Dziuban

Panu Rajmundowi Sklorz oraz Rodzinie
wyrazy głębokiego współczucia z powodu śmierci

MAMY
składają

Zarząd Firmy oraz Pracownicy 
Konstrukcji Stalowych KTR Group Sp. z o.o.

Państwu Piotrowi i Teresie Spyra
wyrazy głębokiego współczucia z powodu śmierci

MATKI i TEŚCIOWEJ 
składają 

pracownicy Zajazdu “HEMA” w Pustkowie

W dniu 13 czerwca 2013 r. zmarł 
Joachim Hocwik 

były Sołtys wsi Antoniów 
Wyrazy głębokiego współczucia

Żonie i Rodzinie 
składa

Burmistrz Ozimka

Pani Zofii Zając
wyrazy głębokiego współczucia z powodu śmierci

MATKI
składają 

właściciele Zajazdu “HEMA” w Pustkowie
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Za modlitwę, okazane wyrazy współczucia, 

złożone wieńce i kwiaty oraz udział w pogrzebie 
naszego kochanego Męża, Ojca i Dziadka 

śp. Jerzego LISA 
serdeczne podziękowania księdzu Marcinowi Ogioldzie 

i jego pomocnikom, rodzinie, sąsiadom, znajomym 
oraz wszystkim, którzy odprowadzili Zmarłego 

na miejsce wiecznego spoczynku 
składają 

żona i córki z rodzinami

Za wspólną modlitwę, wyrazy współczucia, 
złożone wieńce i kwiaty oraz liczny udział w pogrzebie 

naszej kochanej Mamy i Babci 

śp. Otylii PIELORZ 
serdeczne podziękowania księdzu proboszczowi Janowi 

Bejnarowi, rodzinie, sąsiadom oraz wszystkim, którzy 
odprowadzili Zmarłą na miejsce wiecznego spoczynku 

składają 
synowie z rodzinami

SPRZEDAM DREWNO KOMINKOWE 
- DĘBOWE, SUCHE 

TEL. 692 346 648, 77/4611 693

— usługi HYDRAmczNE —
• montaż - konserwacja instalacji centralnego ogrzewania •

• instalacje wodno-kanalizacyjne •
• pompy ciepła • 

Czorniczek Bernard - Krasiejów 
tel. 77 465 37 19, kom. 606 356 399

Naprawa lodówek, zamrażarek, pralek, zmywarek 
i innego sprzętu AGD.

Tel. 34 356 42 31, kom. 696 116102, 662 334581

Schodnia, ul. Powstańców Śl. 53 
teł. 781 985 726

oferuje artykuły dla gołębi 
i innych zwierząt domowych 

oraz pasze dla drobiu i królików.
Zapraszamy:

poniedziałek - piątek 9.00 -17.00 
sobota 8.00 -13.00

Zakład Remontowo - Budowlany 
Artur Błyszcz

Antoniów, ul. Lipowa 87, tel. 660 121 342

BUDYNKI OD PODSTAW
adaptacja poddaszy 

docieplanie budynków 
sufity podwieszane 
gładzie szpachlowe 

regipsy 
malowanie 

sprzedaż materiałów budowlanych

Pielęgnacja psów i kotów

Aza-Psi Raj
Joanna Mościńska

ul. Zamoście 14
46-040 Krasiejów
TeŁ 661 080 194 

e-mail: azapsiraj@op.pt

MECHANIKA POJAZDOWA
-------------Edward Zębik-------------
Krasiejów, ul. Boczna 6, tel. 508 398 007

MA-Kp
Naprawy bieżące:

zawieszenia, układu hamulcowego, 
jezdnego i wydechowego 

Wymiana oleju.

Warto zaufać 
doświadczeniu!

■ SERWIS AUTO-KLIMATYZACJI

tel. 693 735 232
e-mail: markowik@wp.pl

Marek Kowalik
Antoniów, ul. Brzozowa 18

■ ELEKTRYKA POJAZDOWA
■ DIAGNOSTYKA KOMPUTEROWA
■ NAPRAWA ALTERNATORÓW, ROZRUSZNIKÓW
■ MONTAŻ CZUJNIKÓW PARKOWANIA

Zakład czynny: pn.- pt. 8.00 -16.00, sob. 8.00 -13.00

usługi transportowe materiałów sypkich do 27 tonNAGROBKI
odnawianie nagrobków

Zakład Kamieniarski
Józef Górny

Dylaki, ul. Szymona 9 c 
tel. 77 465 11 92 

kom. 603 59 23 29

Wystawa nagrobków 
- upusty cenowe.

Sprzedaż kruszyw:
- kruszywo drogowe i pod kostkę
- piaski, żwiry
- żwirki ozdobne
- pospółki piaskowo-żwirowe
- humus
Dla rolników:
- wapno nawozowe: magnezowe, węglanowe, tlenkowe

Schodnia, ul. Ciepłownicza 3, 
tel. 77 417 10 33 

tel. kom. 604 105 969, 607 115 794

mailto:azapsiraj@op.pt
mailto:markowik@wp.pl
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Bud ma R
www.mlyp.pl

Usługi Remontowo Budowlane 
Mariusz Lyp

HURTOWNIA KWIATÓW SZTUCZNYCH

e-mail: mlyp@o2.pl
ul. Biestrzyńska 13 

46-043 Dylaki
tel. 601 298 385

JL/pod kiucx''

■■kompleksowe przebudowy 
i remonty pomieszczeń ,

i

",

Hurt - Detal
Nasz nowy adres: 

Ozimek, ul. Opolska 11 
tel. 691815 536

Zapraszamy:
poniedziałek - piątek 9.00 -16.00

soboty 10.00 -12.00

MECHANIKA POJAZDOWA
i ELEKTRONIKA SAMOCHODÓW

46-040 Krasiejów, tel. 77 4654393, 661427788

USŁUGI
tel. 697 515 363
www.dariuszskowron.pl

Skowron
SPECJALIZACJA:

- DACHÓWKA
- PAPA TERMOZGRZEWALNA
- PAPA TERMOZGRZEWALNA Z WARSTWĄ OCIEPLAJĄCĄ
- GONTY PAPOWE
- OKNA DACHOWE
- RYNNY, RURY SPUSTOWE
- DRABINKI PRZECIWŚNIEGOWE
- ŁAWY KOMINIARSKIE, DACHÓWKI KOMINOWE
- IZOLACJA BALKONÓW, TARASÓW
- WYKŁADANIE PŁYT TARASOWYCH
- FOLIA ZGRZEWALNA itd...
- NOWOŚĆ - TARASY DACHOWE 
-ADAPTACJE PODDASZY

SALON PIELĘGNACJI ZWIERZĄT
oferuje:
* strzyżenie * trymowanie
* kąpiele pielęgnacyjne * kąpiele lecznicze
* porady z zakresu pielęgnacji i zdrowia

lekarz weterynarii Anna Zymek-Kułak
specjalista chorób psów i kotow

Ozimek, ul. Korczaka 8/13 (obok przedszkola)
tel. 604 656 880

PRAWNICZE BIURO NIERUCHOMOŚCI 
mgr prawa Aldona Góżdż 

Licencja zawodowa 5359 

Ozimek, ul. Dzierżona 2/7a (obok budynku UGiM) 
tel. 508 237 594 www.aldombiuro.gratka.pl

Obrót nieruchomościami, doradztwo prawne, kredyty

Sport-GentrumSp. z o.o.

Ozimek, ul. Słowackiego ID/dawny OSiR/

U nas miło spędzisz czas Godziny otwarcia:
Kręgle, bilard, piłkarzyki
i inne gry zręcznościowe. 
Hala sportowa, bufet oraz bistro.

Poniedziałek -Czwartek 17.00-23.00
Piątek,Sobota 15.00-24.00
Niedziela 15.00-23.00

http://www.mlyp.pl
mailto:mlyp@o2.pl
http://www.dariuszskowron.pl
http://www.aldombiuro.gratka.pl


>/ reklama 43

ARBI Roboty ziemne
Artur Bronder - wykopy pod budynki

(prace z użyciem minikoparki)
Firma świadczy usługi: - odwodnienia i drenaże, rowy

PRZEWOZY POD ADRES

Wtorek i Piątek

www.TRANSPORT-SKORPION.pl

WYJAZDY

POWROTY
77 454 99 14
660 427 052

+49 15 777 282 607
BIURO@TRANSPORT-SKORPION. PL

TRANSPORT OSOBOWY
POLSKA - NIEMCY

SKORPION

PROMOCJA! 
BADANIE PŁYNU 
HAMULCOWEGO 

GRATIS!

MECHANIKA POJAZDOWA 
WYMIANA OLEJU
DIAGNOSTYKA KOMPUTEROWA 
RÓŻNE MARKI SAMOCHODÓW 
TRANSPORT LAWETĄ

DANIELGARAGE
MECHANIKA POJAZDOWA

KLIMATYZACJA - PEŁNY SERWIS (osobowe, ciężarowe, rolnicze)

Środa i Sobota

TL - SYPIALNIE
■ KUCHNIEfvl J - GARDEROBYf T I J ■ SZAFY PRZESUWNE

Meble brudzić : ■ KOMODY
■ BIURKA

ZAKŁAD STOLARSKI
Paweł Dudzic i 1> MEBLE

Grodziec ul. Tartaczna 8 NA
tel. 785 824 378 ' WYMIAR

e-mail: meble.dudzic@gmail.com http://mebledudzic.pl

SALON WYSTAWOWY - DOBRODZIEŃ UL. LUBLINIECKA 53

RUSZTOWANIA, SZALUNKI USŁUGI BUDOWLANE
- rusztowania elewacyjne przejezdne fasadowe - wynajem
■ montaż z uprawnieniami, transport
■ szalunki stropowe, kubły zsypowe do gruzu
- windy budowlane -wciągarki elektryczne
- zagęszczarki, docieplanie budynków malowanie

■ sucha zabudowa poddaszy, rozbiórki
■ malowanie, tapetowanie
- adaptacja poddaszy, rigipsy

R. P. Mendel Tel. 11465 43 93,693 642 452, Krasiejów ul. Słoneczna 19 b

BRaff^ia^MENDEL
USŁUGI:

- strzyżenie
- trymowanie

- kąpiele pielęgnacyjne
- rozczesywanie 

skołtunionej sierści
- pełna kosmetyka

Salon dla Psów i Kotów. Przyjazny dla Klientów i ich Pupili 
Krasiejów, ul. Słoneczna 19b, tel. 77 465 43 93, kom. 661427788 

(100 metrów od JuraParku)

http://www.TRANSPORT-SKORPION.pl
mailto:meble.dudzic@gmail.com
http://mebledudzic.pl
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(zakład ślusarską// // /

47-180 Izbicko, ul. Polna 27
tel. +48/77 461 76 53, kom. +48/606 529 301

Wykonujemy:
- bramy garażowe uchylne

i skrzydłowe
- bramy przemysłowe
- bramy wjazdowe
- garaże składane
- drzwi garażowe
- ogrodzenia ozdobne, kute
- schody, balustrady
- inne usługi ślusarskie

Oferujemy usługi wraz z montażem także poza granicami kraju.

USŁUGI BUDOWLANE "EKA" 
OFERUJE

* kompleksowe realizacje zleceń
* budynki jednorodzinne oraz inne obiekty
* więźby dachowe - pokrycia dachów
* remonty kapitalne
* rozbiórki
* systemy drenarskie

AUTO-GARAŻ
NAPRAWA SAMOCHODÓW

Krzysztof Czech

- Naprawy blacharskie
- Naprawa powłok lakierniczych
- Kosmetyka samochodowa
- Wymiana szyb
- Spawanie plastiku
- Holowanie na lawecie

46-040 Grodziec
ul. Leśna 20

tel. 606 699 216

ul. Powstańców Śląskich 124
46-040 Antoniów

Joachim Bronder
tel.77 465 12 90

tel. kom. 606 756 014

Wykonujemy:
• Drzwi zewnętrzne i wewnętrzne
• Schody
• Cyklinowanie parkietu
• Usługi szklarskie
• Renowacja starych mebli, drzwi

STOLARSTWO

”BUHL”

www.stolarstwo-buhl.pl

Firma A.D.I. Adrian Golletz
Krzyżowa Dolina, Polna 48, 46-040 Ozimek 

tel. 77 4652930, kom. 660 445190

Budownictwo z jednej ręki
- usługi remontowo - budowlane
- sprzedaż hurtowa materiałów budowlanych
- prace ziemne - koparka
- usługi transportowe - wywrotka , HDS
- układanie kostki brukowej
- kompleksowe wykańczanie robót budowlanych
- aranżacja wnętrz
- sztukatorstwo
- malowanie
- kafelkowanie
- tynki ozdobne

Przyjmę uczniów do nauki w zawodach: 
murarz, malarz-tapeciarz, 

technolog robót wykończeniowych.

46-042 Szczedrzyk, ul. Jedlicka 16. Tel. 77 465 52 20, 604 232 948.

Przyjmę ucznia do praktycznej nauki zawodu.

ETONIARSTWO
ZBUPH Rudolf Błyszcz

Ozimek, ul. Ciepłownicza 3, tel. 77 401 96 90
Zawadzkie, ul. Lubliniecka, tel. 77 461 65 17 

tel. kom. 603 873186, 695 758 267
• sprzedaż betonu z dostawą do klienta, pompa, sprzedaż bloczków

www.betoniarniablyszcz.pl

• kruszenie gruzu betonowego
• wykonywanie posadzek 

przemysłowych
• kompleksowe wykonywanie 

robót budowlanych

http://www.stolarstwo-buhl.pl
http://www.betoniarniablyszcz.pl
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Bank Spółdzielczy w Leśnicy 
Oddział w Ozimku 

ul. Powstańców Śląskich 1
*

Rachunek za 0,00 zł
dla osób małoletnich, uczących się i studentów

- 0,00 zł za prowadzenie rachunku
- 0,00 zł za korzystanie z karty płatniczej
- 0,00 zł za korzystanie z internetu

Krasiejów 
ul. Brzeziny 22a 
46-040 Ozimek 

(przy firmie KARTEL)

NOWOŚĆ W rwOtJEtJ OKOLICY

Parowe mycie karoserii i tapicerki. 
To Ty wybierasz gdzie czyścimy 
Twoje auto - u nas czy u Ciebie.

MYJNIA PAROWA

Profesjonalna kosmetyka 
samochodowa. Czyszczenie, 
konserwacja, podnoszenie estetyki, 
a w konsekwencji wartości rynkowej 
auta.

AUTO DETAILING

Informacja: tel. 77 4651-309, 77, 4651-307

B+B Bronek Sp. z o.o.
46-040 Schodnia/Ozimek

ul. ks. P. Gotąba 21 
tel. 77 465 15 61, fax 77 465 44 78 

kom. 601 843070
www.bronek.com.pl

Usuwamy wgniecenia w karoserii 
bez konieczności lakierowania.

22 77

SMART REPAIR

tel: 535 01
tel: 77 4653 760

-—

AutO na LPG 
PROMOCJA!

PB 98 5,73 LPG 2,49

(----------------------------------
OSZCZĘDZAJ
Z GŁOWĄ

BRONKOWIE

WAKACYJNA PROMOCJA

JpromocySa^nase^wencji 2100 ZŁ
"W* Dwuletnia gwarancja bez limitu kilometrów

V Samochód zastępczy na czas montażu
i. ; Dla każdego klienta niespodzianka

Krasiejów ul. Brzeziny 22a MS 
A STf1 f tel. 77 465 37 60, kom. 603 389 522

kartel@punkt.pl

http://www.bronek.com.pl
mailto:kartel@punkt.pl
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Ozimek
ul. Wyzwolenia 22 
(obok Big Pizzy)

zaprasza codziennie od 11.00 do 21.00

Utwardzony teren przemysłowo-usługowy 
o powierzchni 69 ar wraz z budynkiem.
Budynek po kapitalnym remoncie piwnic i parteru 
(na parterze mieściła się Restauracja Dobre Jadło), 
pierwsze i drugie piętro do adaptacji 
z przeznaczeniem na dowolne funkcje.

NA SPRZEDAŻ
Miejsce idealne na siedzibę firmy (np. handlowej, 
transportowej) lub sklep wielobrażowy.
BUDYNEK - możliwa adaptacja na mieszkania, biura 
lub połączenie tych funkcji,
PLAC UTWARDZONY - do wykorzystania jako 
parking lub plac składowy,
WIATY MAGAZYNOWO-WARSZTATOWE (w tylnej 
części działki) - do przeznaczenia na magazyny 
lub stanowiska warsztatowe.

GRODZIEC
przy trasie 0P0LE-CZĘST0CH0WA ok. 6 km od Ozimka

Wszelkie informacje - tel. 501 363 426

STOLARart
Antoniów, ul. Boczna 2 

tel. 600 475171, 77/5430576 .stolarart.cba.pl e-mail: jendrzej.r@wp.pl

Usługi montażu drzwi i okien.

WWW

Wykonujemy:
• schody samonośne i na beton
• drzwi wewnętrzne i zewnętrzne
• okiennice
• altany
• szafy wnękowe

Sprzedaż: łaty, kantówka, podbitka itp.

CCf STALOWEFELOlli ALUMINIOWE

OPONY:
SKLEP OZIMEK, UL. WYZWOLENIA 42
TEL. 77 465 38 76, 607 620 340

Zapraszamy: pn.- pt. 9.00 - 17.00
sobota 9.00 - 14.00

Warsztat Mechaniczny RAKO Hubert Grabowski
Ozimek, ul. Dworcowa 1, tel. 77/4026316, fax 77/4026315 

e-mail: rako@faxon.opole.pl

W NASZYM SKLEPIE OFERUJEMY:

. AKUMULATORY
• ŚRUBY, OPASKI, OBEJMY, ZABEZPIECZENIA
. OLEJE SAMOCHODOWE I ROLNICZE
• CZĘŚCI WYPOSAŻENIA SAMOCHODU
• PODKŁADKI MIEDZIANE, METALOWO-GUMOWE
• ŁOŻYSKA
. FILTRY
• Itp.

A TAKŻE:

Zapraszamy: pn.- pt. 7.00 -16.00, sob. 7.00 -13.00

. ZAKUWANIE PRZEWODÓW HYDRAULICZNYCH
(w tym węży do klimatyzacji, wody, oleju oraz myjek 
ciśnieniowych)

. USZCZELNIENIA (simmeringi), ORINGI

. ZŁĄCZKI, SZYBKOZŁĄCZA
• NYPLE

NAJLEPSZA MARKA W NAJLEPSZEJ CENIE

trwanisy

SERWIS OKIEN
Wykonujemy serwisy oraz konserwacje okien wszystkich marek i producentów.

Masz problem z oknami? Twoje okna nie domykają sie? Zadzwoń już teraz
Producenci okuć zalecają coroczną konserwację która znacznie przedłuży żywotność 
Twoich okien, Wykonujemy naprawy oraz regulację okuć, wymianę uszkodzonych wkładów 
szybowych, klamek, konserwację uszczelek, profili okiennych.

Moskitiery
pieczenie przed komarami

^SYSTEM 
RATALNY 

dopasowany do Twoich^fl

Zadzwoń już teraz i umów się na bezpłatny pomiar
Ozimek, ul. Wyzwolenia 24, tel./fax 077 44-36-6001993 20 LA7 NA RYNKU 2013

stolarart.cba.pl
mailto:jendrzej.r@wp.pl
mailto:rako@faxon.opole.pl
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FIRMAHANDLOWA “OP-NA-AIA1
Jan Vtka

w
tel. 77 402 67 25, 77 402 67 26, fax. 77 402 67 27

Poleca po przystępnych cenach:
* węgiel, miał węglowy
* flotokoncentrat
* groszek EKO
* pasze, premiksy
* koncentraty, fitaminy itp.
z firmy “Sano”

* odzież i obuwie robocze
* nasiona ogrodnicze
* tanie znicze i wkłady

* materiały budowlane
* stropy i nadproża
* stal budowlaną, tarcicę
* impregnaty do drewna
* gwoździe, śruby, kołki itp.
* nawozy mineralne
* skup złomu

"■Roiło
Okna energooszczędne:

■ Żaluzje drewniane i PCV
■ Moskitiery Parapety

Roletki materiałowe
■ Rolety zewnętrzne

■ Bramy garażowe
Zapraszamy na skład materiałów 

w Krasiejowie, ul. Młyńska 1: 
poniedziałek - piątek 7.00 -16.00 

sobota 7.00 -13.00

46-040 Krasiejów ul. Sporacka 53
tel. 77 420 47 44 tel. kom. 606 497 643

OPTYK
Galeria "Venus" Ozimek, ul. Hutnicza 5
Czynny: pn.-pt. 10.00 -17.0(), sobota 9.()0 -12.0

zaprasza w każdy czwartek na

KOMPUTEROWE BADANIE WZROKU
Zapisy osobiście lub pod nr tel. 77 4206074

Okulary przeciwsłoneczne - nowa kolekcja!

BHR POD KflSZTEmem
Szczedrzyk, Plac 1-go Maja 8, tel. 77 465 51 25 

OFERUJEMY USŁUGI CATERINGOWE
Organizacja przyjęć w domu Klienta

Polecamy tanie i smaczne obiady
KUCHNI ŚLĄSKIEJ

Organizujemy na miejscu lub u Klientów:

♦ wesela ♦ komunie ♦ stypy ♦
♦ imprezy rodzinne ♦

♦ przyjęcia okolicznościowe ♦

HANDLOWO-USŁUGOWA Spółka Cywilna

J.T.M. SŁOCIAK
(dawny SŁOWOBUD)

46-040 Ozimek, ul. Dworcowa 10B 
tel./fax 77 465 19 33

OFERUJEMY:

• panele podłogowe
i ścienne

• płytki ceramiczne
• drzwi
• materiały budowlane
• opał

Posiadamy stany 
magazynowe.

Zapraszamy: pn.- pt. 7.00 -17.00, sob. 8.00 -13.00

KDRZENIEC

USŁUGI REMONTOWO-BUDOWLANE

USŁUGI REMONTOWO-BUDOWLANE

TEL. 505 055 871
KRASIEJÓW, UL. DOLNA 4

Docieplenia i malowanie elewacji budynków 
Kompleksowe wykończenia wnętrz 

Adaptacja, sucha zabudowa poddaszy

Przyjmę uczniów na praktyczną naukę w zawodzie 
malarz-tapeciarz

Jłl
aluplast "DREW-PLfiST" fl|

OKNA PCV - ALU - DREWNO W
Rolety zewnętrzne i wewnętrzne

Drzwi zewnętrzne - wewnętrzne - antywłamaniowe

Wykańczanie wnętrz: 
montaż paneli, regipsy, roboty murarskie

Letnia promocja na okna PCV 
ALUPLAST i GEALAN

_____________________________________________________

Serwisujemy i naprawiamy 
wszystkie systemy okien i drzwi

Nasz czytelnik może być Twoim Klientem! 
Zadzwoń - tel. 077 465 30 83 codziennie po godz. 16.00 

tel. kom. 0-607 842 313
CENY REKLAM I OGŁOSZEŃ:

- strony kolorowe........................................................... 2,50 zl/cm2
- strony czarno-białe....................................................  1,50 zł/cm2
- kondolencje, podziękowania......................................1,00 zł/cm2
- ogłoszenia drobne....................................................1,00 zł/słowo
- upusty dla stałych klientów.

Do w/w cen dolicza się podatek VAT.

"Wiadomości Ozimskie" 
Lokalna gazeta samorządowa 

Miasta i Gminy Ozimek.

STAŁA WYSTAWA - BIURO HANDLOWE
46-040 Ozimek, ul. Powstańców Śląskich 9 

tel./fax77 465 43 52, kom. 601 622 195
Zapraszamy: poniedziałek - piątek 10.00 - 16.00 

Redakcja: Witold Żurawicki (red. naczelny), Janusz Dziuban 
Współpraca: Krzysztof Spałek, Jan Niesłony, Ryszard Bożym
E-mail: wo@ugim.ozimek.pl Redakcja zastrzega sobie prawo dokonywania skrótów.

Skład komputerowy: UGiM Ozimek
Druk: Drukarnia TOP DRUK - Łomża

mailto:wo@ugim.ozimek.pl


RRKfiDlR
Ozimek, ul. Dłuskiego 1, tel. 77 4436688

Rowery BURGHARDT, RAYON, KROSS, BROS

www.okna.ecom.com.pl

USŁUGI REMONTOWO-BUDOWLANE
- kompleksowe wykończenia wnętrz

- sufity podwieszane - ściany działowe

- malowanie-tapetowanie

- gładzie :-s-

- tynki ozdobne

-płytki "9^
- panele podłogowe i ścienne

- kompleksowe remonty łazienek Cieplej nie będzie

- tarasy drewniane oj w/miK

OKNA PCY-ALU-DREWNO
Sprzedaż - Montaż

- drzwi zewnętrzne i wewnętrzne

- rolety zewnętrzne

-rolety dzień/noc

- moskitiery ramkowe

- parapety

Prowadzimy serwis wszystkich 

marek okien i drzwi.

FUH Tomasz Kowalczyk, tel. 530 429 477

Honorujemy karty płatnicze:

Zapraszamy: pn. - pt. 9.00 - 17.00, soboty 9.00 - 13.00

USŁUGI REMONTOWO- BUDOWLANE
Roman Czyrnia

- budowa domków jednorodzinnych pod klucz
- docieplenia budynków
- adaptacja poddaszy
- regipsy, płytki
- malowanie

F

Niwki, ul. Wiejska 52
tel. 77 421 96 53
kom. 602 533 563
e-mail: czyrnia.roman@op.pl www.czymia.pl

Wykonujemy także w j. niemieckim, holenderskim i angielskim:

- zaproszenia (ślubne, urodzinowe, komunijne i okolicznościowe)
- naklejki ("Wódka Weselna”, urodzinowe, Srebrne i Złote Gody)
- karteczki do kołacza
- zawieszki na alkohol
- tablice rejestracyjne
■ podziękowania

^ /{/< </< t JAimi
W. O8. i O 06'

Nowość! Grawerowane długopisy, breloczki do kluczy, 
wizytowniki, kieliszki, statuetki.

Ozimek, ul. Wyzwolenia 24, tel. 77 44 36 269

DOMEK***-
Ozimek, ul. Wyzwolenia 38, tel. 77/402 66 25

w w w.do wiexozi wielcy I

SKOK
SPÓŁDZIELCZA KASA OSZCZĘDNOŚCIOWO KI

r

SKOK im. Powstańców Śląskich w Zdzieszowicach
Oddział w Ozimku, ul. Wyzwolenia 13, tel. 77 465 21 88

- 50% PROWIZJI 
dla pożyczek udzielonych 

do 30 czerwca 2013

SKLEP “TERKA" 
...   1 Rok założenia 1983 ■——

Ozimek, ul. Częstochowska 12a, tel. 77/ 465 10 17 
zaprasza w godz. 7.00 - 17.00, w soboty 8.00 - 13.00

Mieszalnik farb oraz tynków ozdobnych i mozaikowych firm: 
NOBILES, LAKMA Cieszyn

Tynki i farby firm:
KREISEL, ATLAS, ŚNIEŻKA, DEKORAL, DULUX i inne

Ekskluzywna dekoracja wnętrz: 
stiuki wapienne i trawertyny firmy GUARDI 

Zamki, okucia, galanteria metalowa 
Dorabianie kluczy domowych 

Panele, listwy, akcesoria

Każda środa 
dniem z rabatem

Dowóz towaru gratis
- do 10 km

Akceptujemy karty 
płatnicze

^Zapraszamy do współpracy wykonawców - ceny do uzgodnienia

http://www.okna.ecom.com.pl
mailto:czyrnia.roman@op.pl
http://www.czymia.pl

